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TEATRa----------­REWJI Dziś ł dni nastfłpnycb 

nowy program Ne 2. 
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-D·a1•,•1111c1•r.•1 ·D.·„·~···n·y·ch-•TEATR 
--p~w---+g•nmHMllll REWJI 

P''A N A T E ż nowi P.rosram 

Wielka rewja w 2 czę&clach, 16 odsłonach, D·ra Pietraszka Refrena, Do111ara, Toma I In. 
CZĘść l·1za. l CZĘść ll-jL 

1) Prolo4 • • • , . p. Jerzy Boroński I. „Volta"sketch Calaona p. · J. Macbenka, Wł. Szczerbiee-Mac:her-
2. „Róta se Stambułu„ scena bal. p. Halina Zabojkina i zespół baletowy tłam. Toma ski i M. Halics 
3 . ..-Miłość„ piosenka S. Berlina p. Morska 9. „Tramwai" . · · · p . .M. Korska ' 
4. „Człowiek nie jest z drzewa" pp. Janina Macherska, Wł. ~zczerbiec- 10. „Inspekcja sanitarna" D-ra p. J. Boroński i Wł. Szcnrbiec-Macherslri 

sketch przeróbka z C&echowa Macheraki, J. Boroński i M. Halicz. Pietrasska 
5. ,,Boby" . . • . solo p. Halina Zabojkina 11 „Chopin" balet • • • p. Anna Zabojkina i zespół baletowy 
6; „Krawiec z Pieprzowej" D-ra pp. R. Gierasieński, J. Boroński l M. · 12. 11Sąd„ D-ra Pietraszka PP• M. Korska, J. Boromkl i M. Halicz 

Pietraszka Halic:t: 13. ,,Wyścigasy" Domara • • pp. R. Gierasieński, Wł. Szczerbiec -Ma-
7. ,.Piccolo i subretki" • • p. Halina Zabojkina i zespół baletowy 

1 

cherski, Halicz i inni. 
14. „„.i pana tet" p.. M. Konka, Wł. Szc~erbiec-MacheTtki 
15. FIN At. • . . • • całT zup6ł 

Zapowiada p. lerzy Borofiskl Orkiestra pod kierunkiem p. L. KAftTORA. 

Dziś 3 przedsta · en1a ·ej, 8-ej I ;10-ej wieczór. 
.~~.~~:~~„::, ··;„·.::;-„. . .:-~~·-~. ·p! <'.· .• 1-'.„_. '.: „· 1. ':-.:. • \'""'.·). • •• .;. •• :;,·:,: r.„~#·::'>·>:c,:::-~:ll : ....... ~„.~":.:-~ 

WW*WW 'PP "łiMM Id 

- li. 

CZERWONY PIRAT I SPLENDID . l·ny earopejsld~Jm10 CECJLA b. de MILLA 

-- - 6 RZ E. S Z N ICA Oszołamiająco pny~ody nowocmnego „btQdnego r,cerza" 

Oli.,. I •01· n~•tnpnJth D t 6ł w roli tytułowej: Ro D I a R o Q u E 
ł U U• ~ w rolach głównych: r:;b~;:. c;;::Jeff, Hans Ml· Wspaniała, pełna olśniewających efektów groteska. 

------ Ssalony rozmach inscenis;lcii. -----

mielUi uudw~inu DPDDPBm ! Pnepych t:~~d:i:~k:ś::~:!;o ~:::::!·cisza murów nr Dziś pOCZłltek o god&. 12 w poł. ~ 

. ' 
\ 

klasstoru.. Film o olśniewających efektach kinowych. w soboty, niedzielę i święta od gods. 12-ej do 3-ej po poł. 

'iewllli,_ ______ ·ill!f--~--------·S111zmcz•e•bl8emkma11rJllB. e+
9
ryl!I" .p.ię•k•ne•j•k•e•lnme:~ M'•WMłi@' c:A WSZVSTKICH MIEJSC -====y i 1 Z~O!!:w~ 

P. K. o. Pocztowa Kasa Oszcz~dności PM K. O. 
rozpoczęła już 

Przyjmowanie ubezpieczeń na-ż»cie i ubezpieczeń posagowych bez badania lekarskiego11 
SKŁADKA UBEZPIECZENIOWA POCZĄWSZY JUż OD 3 ZŁOTYCH MIESIĘCZNIE. 

Zgłoszenia, informacje i taryfy w Centrali P. K. O. w Warszawi~. Oddziałach P. K. O. w Katowicach, Krakowie i Poznaniu. a także we wszystkich Urzędach 
. Pocztowych i u upełnomocnionych przedstawicieci . 

.,,__ 
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~IMHlJUM M UKlf (HUMAnlHY[lU) 
im. Ks. Skorupki (Tow~ „Oświata") 
w Łodzi, ul. ks. Skorupki rtr. 18 :·: Telefon 2·98. 

I 
(• Jduamł A, B, C.) 

E~zaminy wstępne rozpoczną się w drugim terminie w ponłe· 
działek dnia 25 czerwca b. r. o gqdz. 9~el rano. 

Zapisy przyjmuje kancelaria szkolna codsiennie (prócz niedziel 
i świąt) od godz. 8 rano do 2 po poł. 

Do klasy A przyjmowani sa chłopcy od lat 7 bez umiejętności 
·czytania i pisania. 

Cxesne w tej klasie wynosi zł. 25 miesięcznie. 

Wacław Davison. 

Potr„bna młoda łntellsenłaa 

prarnwniu~a ~iurowa 
• kwalifakcjami: piaanie aa maszynie 
(Remington), samodzielna koresponden· 
cja polsko-niemiecka, stenografja i hu· 
chalterja. Oferty z podaniem waruńków, 
jak równięt dokładnych danych s do­
tychczasowej działalności, wraz s odpi­
sami świadectw sub "W. K." do Admi­
nistracji „Kurjera tódskiego". 

Nowo obowiązują.ca 

„ Ustawa Automobilowa'' 
do nabycia w l:ad~garnł "CZYTAJ", 
Ł6dlE, Naratow!cza 2. Cena a •Ił• · Zł. 1.-
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•. KHrtff~ r OOZKl„. ~ ·N'e<!ż~ela. rtr-gól'.!t:er\'(rca rv~R"U. 
--------------------~·-------- ~-· - -~~~- ....... -„ ·-· ·· , ... -.._ .~--------~~-------'-------

P r z y ś p I es z o n e temp o . r.o z praw bu~ że t·o wy c h. te riie zahamnwaly one rozwoiu telefonów. Wrea: 
cie tnłnlster sprzeciwia się wstawieniu sumy ' 
miQ. na wydatki specJ.We, obawlaiąc się, ~, 
bad1~t wstawiuie tatle wytrzyma. We wtorek koniec dyskusji. 

Miniitrowie KWiatkowikt lie~iińild i Momiewiki of1ieroi1 ataki DIDlJ[ii. 
IJJN. MORA.CZE.WSKI W OBRONlE BUDŻETU. 

Po przemówieniu .szerei:a Posłów z;ibrał dot 
mMSlłer robót publicznych Moraczewski, uzasad 
nfaJąc 11:.onłe~zoość utrzymania poeycJi na po:ws*' 
nie palłstwow~ cementowni. która byłaby broo111 
pn:eclwko monoPOlowl kartelu cementowego. Co 
• łt'czY kwoty na o6sdowę kraiu, to ust31u 
ps7ewfduJe, te mote by~ ~czona na ten cel 
kwota, lab wpłynie z daniny lasowe). Jetełl t9 
Wdlo s1ę wyczerpie, to aaJeły sznkać nowych 
tr6deL Rząd -wystd z now.eml przedłożeniami 

PGdałkowemi, lecz te ;r;ostały or.zez sejm odttu·· 
eea.. Je!ełi setm' nie •drwałl DOYYch źródeł do. 
dioda, to o(fbaclowa skot\czy • wraz z wpły· 
...., z duf11y fas&Wel. Z kredFU• na odbud<J· 
wę większość pruznaczona fest dla kresów. 
Wreszcie minister odpowiadał na szereg zanutó~ 
....,iesłonych ,.. toku dysknsTI, proszac o ll'ZJ'• 
t.- hdfJełu .,_ zmian. 

W8:ł'SZawa. 9 czeI1wca (teL wl.) -
RozprawY budtet<>we Seimu toczą sie w 
tempie przyśpłeszonem. W clągu SObotY 
dokończono dyskusji nad budtetem M1ul· 
sterstwa Przei:uysłu i Handlu. przedysku· 
towano budżety Ministerstwa Poczt ł Te­
legrafów I Ministerstwa Robót Publicz­
nych. W p0nieddałek przyjdą pod obra­
dy budżet Ministerstwa Spraw Wojsko. 
wych, Ministerstwa Sprawłedlhv<>ści i 
cwen:ualnłe emerytury i renty, we wtorek 
budżet Ministerstwa Skarbu oraz dlu&ów 
państwowych. We wtorek przewidYWa· 
ny jest koniec dyskusił, na środę zaś przy­
p11szczaia. że nastąpi głosowanie w dru.· 
i:tiem czytaniu. W piątek względnie sobo­
tę byłby budżet Już odesłany do Senat~ 

W rozprawach dzisiejszych dwukrot-
1• ie zabierał głos minister Kwiatkowski. 
Z wlaściwem sobie znawstwem przedmio­
t.u umiejętnie odpierał zarzuty i z jasno­
śda przedstawiał właściwy stan rzeczy. 
Z przemówienia iego bił silny optymizm. 
ten optymizm, o którym on mówłt, ta Jęgo 
pierwszYm czynnikiem jest nie panika 
przed trudnościami, aie szukanie środków 
ich przezwyciężenia. Zresztą minister 
Kwiatkowski ma w swoim dorobku tak 
boqate rzeczy, jak PoCzątek żeglugi p0J­
skiej i rozwój Gdyni, a cyfry, które przy­
toczył. są wręcz fanta.styczne, tak wy• 
rnownie świadczą o rozwoju naszego ru• 
chu portoweg<>. 

W dyskusJ, jaka się toczyła, kilka prze­
mówień jest godnym zainteresowania. Mo 
wa Posła Roguszczaka dotyczyła przede· 
wszystklem zagadnlelj r<>botniczycb, 
zwłaszcza na Górnym Sląsku„ w których 
to zagadnieniach jest on osobą miarodaj­
na,. Poseł Wiślicki (BB) przyPomina. że 
obecny minister przemysłu i handlu jest 
pierwszym. który uzuał, te zasada uzna­
wania handlu za nłeJ>Otrzebny, a kupca z.a 
paskarza jest zła dł'0gą do dojścia do kon­
sumenta. Dziś iuż wszyscy interesują sie 
handlem i dziwią się, że Jest mało rozwi­
nięty, Polska szła b<>wiem po linii <>gfan1-
czenia inicjatywy prywatnej. Mówca pro­
si ministra, aby wziął handel w obronę. do 
wo! c, że demokratyzm nie polega na 
te ~ obciążenie miast podatkami wy­
nost 73 zł. na głowę. a obciąźeoie wsi 
3 zł. 30 gr. stowa te wYWOłuJą głoone 
protesty na ławach stronnictw lu-dowycb 
l robotniczych. 

Poseł Harniewicz polemizował z piąt­
kowem wystąpłeniem przed~tawiclela ko.­
ta żydowskiego Iiellera i oświadczył, te 
!ud pols!d będzie uważał zap0wiedź mizia­
ło żydów na roił za rekawice. Poseł Za­
lewski (ZLN) poruszył umowy riospodar· 
cze z Niemcami i Rosją. Poseł Janowski 
(RB) podał dorobek pracy nad rzemłeśl· 
nictwem. 

'V dyskusji nad budtetem Ministerstwa 
Poczt i Telegrafu przemawiał JIŃnister Mie 
dzłński jak zawsze z dużym temperamen­
tem. bardzo zręcznie odparował atakf PPS 
z p()Wodu Pasty. Oświetlenie przezeri kwe 
stH liczników, które zostały wprowadzone 
na całym zachodzie. było bardzo poucza„ 
. face. Przy budżecie Ministerstwa Robót 
Publicznych przemawiał obszernie mini-
sl;;r Moraczewski. . Przedstawił on w spo­
sób wyMtnie popularny a niesłychanie traf 
ny trudności, z jakiemi ministerstwo wal­
czy już nietylko w dziedzinie finansowej, 
ale przedewszysttdem w dziedzinie ma• 
teriaht ludzkiego, brak bowiem inżynie­
rów jest jedną z naJwłększycb trudności w 
rozwc!H naszym węwnętrznym. 

MIN. KWIATKOWSKI O WIELKICH 
POCZYNANIACH PAŃSTWA. 

W toku dyskUffi zabrał głos mbdster prze­
mysfu i handlu Kwl2tkowskl. którv n 11Vstęple zt 
zr.aciYi, że obe~ny stan ggspocJare.zv nie mott' 
by~ uważany za za.iaw.ainfająey. Pamiętać Je­
dt:al< należy, te kraj ten przez dzje.slę.cłolecla ha­
mowany był w swcrn nattir.atnem c!ąUnlu do roz 
woiu gospodarc:r;egil, a nłSłfłł'nle ~szedł przez 
olrtes zniszczenia wofenncgo i wrencte znalazt 
~ię w sferze infta4:]l. Je<!yną dre>«ą szybkiego ~· 
z<lruwienia gospodarczego le$t uruchomienie I soo 
tęgowanie wytwórczości 1Jrzy stopniowem budze 
nlu konsurnpcjt W latach 1927 ·i Z8 iaz:naczyJ się 
!)(!~tęp produkcji, wnażamcy sle we wzrośele 

konsumc]l wew.u., we wrrokle załnldn1enła, 'I\' 

lovestycjach, "ll!'e "'irośl(le oszcze.c!~cf i napfy. 
wlę Jmpltałów. 

Stan zarobków robotniczych aaw.niast je5t 

nrei:aC'awalaJący i •ńllJl&Jlł ·ftta .roz.pletość. 

Rozwój konnmpc;łl. dodattd ~ WVV~ał 

dwe qawlska, dwie konsekwencje ujemae; umiieJ 
.azen1e eksportu oraz zwJ~ks.zony Import. 

Pnec!l<>dalc do sytuacfl ,,. pe>szca:egófilf'eh ca 
~ ~nacZJ'~ ~. t.e f,J)rawdzlaaem po­
myMiltj gytuac!J w PfZeUtY& hntnlczo-mdało­

'WYm sa włelkJe łow'*7cte. swłuzcza na 06r · 
Qm $1ąsku. Podob!Jłe rzecz słe ma w przeJll)'łle 
wntowym, rur oni: JD&Rł'n do obróbki I t. d. 
Prze~c cle sprawr łraktału z NIHlcamł I 

łnćlno~ w obrołacb z Rosłe I Memcamł,, adL 
K"latkowskł zaznacza, te stanowisko Rzadu t 
Mia. Pn:em. I Handlu w sprawie traktatu z Niem 
caml Jest zaane: Jesteśmy i:otowl zawrzet traktat 
oparty na zasadzie nhrnMcł Interesów ~pe4a.r 
ceyeJL Bez tych ~l traktetu nie uwrze. 
my. Ośwladczenle to cała lzb4 pr:iyjęła tyweml 
ołdaskamL 

W dalszym cłąp swego przemówienia mln. 
K włatkowsti om6włł tpra1114 1atensyflkacff prze.. 
mysta rolnego f rolnJctwa. pod.kre§lafąc powabie 
zr1aczenle rozbudowy Cłlorzowa t twor~ się 
obl.'cnle włełldego dzieła .., Tarnowie. W dde· 
dzinle produ.kcil naw~ów sztucznych zajmiemy 
..-łuółce ~ młełsce aa śwłede. N1e mnłel de 

nlciśle przedstawia sle sprawa budowy port6w 
polskich. Gdynia uzyska zdolnoś~ przeładunkową 
4 ndlłoaów tlOml ~ We wrzama antdlo­
młona %Ostanie nowa lłaJa okrętowa do Bra&Jll, 
Wkodcll m"'. Kwlatkowtfd zaznacza, .te błldtet 
Mln. Przem. ł Handla wstaude aa pewne zamN.. 
banta, ale Jest to skry.stałtzowuy Mdłet ,tww­
czej pracy. 

MOWA .MINISTRA MmDznQ'slJEoo. 
W zakoitczeuhl debat l!eJmowycb zabrał • 

mi_plster PoCZt I telegrafów, który przede1'$ZJSt. 
lde4D stwlerdzłl, te łlleldeJe .dekret ~ 
Rąlltet. ~ _ dalle ndnłstentwe I admlałn. 
Dekret ten nło .zost.ł przez selat lldlJłooy, a ..,. 
1>7'~ ach7fosy tylko bezpośrednio, a • ......., 
dało. Co do 'ce1owoścł lstn1enła teso resortll, t. 
natlel>sz:e Potw!enbenie tego zawłerat. ~ 
łwładczące łat barcko Pobita ~ wfyte 
pod "tnględem sieci pe>CZłowef za bmemł paibtwa 
ml ,.. Europie. Mimo to nasze tyde &OSOOdarcze 
n21data ut tetnem tycia earopefsldeso. 
· Następnie mlnlster dlatssy ustęp swezo prze. 

•6wlenfa !)OŚWlęcll sprawie Ucmlk1Sw, dow~ 

Na tan debatę przcn1w. ZaanybJąe J!OS1e. 
~ 'Wb:marszatdc Wo1nldc1 o~. k 
ll!!.Stpe l)Osfedzen!e odbedzle sfę W ponfedzlałS 
o llOd:z. t 1 'J)l"Zed połoomem, przyczem na pornd­
b dziennym zna4dułe słę budtet Mi111isterstwa Spr, 
IW~ch, Spra~ eweatuałnłe __. 
mur: 1 root. 

F_i(:. s ---- „-. • I .. - ' " T'.~ 
-~-~ : : ' ::,.' 
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Zwycięstwo słuszności tez polsklcll w Genewie. 

Miniiter . lalei~i w o~ronie ukolnirtwa uolikieuo na fiómym llą~kt .• 

Rada Ligi tłarodów a problem szkolnictwa mniejszościowego. 
&u•·a. 9 evmva (PAT) - Rada Ud Naro­

dów zajmowała sie w dalszym ciągu s;>rawa sk~ 
dotyczących tn•bu preyjmowanła dzieci niemlec­
kłct do szkół mnlefsz<>ściowyeh na OcknYill $tą. 
sk.a. Rada przyjęła w tej sprawie raport sprawoz„ 
dawczy, pe>twłer~ąc postauowlenla WJ'l'oku try. 
banału haskieio, kt6ni, iak wiadomo, zau4nłcm 
uznały słu!'znośl! polskich tez. 

Wyratając zgodę na preyjęcie raportu. młnł· 

ster Zaleski złotył następałące ośwladczente: 

OSW1ADCZENIB MIN. ZALESKIEGO. 
„Zaleh ml na tan, ażeby stwierdzić, te ,,.,. 

rok stałego trybunału sprawiedliwości miedzyna. 
rodowej z du. " kwietnia 1928 r. w sprawie szkól 
mnieJszośdowycb tdemleckkh w woiewództwle 
a..kiem J&z.aał s~iaoł4 łez zasadnlczycb fządlt 
Polsklego, których broułłem tut w marcu im r. 
Tezy te-tą nastęł'ul4c~; 1) z'odnie z art. 69 k-00-

wei:acJi cenewsłdej, szkoły m.aleJsmśclowe na O. 
Sląska są przeznaczone dla dztecl. których ioz7-
kłem ojc:Q·stym fest fęzyh: nłemłeckl. Co zaJem 
idzie. dzieci. mówiące wrncznle po poJska, ale 
mo&ł:VbJ' kształclć się w tych szkołach; 2) Polsb 
ma zasadę do łnterpretowanła rozdziała t a ca. 
kouweocil pacwsldeł w tym semie. te. kwesOa 
ustalenia, cą Jakaś osoba nalet7 do JIJJllęJszokl 
Pod względem rasy. lezyka lub relld. lest lnre­
sti. faktyczną a nie dowobut ł te co zatem Idzie, 
zapisanie dziecka do szkołY mnłeiszościoweJ llle 
może zaJdeć od wolne) woll osób odpowledzfal­
nych z• fego wychowanie. 

W odniesieniu do 3-ei tezy trybunału, dotycq­
cej Interpretacji art. 131 konwencjf senewsJdeJ. 
pragnę podkmlłć, _ te J'Z4d polski uznawał zaw. 
ue, te artykuł ten r.awJera zakaz cBa władz ukol 
ącb l(Jl'awdzanła lu""kwestjonow.aaia dełdaraeyf 
szkolnych. ustanawiając zasady, wypływające s 

kO!llwaacJ seoenldeL ltwłenlzaJiac mlaao1rłcCo, ł.llt 
MlaracJe szkolne musQ zawierać stwlerdzeUł 
ebjektywnego faktu. a me wyraża6 subJeką•w 

a.okł tyczenia. l!azatnłna. kfl6rym ten rzeczozrunr, 
ca aeatratny łJOddał lAS dzieci, wykazały, te .....,, 
_. 48 proc. z teł 1lczby 1lle :mało doltatec::ute le-­
zna nlemleekleso, ...,. móc korustać z uuca­
ala w szkolacb ~cit. 

Mauę bardzo szcune wyraził llbolewama, -
.zali:.Oliczyl minister Za1esld, z powoda te koatlt« i 
trzech ale uznał za wskazam Poleclć w tei clnritł 
radzie Lid Narodów zastosowanle teco nlezmler· 
nie Potytecznezo ł praktycmego sriosobu. 

Przyiruując raporl muszę oświadczyć, te ~d 
Polski nie mó~łby w tadnym razie za:odtlć si.il ~ 
teas, aby uskutet lletłaracri. ~wfada.i:um?ill 
neczy,_lstoścł, dobre z .-ldll 'łridzenla ~ 
dczaeeo ftmkclODO'Jlule tU.61 mogło łilJ ~ 
a1emoi:lhvem•. 

na politycznej płaszcŻyźnie Prus. 

Brauna •. E x p o s ~ r z ą d o w ~ · p r e-m i e r a 
Obecny, rzad złoży dymisl~ 12 aerwca. 

Berlin. 9 czeirw~. (iP Ą.T.). - P-0sieda:eitlie ~J 
mu pruskiego po wc.rorajsiyclJ awanturach mia?<J 
pru:bie.g S!P;Okojny. Przy otwarciu posiedzeinfa 
przewodniczący za.komu.n~owat, że konwent senjo 
r&w ucilwalił wWi:luczyć posła konmnistyc~nego 

Ootlxego z;a przew00renie wczoralszY'm awantu­
rom 11a 1! S'OSi~eń. Pecyzię tę komuniści poiwi­
taU gt~eimi okrzyhmi, a na lawach :prawicy rot 
legły się oklas:kl. 

N~stępnie prz;ystąipionD do ....,·yboru prezy<l.it\!W. 
Ptzew.o<lnkzący dawne.go sejmu, ~cl socjgli.stv· 
er.ny Barteł15, . został wy1brany ponown:e przewo­
&-,lcz~Y'!11 se}nm pr.us.kiego. Po wyborze prze. 
wodn·lozącego dokonano przez akilamacl,e wyboru 
2-ch iwiceprze:wlldniczących, mia111-0wlcie posła ni' 
mk·ck-0-4Utr.odowego -0-ra von Kriesa b. szefa z.a. 
r~u c}l'Wflneg-o w Pols-ce i posła cent·rnwe:go Por 
sclta. Mieisee truciego wk~rzcwodni.cząoe~o tia 
leiato 1rię usadnkz.o, ze w.zg.lędu na Jiczebnośt­
stronnictwu komuni$tyewemu.. W glo.row.a.nt-u ~­
m1umeim l)t)Sel Schwenk został wyihratrY tak~ 
l'ierws~y k.om.un.~łl. wkeprzewió'dnkzac:vm s.eimu 
pn:~o. 

Następ.nie ;premier pruski Brauin. 'WY'dosił E'~· 
POIS~ rza'\i{lwe. Premjer oowia<lczyt, że wynjk WY 

borów z dn. 20 mala tlll110<!l!'lit rząd ipru$ki w pr..e· 
kocanlu. te <fotychez:as~ 1>0<Htyk3 ,fego byta 
sł11szna. Pooieważ zaś program 1'rac obecnego 
11a.4v ~stal dokładnie i obszennie s.cha;raktefY'Z'~ 
"iVłCJY w 05t,aiiniej dekia4"actt prem.lera w b. seJ<mie 
mówca vwda ~ z.brtee'&lle „r:z.edkla<iamie jakie· 
~ fl-OWegc vr-0m-amu rzi;-O~we:go. 

i 1TWORZfNIE NOWJ;GO OAetNETI.l ODI.O· 
ŻONO OO WTORJ<V, 

BerJjn. 9 {Lf'twca. (l'..A.T.). - Pruv.Q.uit Ht'.l· 
d.enturg przyjął dzisiaj na przesluchanM,i 1m:t·wo· 
d.t.i~:zaceg<> Reichsta ill l,.oebego i omówi! z nim 
ł}itJa~le. rol+tycZll!a. 

N~teimie pr-ezyiient 11.Widen-burg prz;-y!ąl prz:r 
w-ódcaw ilównn:h frakcyj Rei.ehst.a.gu. Rozmo-vo;-­
kłóre w-ez:Ydent provra4zi! i Sll'U<w~eymi 

fu.kcyj, miały cha.r~kfer informacyjny. PrezY-de:nt 
miał zastrzec w rozmowie :z postami zakommlli­
kowanie decyzji co <1-0 powien;eni~ misji u.tvro· 
rzu1ia nowego gabinetu 11a wtorek, to znaczy at 
do ct.'"' il , ztożi;.nia dymisji przez obecny gab:net. 

,.Gerinanla", podająic -~ t> tych MZ­
mcwac.h, twiefldti. te W$ZYsikle strocai.otwa., z "flY 
ia-tkiem clemieck:<i~ro<!Gwego, z:idtld.arowały vi 
tow.ość wspót<lzia~ania w gab.lłlecle pod iprzewod· 
łliciwem ~ialistv. 

Na sz~akach zdobyczy. napowietrznych. 
rłowa lotnic~a wyprawa nad biegt1n. 

Nowy Jork, 9 czerwca (tel. wf.) - We- na.potka~ samolo1t nocy ul:f.eg-tej zepchnęta 
tera;n ekspedycyj polarnych Geoffrey f:lZY~ go z wytkn1iętej dro~i 1 <mótnłta -wv1aoo• 
ni g-orącz;Jww1e przygotowamńa do t.rz.edej wamfi,e. V~'vbrzeie Austi;aij'.i ~trzdon.c; 
eksJ?edycii w kraje polarne. :Ekspedycja na ])ołudtme od nadbrz.ezne1 mhejscoswośc! 
ma sklad1ać się z 25 osób 1 ma się udać w Ballina. 1 ąd:owaniie w Bri!sba111e odbvto 
kraje polarne dwoma samolot:aimi. Odj:aizd si·ę zupet·n!1e n.aramlnie. Lotn~ów ocz~i­
ekspedycji pla!nowiarny jest na wrzesień. wały tlumy ouekawych, kt~ przybyh _z 
Wl.aśchvym celem jes:t zbadani.e kra1u odlcg'/ych zakątków AustralJJ. \'Vszvstk1c 
Grahama i stw~edwniie, cz,y leżąca poza drov.i, sąs-i-aduja,<:e z .aerod'O~pem byty za­
ndim ztemiia jest wfelklm kontynentem c:z,y pch~ne .automo1:n:Jam1. L?'°!1cy . me, ~a, 
:też matą wysepką. Ekspedycja pr~~ie dzałi w1ększe~o z.meczenua 1 bvii w swie.t· 
równfileż prz.elede,ć nad bLegunem pmud- nei formie. Z w:i:eńcami róż na g-f awach 
nłowym. · piloc\ Kfogsford i Smith na czele orszaku. 

który się uformowat, przeszli uHcami mfa· 
sfa. ·entuzjastycz.nie 'witani przez zebranę 
tłumy. 

.,SOUTHERN CROSS„ W AUSTRAL~U. 
Brjshane, 9 czerwea (PAT) - Przybył 

tu samolot „Southern Cross". Butza jaką 

Wypadek samolotowy w przelocie 
z Rumunji do Poznania. 

\V d1niu 8 b. m. o godz. 12.30 w pot ta~rowi-cz ma v!amamt nogę , porucrnik Jan 
spad? na po~adł w łiorcdencc w '\Voje- kows-ki doznał ogólriych potłuczeń. 
wództw\;e sta11jsławo\Vsb~m samolot woj· ~··" •we ·-
skf,-·'.vy tvpu Pc:tez 27, nalefacy do .3-go 
pu1ku fotn.icz.eg-o w Poz.nan.i1u. Ami.rat t-en , 
v.rviecia•l o g-od:z. 10-tej ra110 z Jass \\' Ru~ 
munjj i wslrntek defektu motoru iiległ ka­
tastrofie. Aoarat prowadzq ma.ior ~aot 
Bronisia,:v 1.VoitarO\Yicz. ia·ko iaś obser· 
'' ator lecia! pnrucznik Ja.'llk0wski. obaj z 
3-gc i')uiku w Poznaniu. \Vskutek upadk.u 
aparat uległ zupe.Jn~mu 7.nisiczeniu, ob.aj 
oficer~e zyją. lecz są r.ann-i. MaiQr Woi 

• 

Przy cierpieniach nerek, chorobach mocz<1w1·cb, 
~~-1.:iterza meczowego 1 doltlego odcinka ~C;-z:ek. 
na.t1lfa1na w-0~a gorzka .. franci5ik~ -Józefa" fa, 
;rodz: J us'l°"'i. i.z.ybko ~w2ltowne boleści priy "ll'Y• 

prótnienju. · Doświ;;ócr,enia szpitalne p.ohvierdzaia.. 
że wt><l.d'raftCiszka.Józ:efa Prz:ei swo1e, tąg{}f}z;ące 
ból. dzia!anie nadaje si~ równiei <lobrze dl~ os6h 
star!tzych iak i mtodz;iety, nawet prz;;y ft ... ,..,tv11 

stOSOVianiU.-
1 
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- . , przezyc. 
, Oołu)emy się wszyscy do wspomnień 
łhlnionel epoki. Niedawne to dzieje, a tak 
odległe. Przystępujemy do uroczystości 
z powodu dzlesleclotecla. Już Je obcho· 
dzą młode państwa. jak Estonia, Łotwa, 
Czechosłowacja. My się przygotowu)e­
my na Jesień. 

Dziesięć lat. Okres czasu nleznacmy 
wprawdzie. lecz brzemienny w wydarze­
nia~ Dzisiaj inż pogrążOny w spomnłe­
niach bardzo dalekich. 

Żyjemy dzisiaj o wiele szybcłei, anlżeU 
dawnieJ. Czas idzie szybciei, a życie ludz­
kie iest w mnJeJszeJ cenJe.. Co włęcej: 
je.st ono o wiele powierzch&wniejsze. niż 
da w,iiei. nie posiada tej głębł ni też wni· 
kliwości. jak poprzednio. Nie ma się <..-za· 
su na spojrzenie w głąb własne) dusey I 
kultywowanie w niej pierwiastków naj· 
subtelniejszych ducha. 

Chwilami tylko wzrok cofamy wstecz, 
zatapiamy się w wspomnlenłacb przeży­
tych, poimy się przebrzmiałemi dziś hasła­
mi i zagastemi nadziejami. 

Lata 1917 - 8 miały dla wielu narodów 
wartość młodzieńczych nadziel. Mierzyło 
się wtedy sity swe na zamiary i tęskniło 
się do niebosiężnych szczytów. Życie, 
brutalny. nlenbłagauy regulator, przy­
irniótł nłe}edno marzenie, dOprowadzlt nie 
do jednej refłeksJł, sprowadził wielu na 
grunt surowej rzeczyWistoścL 

O ile przed dziesiątkiem lat przeżYwa­
liśmy Sturm und Drang-Peri.ode, o tyle te­
raz często pogrążeni jesteśmy w szarzyt­
nie codzienności. Tem chętnie) spogląda­
my w niedawne. choć odległe. wspomnle-
11ia, by w nłch upoić się romantyzmem ma· 
rzeń. 

w sród tych przeżyć naJtragicznłe)sze 
są niewątpliwie dla narodu polskiego dzfe. 
je dwu, trzech lat na Rusi. Rozkwit na· 
dziel w r. 1917-ym, załom w r. 1918, a tra­
gedia zniszczenia i ruiny w r. 1919-ym. 

Pisano już o nich nieraz. Szczuckiej 
„Pożoga" pozostanJe na zawsze wJelkhn 
dokumentem historycznych przeżyć. 

Każdy z nas, chOćby nigdy bezpośred­
nio nie zetknął się z kresami ukrainnemł, 
zna je ł wyczuwa dziękJ Trylogii Sienkle­
włczowsldej. Przez nią Je p0kochał i nie­
raz w gorączce młodzłeńceycb marzed 
tęsknił do stepów, burzanów. przestrzeni. 
Poclagała go taJemnłca Dzikich Pól, czas 
tycioda)nego słotłca. rodność demi, a 
przedews:eytskłem związanie psychłcme 
z dziełami te) ziemi. na które) od tysiąca 
lat plynefa krew Polska i srebrzyły się 
ody Bolesławowskłe. · 

· Kaidy teł świadom Jest traged)f, jaką 
pneł:ył tam wlaśtlłe tywioł pOlski, czyn­
nik nalbtdn1elszeł kultury, lei §włetny re-
1>rezeutant. Zp.lecony sUą bezdusznego 
tł1111111 w ruine. Czytallście może Dorobń­
słdel wspomnjeafa, Jak Jedna kobieta Pol· 
na stale • 0-. kultury. tycla, protestu 
przechv barbarzyńskiemu chamstwa I 
trwa na placówce do ostatnfel chwfti? ·­
Za blisko mimo wszystko 521 nas te prze­
życła, za śwłete d2leje, by przemówiły do 
wyobratnł współczesnej. Ale niedługo 
lał starta się tematem komponowanych w 
fantazji prac dramatycmych t kłnemato­
V<lficznycb, - tyle w nich pOeZ)1, trage­
dii. bohaterstwa i zwłerzęc<>ścl. 

Niema Jeszcze perspektywy historycz­
neł do oceny niedawnych przefyć. Po­
kusiła się o nią p. Marja Dunht-Kozłcka. 
Osoblstemi wspomuienfami juź podzieliła 
ste z czytającą p!lbllcznością, a teraz sięg 
nęła głębłeJ: chciałaby, o ile możności na)~ 
bezstronnfei, oddać hłstorJę t~cb lat włel­
kiego napięcia uczuć i głębokich przeżyć. 
Chciałaby dorobek pntskiego ducha na 
ukochanych kresach ukrainnych odtwo­
rzyć i pozostawić pomnik „przeoranym 
.szl~kom polskości". Dała też narazłe 
obraz „Roku 1917-go„. 

Opowiadanie swe. mafące scharaktery„ 
zować w formie beletrystycznej historie 
tego roku, który był rokiem Iszczenia się 
uśpionych nadziel. ujęła w dzieje Stefana 
Rożiłńskiego, właściciela SzamraJńwki, 
podolskiej wsi p<>wiatu lityńskiego. Są to 
w~zystkie pokoleł nadzieję, obawy, tro­
ski, jakie musiały być udziałem każdego 
niemal 7łemianina Polaka na Podolu. Od 
tei chwili, kiedy pocztą pantoflową docbo­
'dzi pierwsza wiegć o marcowej rewolucji 
w Piotrogrodzie, od konieczności wysu­
nięcia się na przodownika „ wolnej" wsi, 
od przewodniiczerda „komitetom", aż do 
oonurei. smutnej rzeczywistości, łdedy w 
ucieczce przed tłuszczą trza szukać oca~ 
lenia dla życia. pozostając zresWJ na łas­
ce losu i Opatrzności. Opowiadaniu swe· 

, mu uadała ~e>ść Jlistorycmą. Z jrłt"' 

dem polskim, Jego krwią i prac.ą zespoliły 
się niepodzielnie losy złeml ruskiej. Sie­
działy tu I szlachcice, zawzięte I mocne, 
co przed carem się nie ugtnab', Jak Roman 
Saugus1ko, wygnany na Sybir, siedział też 
wieki całe lud mazurski. który zachował 
nler}'lko wiarę i język ofolJW lecz J WSZ}• 
stkle Jego tradycje, zwyczale. tężyznę pra. 
cy. Gd}· słe zapaliły zorze wolności po 
dł02lch latach zaciekłego ucisku. roz· 

brzmiała ziemia ruska wysiłkiem J>Olsklel 
pra1;y kult!Jrahtei. tak buloel, tak tywot­
nei że lfiedyś historyk będzie się zdumie­
wał. skiJd tyle się znalaz~~ mtelektu, ener­
~P. inicjatywy l siły materjalneJ, by stwo­
rzyć niemal zręby własuel r>aństwowoścl. 
Aż wreszcie zaszumiały proporce nasze­
go woiska, dumy narodu, uosoblenła • 
zawlsłoścł polłtyczn~. 

Wchodzimy teraz w okres slłnego Złll8"' 

terjałizowania. Dominu)e nad zycfem 
współczesnem tądza użycia. 

W takłej dobie d<>brze jest sięgnąć ku 
włelkiel epopei porywu łdealistycznego. 
by zaczerpnąć sił na przyszłość. Ci wszy­
scy, którzy musielił szukać ocalenia w 
ucieczce z owych ziem kresowych, tam 
wrócą kiedyś jeszcze, Jak wracali ojcowle 
I dziadowie łch po burzach dziejowych .•. 

tt. W. 

0• •I•',.">~, : I r' ~ .' :..>I.I. r.~' #: "' ,~ 
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ŚWITY PO LITYCZNE. 
' . ' 

Bez Boga, bez serca I bez sum I enla. 

rundamenłq bolszewizmu w bagnie zgniJiznq. 
Potworna epopeja komisarodzierżawja. 

Moskwa. w czerwcu. 
Centratnv komitet .. Wukapy" oglosit 

w tvch dniach odezwe do wszvstkich 
wiernych komunistów, która sorawiła 
wrażenie prawdziweg;o alarmu. Właści­
wie jest ona konsekwentnym wnioskiem, 
wypływającym z oodiete.i ostatnio głoś­
nej akcji na rzecz uzdrowienia stosun­
ków w partii i wśród władz adrn!nistra­
cvjnych. Akcie te prowadzi od szeregu 
tv~odnł p. Bucharin na różnych zebra­
niach. wiecach. mitvm!ach, oiętnując 
zbrodnie. uzechv i deprawacie. ogarnia­
jącą rządzącą partie i jej satelitów. \Vy­
nflc tel wyprawv krzyżowei. Jak dotąd, 
Jest nikły; tyle tylko, że orasa sowiec­
ka pełna jest rewelacyj o brudach i kra­
dzieżach w różnych większych i mniej­
szych ośrodkach życia wielkiej republiki 
~Owieckiej. 

Odezwa miała widocznie na celu 0bu­
dzenie jeszcze dalej idącej czuiności. a 
przedewszvstkiem od2'rodzenie „wierz· 
chołków". zrzucenie z nich odoowiedzial­
no5ci za powszecbnv uoadek wszelkiej 
moralności obvczajowei i urzednłczei· 
Sprawia ona wrażenie ostre~o wystąpie­
nia ooozvcvinc~o orzeciw re~ime'owi. a 
oochodzi Jednak z sarrre~o centrum re­
srime'u. 

Zwvrodniała władza. nadużvwana 
orzez nieodpowiedzialnych ludzi nie mo­
te dać innych owoców. niż te zsniile i 
trujące. które tak ostro naoietnowano w 
odezwie. Od góry do dołu szerzy sie ta 
trucizna. Czasem mi1?awka, zdiecie z ży. 
da •• aolu" lepief iłustru.ie ten stan oj?ólnv. 
nit rewelacje o ~6rze. Jedna z wielu ta­
kich ilustracvi budzi teraz w Moskwie 
szcze?:ólne zainteresowanie. W Uzbeki­
stanie (Turkiestan) jak donosi „Prawda 
Wostoka" (organ sowiecki) roze~rała sie 
niedawno następuiaca historvika. '\V 
mief!;cowośct Bejmat nauczvcielka p. Do­
brochotowa otrzymała pewnel!O dnia pa­
kiet urzedowv z pieczecia prezesa okrę~ 
zowe~ komitetu wvkonawczesro p. Wia 
kilewa. Pakiet za nr. 12·17 zawierał pis­
mo następujące: 

„ Wielce szanowna uan no Klawo! Ja· 
Jt.o wezes komitetu okre~owc~m straci-

. łem przez panią głowe i man1 nadzieje u­
zvskać taką samą svmpatfo t. j 7aznaJo· 
mit sie bliżej. ZdccvduJc ~ie na wszyst­
ko. najdroższa Kla\vd:vnko. na kolanach 
r>rzed twemi słodkiem i nóżkami :>roszę 
wYiść na most za g-machem . .isoołkomu", 
abv tam wvłożvć ~woje meczarnie serca 
a także wo~óle swoją namietność. Mo~ę 
także bezwarunkowo powiedzieć. że je­
'żeH nie przvJdziesz. to. jako isoołkom. 
rmszcze przeciw tobie materialik 'do G· P . 
U. Klawdvnkc. wvbleraJ i przvjdf obo­
wią'T.kowo. Pozostaje z miłościa do ~o­
hu prezes isoołkomu beimat.vńskie~o tow. 
Wiakilew". · 

'};. aaJej wvmi'Cłkl rozwinełv sie z bły· 
~kawiczną .szvbkością. P. Dobrochoto­
wa na renCJez-vous nie poszła. Pod lokal 
szkołv przybyli milicjoniści z orezesem 
\Viakilewem na czele. Atakowali drzwi i 
okna szkoły. l!rozili nauczvciełce aresz­
tem za „niewykonanie zarzadzeń wła­
dzv" Drzwi i okna wvtrzvmałv atak: 
prezes nie dostał się do nauczvcielki. 

Wobec tego następneg>o dnla przybył 
efo szkołv ofic.iaJnie naczelnik milicji i ka­
zał nauczvcielcc spakować sk . Q"dv.ż .. u­
le~a deoortacii z pow. bchnaclficsro. jako 
prostvtutka." 

Nauczycielka. dw-udzie~toletn~a. cóż 
miala robic?. Nie moda walczyć z \l(.e.-

zesem lsoołkomu. Pod konwojem wY­
wieziono ia z BeJmatu. A na 17-ej wior­
ście'. na ~ranfcy powiatu. ~:vrzuccno ją 
z brvczki wraz z rzeczami i nast<;pują­
C'\i m papierem urzedowym: 

„Poniewat w B·~jmaci'! niema jaczejki 
partvinej komitet okrcvowv wziął na 
siebie wychowanie towarzvszów - kom­
somolców. na których m1e1scowy 
szkrab (szkolny robotnik. t·f. nauczyciel­
ka) clziata deprawująco. tJ. Ul>t'awia z ni· 
mi orostvtucie. co stwterdzlliśmv bez~ 
apelacvjnie. Specjalna komisja lgporko­
mu zbadała oostępowanie WYżei wspom­
nianej .. skrabv" i oo obserwadł uJawntła 
J>ótno wieczorem w zasłooietem oknie o­
bvwatelki Dobrochotowei cleń. w któ­
rvm można bvlo oodeirzewać mMsco­
we~o komsomolca. bezwarunkowo upra­
wia]ące~o orostvtucię z obywatelką, Do­
brochotową. Wobec tego komitet wYko­
nawczv Bejmatu orzeslał takowa Jako 
prostvtutke do rozoorzadzenia okrę~o­
wc.11:0 urzedu oświaty f orosi o t>rzysł;t.· 
nic nowe~o „szkraba". lepłef meżczyznę. 

Załącznik: osoba obvwatelki Dobro­
chótowei. 

Prezes isoołkomu - VViakllew, na­
czelnik milicji „ Grymzin". 

Cóż dodać do tej potwornej epopei? 
N 
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Helenów\ PORANEKllV~ma-
pod dyr. TEODORA RYDERA. 

Dz i Ś O g. 11.16 pni PDł. I W programie muzyka operowa i operetkowa. - -

Dziś o g. 5 pp. Ko N c ER T populBłłl „ ••••••.• „ I Anons: w eswartek 14 bm. mmt SJMfDIHtllł 

Po Tygodniu Czerwonego Krzyia. 
w ~ie od 1 do 7 czerwca oa ziem'.&cli cakl 

RzeczyposJ)Ol :te,i obchodzono ,Tyduń" Czer111~ 

nogo Knyża. Myl~ s ię , kt.o sądzi, że ,,Tyd?.iefl'' 
ma ne. celu Jed.vni~ ·1::yskani-e środkćw sr.akrja,. 
.nych. „Tydziferl • ma :J<l .:ehl przedewszysikłem 
zapoznanie · jak najS?Z0rszych 'Y:trstw' z ldeołogją 
Czerwoneg-0 Krzyża, vrzekonanJe o!:'6łu o llłetv.ł­

Z:lWIOOŚci Jego istn;enia . wytmote pracy w crza · 
s'.e tok-ojµ i v;{ljny. 

W tej też myśii cr,yruł i>rzygotowania na okres 
„Tygodnda" okręg ló:lzki. 

Jaki będzie rezultat wysll1ców llŚWiadornlenla 
ogótvwi celowości Czerwooego Krzyta dowiemy 
się, obliczając Pod k-0niec rokn i1ość członków tej 
instytucji i wpływy z tego źródła u.zyskane; dzi­
siaj możemy stwierdzić, że tysiące łodzian obej­
rzało miniaturę, WYcinek b. mały z pracy czerwo­
nokrzyskiej, skromnie zobrazowany w formłe „ Wy 
stawy" przy ul. Piotrkowskiej 100, że tysiące ło­
dzian otreymało „ulotki" ._. „10 przykazad oby­
watelskich" oraz o tem „Co robi Czerwony Krzyż 
w Łodzi I Jaki jest plan jego prac na przyszłość", 
te w katdef dz!ełnJcy miasta godło Czerwonego 
Krzyża przypominało obyWate!om o ich obowil\7-­
kach dla lnstytncil. o tern. że Czerwony Krzyż 
otacza opieki\ wszystkich bez różnicy wyznad i 
narodowo~ct Moralnym sukcesem Tygodnia lest 
ta groma<1ka robotników, drobnych bańdlarzy, 
ludzi biednych, którzy w okresie trwania „Ty­
godnia" zapisali się na członków. Te dobrowol­
ne zgłoszenia - to rezultat kampanii propagando­
wej, jaką zorganizował zarząd oddziału na 
czas trwania „Tygodnia". Rozmhry, w jakich 
została µoprowadzona akcja propagandowa, u­
sprawiedi iwiai ą życzliwość z jaką spo tkał się 

Oddział ł:.ódzki Czerwoneg-0 Krzyżę. przy wyko­
nyw'amu wszelkich prac na' czas tr\vania „T~•g-0d-. , 

nia". ro też ko111 itet uważa sobie :i;a mity obo­
wiązek wyra7 ić swe ~e rdecwc podziękowan i ;i 

Sza nown<'i r-• ra~i c za bezinteresow ne umieszczanie 
art:y.kułów i wzmianek, Magistratowi m. Łodzi za 

wyrażoną zgodę na wzniesienie obelisbl reklamo­
wero na Płac n Wolności i bezinteresowne oddanie 
plcu:u do 11żytkowania. prof. Int. Ulmanowi, dy­

rektorowi Elektrowni Łódzkiej m bez;płatne zain­
stalowanie oświetlenia obelisku l bezpłatne dostar­
czenie pr1tdu, int. Batkow:;;kiemn za przeprowa· 
~nie lllstałacfi. fie „Nestler i Perenbach" zfl 
bezpłatne wykonanie konstrukcji obelisku, p • . M. 

Opoczyńskienm za bezpłatne WYkonanle robót 
malarskich przy 'obelisku, fie „Adolf Richter" 7,a 

bezpłaU>.e dostarczenie linewek, p. D-(.."Y Garmzo­
nu l p. D-cy 31 p. p. Strzel. Kan. za użyczenie or­
kiestry w dn. 3 i 7 czerwca, p. nadkomlsarzow) 
Izydorczykowi Leonowi. dy r. Gorczy11skiemt: , 
prof. Lubelskiemu. inź. Jasińskiemu, dyr. Ringl)wi. 
lni. Wróblewskiemu, insp. Skowroflskiemu, fit 
„Gebethner I Wolf" i Jl. Proclowl za · życ7..liwą po.­

moc. fle "Juliusz ROzner" za bezint eresowne od· 
danie lokalu przy 111. Piotrkowskiej 100 i za ok<l ­
zan• b. życzliwa, Pomoc przy urządzaniu wysta­
wy, p. Wielebtftskiemu za wykonanie dekoracil 
~bnr. pą;li. Mad:iewiozowi a. łasikal\Ve upr-0-
Jektowante I wykonanie szkiców dekoracyinyc:-i, 
p. Michałowi Ulrlchsowi, p. Janowi Sikotskicmu i 

;p. L. iPawlowsJtiemu· za przyjęcle godfa Czerwo­
nego Krzyża do wystawy i bezpłatne dostarcze­
nie pJ1l(ln do oświetlenia godła, Dyrekcjom kin o­
teatrów za wyświetlenie i>rzezroczy rcklarno­
wych, Panom Właścicielom cukierni i restaura­
cyj łódzkich za przyjęcie ulotek, pracownikom 
:Elektrowni Łódzkiej, fie „Nestler i Perrenbach" i 
.,J. Rozner" za pełne życzliwości wykonanie po­

wierzonych im prac. 
Okazana ńam ży.czliiwość ze s trony wymienio­

nych (.}Sób oraz zait11 teresGw.anie się ogółu SiPOłe­
czeństwa sprawami C. K. daje nam otuchę do dal· 
szej pracy i niepłonną nadziej ę, że poczynania rut­

sze w dalszej rozbudowie tej międzynarodowe; 

instytucji znajdą zawsze pom<>c całego społecze6· 

&tw<1 zd:v: o ·tę pomoc z.-wracać się be®iemy. 
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lauranamy na pfa[ Hallera w to~lil 
Pokaz ogniowy, ·który nfe odbył stc; dnia 28 maja r. b. i: powodu ulew­
nego deszczu. odb~dzie dnia 12-go czerwca r. b. o godz. 5 po południu 
na placu Hallera, na ~tóry osoby zainteresowane uprzejmie zapraszamy. 

Zjedaoezone z,kłady Chenticzne 
„ZAGOŻDZON46 Sp. Ake. 

Repre•entant Inż. St,. Nowicki w ł.od•ł 1• 

uL Piotrkowska 84, tel 37-64. 
u.sm„„„ ...... „ ....... „,mr;„„„„ ... „„ ... „„ ... „„ ... „„ ... 

Setki tysięcy ludzi 
doświadczyło błogosławionych dla swego zdrowia i życia skutkpw km4Cjł 

VI Szczawnicu Jedyne w Polsce fel wo~y, niezastąpiony ldbuat, naJpięknief-
~ sze polołenle zapewnlaJą 

najskutec~ni~jsze leczenie t:.c;::.,,'!l:l, .~::b!ł'3~: 
sórca,knri l nacs:yn krw1onoinych, P•••miany materJ1, dr6• moc•owych I ner• 
wów. - - - - - S••ODJ' od maja do lreńea wrzośnla. 
Dojazd koleją: Stary 8-cz i Nowy Targ, stąd autobusami do Zakładu. 

Informacje: Dyrekc:fa Zakładu i KoiUfo. Zdroiowa w Sscuwa.ią 
W Warszawie: Polski Klub Turystyczny, AL Jerozolimskie 39, teL 64-36. 

*'* .„. „„lllli!!llm!ll!'l„mllllllll ... lll'iłllll.ll„„„„„l!llml ... 

!J;ułJ;g.ltulltifl;,g. 
ipng/Jorv malar;l-ie 

Af!!J'41llER/I!! 
,-- ~6,~rnj'1nl~ 

Błogosławionych skutków 
popr•W7 114łrowła, u111m.t.ia aledo· 
magmi eho•obo'W7C• doana lr.a.łd~, 
pn:yJmaJ11e aaJ•llnl•J••e w Earopłe 

k11płele Mlankowe 

w Ciechocinku. 
Sezon trwa od 1 mała do 31 pudzłernib. 

Środek światowej sławy! ' 

ZIOt.A THE VICHY'' ZIOt.A MO„CZOPĘDrlE '' MOCZOPĘD"E 
. s, nafl~puym 6rodklam praechr. obwobom nerek, ~ęcher11e1 goaorrhel i t. d. 

Wobe~sawarioilcl kwasa krnmionkowego '' r6W1lłet n!eoeenlona puy &wapnieniu nauyłl 
knrlollohlfcb I aałępuj' kuracje wodami miilttalneml. Pr6ca tefo po1Jadają włun.tci bakterjob6j1111. 
Sluatek a1UlsW7ezaJa7 l 
Cena 2 50 Labor. Chemiczne „Herba" Paris Cena 2 50 
pudełka • • ż,dać we WHfstklch aptekach i składach aptenn„c:li. pudełka • · • 

Letnia reduta prasy. :: HUfU~W ~n.1 Jil[i ~.r. w ni~~Iieł~ 
Igrzyska olimpijskie, wielką tombola/święto pieśni, corso kwiatowe sa­
mochod6w, autorakieta, mecz humory.styczny, walka kwiatowa, gondole, 
ognie bengalskie. Zabawa dzieci~cai divertissement baletowe, 3 orkiestry. „. 

Ostatnia 
Sowiety wobec Polski. 

nota ministra Zaleskiego przedmiotem 
· dociekań prasy sowlec:kleJ w. dziedzinie polltyki polskleJ. 

J\fostv. a, 9 czerwca (PAT) - Prasa sowiecka 
korneutuiąc notę, wr~zone, Jm:~z ministra Patka 
Cziczerinowi, w dnia 3 czerwca. podJcreśla rzeko­
my kontra6'f, łstnłeJący mie<ky oświa~mł 
rządu a faktami w polskiej polityce wobec So­
wietów, przyczem komentarze sowieckie wycho­
dzą z dwóch zatożei\: międzynarodoWJ"cil l we­
wn~rzno-polskich. Wymieniai. one przedewssy 
stkicm niektóre ustcpy z przemówie4 miulstca 
Zaleskiego, w szczególooścł prZYJ>Omnialie 'll9fY· 

cię.st-wa Polskiego z r. 1920, krytyczne. oce­
no CJStema sowiec.li;iego moo.o.polu handlu Z6-
wnotnaego I pesymizm mlnistra oo do wi­
doków zawarcia Polsko-sowieckiego paktu o łlle­
agresjl. 

.JZWIEST JA" O NOCif... 
Moskwa, 9 czerwca (PAT) - Komentując llO­

tę ministra Zaleskiego, wręczoną dn. 3 b. m p. 
Cziczerinowl, „Izwiestia", pochwalają oowładcze-

aie rządu polsldeSo co do szczerych zamlariw 
unlemotllwłeua czynnikom trżechn oaratauia aa 
szwank dobrych sąsiedzkich stosunków palsko. 
sowlecldclL 

Podkreśl~c, te stosunki sowfecko;;olskl.e n. 
.tiaią sle ..,,, atmosfl!lne zatrute\, dz.lennik r.una­
csa. że sowiecka oplnja publiczna uspokoi sle, Je­
teli po zapewnieniach ze strony rZlldn polskiego 
nastą,pbl odpowiednie czyny. 

---···---
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!va żółtym wu/kanio Chin. 

·Drmla -~·uenerała Jen-lzena m mura1~ Pekinu. 
Czang-Tso·Lln powraca do zdrowia. 

Londyu, 9 ~. {A.T .:E.). - Dnia 8 b. a. 
o godzJnłe 19 wieczorem wojska geqeraJa Yen­
Sur.a wkroczyły przez północną bramę do Pe~ 
kinu. Z rozporządzenia rządu nankińskiego do­
wództwo ea.mlzon• miasta Pekin objął generał 
Ven. podczas gdy oddziały genera?a Fenga, inat 
dujal."e s1e Qa połndnln przedmieścia Pekinu O.'l· 

zostają na rulejscu. w mwścłe panufe spokól. 
Oenerał f'eng ogłosił do mieszkańców miasta o­
dezwę, w które! ośwł~cza, it tycie i mienie cu­
dzoziemców będzie uszanowane. Nastrój w Pe­
kinie j~t zdenerwowany z powodu wladomoocł o 
maso..-:rch rabunkach na przedmieściu Tang. 
Czan11, dQkonanych przez woiska wkraczaiące ® 
miasta. Oddziały tenerała f'.enga posuwaJą się 
w klerm1!::; Tient.sinu, gdŻ!e skoncentrowane fesr 
60 t}·sięcy tołnierzy armłł północnej. 

ST AN m~owu CZANO-TSO-UNA. 
lond}'ll, 9 ~ca. (A.T .:E.). - Wedtug w:ia­

dl"!<ltlołc1 z T~ śmierć ma«"szal:ka Cz:a.ng-Tso-Lł­
na do tej 'PCII:Y nie wyjaśnita się. Od clrwiili przy­
jal'ldu :fo Mukde.ntt nllkt nie wstał ł>~ przez 
Cza,ng-1 sc-Un:a a wszyscy Jintercsaincl od.s'Yłaru 
sa pod ;>llwrem Jego choroby . Pałac, w którym 
zamieszkałe Cza11c-Tso-Lln, jego 5 to• oraz 16 
dziec~, c1•.c7.t'DV fest woJs!dem. Lekarze nie m<łgą 
wychodzi~ eaze-wnatrz.. Wzbudza to f)odeirzenie 
I daje '°wbd do pogłosek, iż nie tyje on. 

PO KRYZYSIE. 
Londyn. 9 caie.r-wca. (A.T .:E.). - Z Tokło ilo­

Mszą. Jakoby generałowi Ciang-Tso-Lłnowł ampu 
towano lnva nogę. Syn fego miał oświadczyć, lt 
ofcłec iero tyle I krytyczny moment choroby jat 
mfnął. 

/.ta saniach, zaprzqżonych w psy 

wyrusza wyprawa na pomoc „ltaUt." 
Ł•macze lodów odplynąłJ z Archangielska. 

Rzym, 9 czerwca (PAT) - Agęncia Stefanłe­
~ podaje, że statek „Cita di Mlłano" utriYmY­
wał w dniu u-·czorajszym od goch. 19 według 
czasu Greenwich prawie przez 20 minut radiote­
legraficzna komunikacJe z „Italią". Sterowiec 
miat podać dane o położeniu. w jakiem się zna1· 
duie. a kt óre o®tYWia<laloby puniktow.!, o-Mal<>· 
nemu rr- zo minut na pótnoc 0d Cą,p Smith, :poło­
żonego na wscnodnirn krańcu kraiu Nord-Ost 

(Spitzberg). „Cit<i dl MUiano„ P'Jlecll statkawl 
,Jiob~ " starać sie o zbliżenie do wzmianko-wa· 
nel miejscowości. skąd WYruszyfaby wypfawa na 
saniach, zaprzęiQnych w psy pod kierownict\Vena 
1i!C"4aJDY,ch J)l'%CW.odołk6w, il'.PllPsic fa4jiok'I I 

~Uczn• słyszała nietylko stacja „Cita di Miłino", 
lecz równiet I stacja, umłestlCZOna w spccialnei 
cha cle. 

DO WYSP PRANCISZKA JÓZEFA. 
Ryga, 9 curwca (ATE) - Biuro Tass donosi. 

i i 8 b. m. snw!ccki łamacz lodów „'Bercena" od­
pJYltle z Murmańsku M. poszukiwania generała No­
bile. 11 t>. m. równieź odp!ynie z A~chant:elska 
drugi łamacz lodów „Małygyn", na którego po­
kladzle mald11ie si-, sam-0lot wywiadowc z.Y. któ­
ry zamierza dotrzeć do w-ysp francisz,ka Józefa. 

' „ 

Ił llBllllE&D Pl llTtCllll 
AUDJENC,Jf.. 

Wj.:em~eir . Wysooki pmyjąl w~ai n'lln­
~J~.t.a papieskiegą MoosL~re M~rma11:~ or.az. 
POSLl wio~ki<'g{) Majooiego. 

' -

CZft hl A WALORYZACJA Cd. 
W !l(l«.i~ dzfa.!ek przybędzJe do Polski dele-ga cJll. 

czes'kd do rrkowań w sprawfo waloryzacji cet 
Jest !1.ldzieia, Żf: rokowania te dadzą Pomyślne re­
z•J!taty. 

---o...---
MIN. ZALESKI W PARYŻU. 

Genewa, 9 czerwca (PAT) - P. mini!>ter Za­
leski wraz z malżonką i otoczeniem wyjechal dzin 
siaj wieczorem do f aryża. 

OPICJ:RO\l,.lf RUMUŃSCY W WARSZAWIE. 
Warszawa, 9 czerwca (P Al) - Dzisiaj w go­

dzinach popołudniowych bawi~ w W arszawie 
przedstawi.:.iele armii rumuflsldej: immckbr armii 
gen. Mardaroscu, szef sztabu generalnego, gen 
Sanis-0novici wraz z towarzyszącymi !m oficer.im! 
złożyli pożegnaln• wizytę p. Marszałkowi Plłsud­
$kiemu w Belweqcrze. Na przyjęciu byli vyżsi 
oficerowie wojsk polskich z gen. Sosnkowskim na 
czele. 

SWIĘTOKRĄDZTWO. 
Wilno, 9 czerwca. (Tel. wt.). - V\' 

Oierwiatach dokonano kradzieży mon­
strancji z ołtarza kościoła. Policja pro­
wadzi energiczne dochodzenia. Dotych­
czas aresztowano dwie osoby. 

STRZAŁY SOWil':CKIE.1 STRAŻY NA 
TERYTORJUM POLSKIE. 

Wilno, 9 czerwca. (Tel. ,-d.). - O!ieg­
da; na lhrji Radoszkowicze bolszewicka 
strat graniczna dała kilka strzałów w kie 
runku pracujących na polu obok grani·::y 
wieśniaków. Od strzatów został rar.ny 
Władysław Kortoża. Rannego prze,viezhJ 
no do szpitala. K. O. P. zarządził w tej 
11Rwie dochodzenie.. 

SWJĘTO PUt.KOWŁ 

'WU'5zawa. 9 czetwca. (PAT) - W sobotę, 9 
b. m., odbyto si~ uroczyste święto pułkowe sta­
cJonowane~o w Warszawie :;o p. p. Uroczysta§,• 
J>Ofitczona była z poświ~enlem sztandaru, ufundn­
wanego sumptem gminy m. WarszawY, Łodri i Ło 
wicza 

W uroczystości wzlell udział: p. Prezydent 
Rzl>litcl z na!blliszem otoczeniem. mini'ltrowit Rn 
moc1d I Miedzłdskl, przedstawiciele ~cnerallcli z 
wlceministram spraw woiskoWYCh gen. K•.mancw . 
skłm na cu.le. 

ROKOWANIA . HANDLOWE POLSKO-ClESKlf, 

Praca. 9 czerwca (PAT) - Prasa donm.I. że n# 
podstawie porozumienia między Polska a Cxechn· 
slowaclą. z początkiem rrzyszlego tygodnia zost1 
na ZNiWU ęodjęte przenrane M kr6tkl czas T<}k'I· 

wania handlowe. Delegacja. czechosłowacka z r:-.id 
cą Prydmanem na czele uda się prawdopodobni„ 
Jstro do Warszawy i należy oczekiwać, 7.e do ukoń 
cz.enla pertraktacyj dojdzie w ciągu 10. a nii.jdale,1 
14 dni. Wyniki porozumienia zostaną..oprscowant 

i przedlofone parlamentom obu państw lako 3-d 
protokół dodatkowy do umowy handlowej. 

POSlf.DZf.l\'IE UROCZYSTE POLSKIĘJ AK.A· 
l>EMJI U.l\UEJĘTNOSCL 

Kraków, 9 czerwca (PAT) - Dzisal o godz. n 
w poludnie w Wielkiej sali akademii odbyto sie uto 
czyste publiczne posiedzenie Polskie! Akademtt 
Umłejętno. cL W imieniu rządu wziął w :posiedze­
nia udrlat dyr. departamentu St. Michalski. 

Urocwste posiedzenie otworzył prezydent 
akademii prof Rozwadowski., następnie odczytano 
sprawozdanie z działalności akademii za czas od 
czerwca 1927 T. do czerwca 1928 r. 

Prezydent I(zrilite1 Ignacy Mościcki, b. profesor 
politechniki we Lwowie, wybrany został na WY• 
dziale matematyczno - przyrodniczym członkiem 
czynnym kraju. 

ZAMACH RABUNKOWY NA KURJf 
BISKUPIĄ W WILNIE. 

Wilno, 9 czerwca. (Tel. wł.). - Nte· 
znani sprawcy usiłowali obrabować kase 
ogr. iotrwalą w lokalu kurji biskuplej. D9~ 
stawszy się do wnętrza idotali już roz­
pruć pierwszy pancerz. Gdy się zabienU 
do rozprucia drugiego zostali spłoszm~' 
przez przypadkiem przechodzącego stró­
ża kurji. Z!odzieje zbiegli. \V kasie :tnaJ­
<:Wwało się 30.000 zł. gotówką. . --.... -:. . ~ 

./ 
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Co dzień niesie? Zat~ w tramwaJach miejskich zaostrza się. 

~ DZIŚ: Mdg~rzaty Kr. 

G2erwiel I mTRo: s~rnab1 Ap. 
Dyre~[ja K. f. l o~mawia ka.f egoryunie n~lielenia po~wJUi płat 

li -~-

10 Wsch6d słońca 3 16. 
Bezowocna interwencja inspektora pracy. 

·Niedziela 

Zachód słońn 19.54 

Wscbó.4 k1ięł. 23.45. 

Zii.chód kaięt. 12.13. 

Zarząa Okręgewego Związku Prac. 
In.st. . Użyt. Publicznej 'zabiegal1 by okr~­
gąwy inspektor pracy interwenjował . w 
dinekcji' K. E. t. w celu rozstrzygnieci11. 

LHulfośC: dnia 17•8• zatargu z 'pracownikami na drodze · polu-
"'qjl•l!M!l!lll!l!!!IWSl!ltl Przybyto dala 8.33. bownej. Na skutek powYiszego, insp. 

--:- Wojtkiewicz, zaprosił do siebie wczoraj 
Z RADY MIEJSKIEJ. ną konferencję przedstawiciela dyrekcji 

Najbliższe (12-II se$) posd'edz.endle Ra- K. f. Ł. wieedyJ;"ektora Ringa; Inspektor 
dv Mi.ejs1-cliej odbędzie sd·ę w cz-wairtek, dn. prl!CY zakomunikowa1 dyr. ·Ringowi u-

nej pracowników tramwajowych 13 proc. 
od premłj pracowniczych. Wobec powyż­
szego, stwierdził wicedyrektor Ring, nie 
mcże być mowy o udzieleniu chociażby 
jednego nawet procentu pracownikom 
tramwajowym. Niema po temu żadnej 
podstawy, gdyż drożyzna według wyli­
czeń komisji statystycznej, wzrosla przez 
cały czas zaledwie o 5,1 proc. Insp. Wojt­
kiewicz zaproponował, ażeby dyrekcja K. 

E. Ł. udzieliła mimo wszystko pracowni· 
kom 6 proc. podwyżki przyznanej wtók­
niarzoni. Wicedyrektor Ring raz jeszcz.e 
zaakcentował, że o udzieleniu jakiejkol­
wiek podwyżki nie może być mowy, tern 
bardziej, że na ostatniem posiedzeniu ra­
dy nadwrczej K. E. Ł. zapad.la uchwała 
by w związku ze sprawą pochvyżek dla 
pracowników żadnych posiedzeń nie zwo 
fyWać. (p) 

14 b od 7 · ;(..t • N --...t chwale związku pracowńików tramwajo-
. m. 0 g 'Z. alp Vl wri1ecz. a VV'1 L'\LL- w;""h o rozpoczęciu w dn1·u 12 b. m. straj-

ku d11Jiiennvm, prócz komun~a!tów. wybo- 3
"' 

ry !cdit11ego cz.ranka Mag;istratu na miejsce, ku, o ile do dnia 11 b. m. żądania praco-
opróżn.i'One wskU.tek . rezygnacji sena.to.ta ;wnik6'Y nie zostaną . uwżględnione, p~ 
dir. Kopdlliskilego oraJZ , jedlnego cmlooka cżem zapytąf, . czy, uchwała l(ady Nadzor­
Łód 1 , • R d w · ~A-1..:. • . .a.. czej K. B. Ł. nie została poddana rewizji 

Elektryfikacja gmin powiatu ł6dzkiego. 

ZKteJ a Y o~.eiw~~eJ; spral\VOzws. w sensie przychylnyn1 dia pracowników. 
n:ia komlsjl hnansowl()-budż,etowiej (()!lJlfaty 
za św.ia®zendia. mhlejskre, obm'!ż.endle s:taiwld W odpowiedzi wicedyrektor -Ring <>­
podatkowiej od przedStalwd:eń klfnemaltogira· świadczył, że zdaniem rady nadzorczej i 
ficmiych na ~zedąg 3 miesięcy i m.); spra zarządu !<· E. Ł. ż~dania . P?<iWYżko~e 
wnzdai111i'a. komisji d!o spraiw ogóhtych . pracowników. są. meuzasadmone, pome­
(kwestje regulacyjne komuruacacyJne, ka- waż uposażenia ich są dostateczne. . Na 
na:liizacyjne). • poparcie . słuszności swych słów, wicedy­

rektor Ring t>rzedstawil _inspektorowi pr.a 
cy WYkaz faktycznych zarobków posz­
czególnych kategoryj pracowników tram 
wajowych, według którego konduktor za­
rabia tn:odniowo 68 do. 85 zf; wliczają~ 
w to zapłatę .za ,nadetatowe godziny pra.:. 
cy wynoszące,od 12 do 14 zł. tygodniowo. 
l~cznie ze świadcz.eniami na rzecz praco­
wnika. Utrzymanie konduktora kosztuje 
'dyrekcję tygodni9wo 91 do 111 zt. Motor­
niczy, przy zaplacie za ~o-dziny nadetato~ 
we 7 'do 9 zl. zarabia. tygodniowo 69 do 
81 ·zt. wraz ze świadczeniami na rzecz 
pr~cownika 93,5 zl. do 108 zl. Służba 
drogowa zarabia od 37 do 82 zl. tygodnia 
wo w tern 5 do 12 tl. za godziny nadeta­
towe ,- wraz ze świadczeniami na rzecz 
pracownika od 52 do 108 zt. tygodpiown. 

SKONCENTROWANm &ADOW ORODZ 
KICH W JEDNYM OMACHU. 

Wczoraj podp!sana zost'alła umCJIŃa. w 
sprcr-w1ile wyd2Jiiocża.w.iienda nowiowybudk}. 
w1~nego Ciomu pr~y ulicy Cegtitędndiahej 101 
na J>Omreszcze• sądów pokoju. · 

Nowy bud'Yltrek oddialny zost&Ue sądom 
z <miem 1 pa~a r. b. W ra~"e gdy­
by dom n1le wstał W'Ylkończooy w tym t~­
n~nile przedsi.ębiorca pl.ad za każdy d?Jeń 
.<>Późmema kare wtad(faJJną w wysokości Je­
dnego tvsrąoa zlotycb. 

z ~7Jku z iem p.rZOOJilesi'eŃem staje 
się aiktuadna sprarwa prredłużemi lifnji 
tramwajowej oeLem UllatW!ioo.fa komunika­
cj} d1a olbrzym'itch rusz inl!eTesaintów tych 

1_sądÓ\\'. (t) 

. NOWY ZARZAD PRAC. UŻVT. 
' ,. PUBLICZNE.I. 

Wczoraj ukonstytuował sie nowv za­
rząd zWiązku l>racowników instvtucyj 
użyteczności pubłłcznej. · 

Prezesem zwią~ku wvbranv został p. 
\Vofdan. wiceprezesem P. Czerwlft~ki. se 
kretarzem 1>. Jaroszek. skarbnikiem p. 
Parol. ' (t) 

Dalej wicedyrektor Ring wskazał, że 
w okresie. kiedy wtókniarze nie otrzy­
mvwali żadnych podwyżek i dopiero o­
/hecnie otrzymają 6 proc .. tramwajarze o­
trzYtnall w dn. l4 sierpnia 1927 r. 10 proc. 
Pod żki, zaś .w i1 dniach 18 grudnia 1927 
r. i 33 marca b. r„gratyfikację w wysok<>­
ścl 10-dniowego zarobku, c21yli ogółem 
około 17 proc. podwyżki. Niezależnie od 
tego, dyrekcja K. E. Ł. zaczęła z dniem 1 
kWietnia b. r . . wptacać~ kasy emerytal-

Stanowisko Urzędu Wojewódzkiego wobec tego zagadnienia. 

Dowiadujemy się z Urzciiu Woje- zmniejszenie się zaootrzebowania energii 
wódzkiego w Łodzi, że pobudzanie drob· ełektrvcznei. \Vobec oowvższego, Urząd 
nvch miin miejskich do budow:v malych Wojewódzki ooleci starostwu zbadać, 
elektrowni lokalnych nie iest wskazane czv drobna gmina nie moR"taby otrzvmy­
ponieważ o ile rozdział Pradu w takich wać ener.i:di elektrvcznei z oobliskiej elek 
minach Przez zarządv gmin iest korzy· trowni okręgowej, a w braku takiei wpłv 
stnv i celowy, o tvle WYtwuzanie ener- 11<\Ć, by zainteresowane gminv stworzy­
gji elektrycznej we wskazanych zakła- łv elektrvczne związki miedzvkomunal­
dach o małej mocy iest drof!ie i nieeko- ne. jak to ma miejsce oddawna w woje· 
nomiczne, powodując tern samem deficy- wództwach zachodnich. Zwiazki takie 
tową R"ospodarke elektryczną, co może moi;rą znakomicie przyczvnić sie do elek­
wvwołać zwyżkę taryf, a' Przez · to rrvfikacił w kraju nietvlko oaralitując ini 

IOZ§iłdDil Pani dODID 
;w pierwszej linji zwraca uwagę 
na to, żeby rodzina była zdrową. 
Z tego powodu podaje ona jedy­
nie kawę Hag bez kofeiny, która 
!jest prawdziwą kawą ziarnistą 
najlepszego gatunku. Nawef 
chorzy na serce, nerw:r, i żołąde"K 

mogą ją pić. 

Musi to hY.ć jednak ka w a Ha g! 

-~-

cjatvwy poszczególnych zarzadów gml11 
lecz wprost przeciwnie. oobudzaiac ie du 
inwestvcvi. które zapewniają dochodo­
wość i WJ>lywają jednocześnie na pod­
niesienie kultury i aobrobvtu mieszkań-
CÓW! (p) 

--:o:--

EGZEKUCJE W GMINACH NA POD· 
STAWIE TYTUl.U EOZEKUCY.TNEOO. 

Władze gminne zostały upoważnione 
do orzeorowadzenia eR:zekucyj na J)')d­
stawie tvtułu egzekucyjnego, pochodzą­
cego oa władz oaństwowvch lub komu­
nalnych. orzvczem wvsokość i wartość· 
świadczenia. wzgleanie przedmiotu e~ze 
kucvjnego może przekraczać w gminach 
miejskich kwoty 10.000 zL zaś w !(mi­
nach wiejskich 5.000 zł· 

Okólnik ten został wczoraj rozesłanv 
przez urząd wojewódzki wszvstkim ginł· 
nom mieiskim na terenie caf ego woje-
wództwa. (p) --

• ,'" ', • • ~ J, ~ • • - • • ' • ,, '' '" • !I: „ . . ~<:-· :· ~·. i i il# „. a a„ 
I,.' 

MARY IMLAY TAYLOR. (10 

UlBWlEI. llÓIY !R PRlllllll 
Przedruk wd>roni<l(ly. 

~Q:~g Oailszy). 
- Kochałem twego ojca - ~ 

dział serdecznym tonem. - Nie malein 
lepszego i wielkodusZinlilejsz.ego człowieka. 

~ Jestem sporo od ciiiehi1e stairszy, .fiom.c.y. 
Bytem śwrm&iem rwUiełu nastrojów .twego 
ojca, a.de mgdy nile wypadł or. z rodll szla­
chetnego i . uczynnego przyja~a. Po 
śmiierai twej ma.t1d, zailantGl się maralla1tiie. 
Cięż:k:o było patrzeć, jak gii!na;l w oczach. 
Chcfil.atem być zaiwtSze przy jego boku, a.le 
on . n.as-taiwail usiiXnoo na to, żebym się tobą 
opiiekowiaił. 

„Har31Cy jest na twojej ~­
noścl~' - pow.taJrzat - „Sklaidam jego l'n­
teresy w twoje ręce", staraJlem s~ 'W'Y­
peln~ należycie ten obo~zek. Jak pr.z.yj­
dizie czas - zakończył z r~ 
uśmilech'mt bwa.irzą - zd'am chętnie rachu­
n·ek z mokh pełnómocn~cflw. 

RiicMeson wstał od stolu i wynooił 
prrez okno nfiledor;ailooego pa~. 

._ Czas }uż 'przyszedl, paJrJile Claiypoolie 
- rzekł chłodno, wsmw!iąic ręCe w kfesrie­
r!IOO t mi:erząc „swe~o" r>lendrpdt~ badaiw­
cromł nieprzyjaźnemi · oczyma. - O ile 
w:fem, jegrem oos.:~daiezem wileto-miljono­
we~ majątku. Doskonade ! Wobec t.ego 
ż~dam sp-rawozda:nń~ z mQliich dochodÓw, 
żądam lfsty obJ.iigacji, żądam jedmem slo­
'\Vlem· zdania ·rachunków. Zrozumiano? 

Ptenipotent 'W'Sfaf róWTiiież, aile tylko w 
celu sięltnięcia po leżącą na kom!nku 
fą,jlkę. Była to piękna stara fajka z mafo­
wanego bursztynu. oprawiooia w ~oto. 
Napefoi~ ją t:vtto1J1lem. • 

- Giles --- zarw-.olat, upychając fytoti 
~ ogńia. 

Gfles uka~ł się, nri-Osąc na srebrnej ta· 
CY. bf ękiltny, spirytusowy ptomycz.ek. Przy 
trivmaJ la sfużalczo. podczas gdy jego 
fr' P ian8. lal faike. · 

Richieson ·el)s.erwowal uważ~~ obie 
GS'-Obistości. Służący, ~Jd, cziarny, su.ze-

I 

gótme elastyczny, o ta.Uemniiczyrn wyraiz.i~ dzi·esz musńiat d'O'\\<ieść. że jestem Riichiieso-
twatzy, stanowli~ uderzający kootlrast w nem - odparl pręd'ko fal sz.ywy łforacy. 
stosunku do ogromnej, zgrabnej _pOSltad Claypoole wyjąt z ust f~ę. obej1rzal 
Cla.ypoola, jego otwartej twairzy, myślą- ją, włożył zpow.rot:em miięd'Zy v.1airg.i ł 
oego czora uśmi:echin!fętych ust i ~u, któ- przez chw~lę pa.tli~ 'W rmkzemu. 

.r~. rw tej ch'Wd«ih. w blasku lampki, -wyda- _ Ogólntl'e b1mąc, Horacy - powkd.zial 
waty sile wyją.tkowo p1ęknie 1 fascyit1!Uljąoe. w:koi1cu - sp.ra1wia p.rz.edstruw'iila sdię tak, 
Byty tak ładne, te mogłyby być oozamd że poctl,ug mego zdainiiia będę bez.piiecmile 
kobilety. -l ..Tl ó'.: 

I)1a Jacka "WISZakże nile miały one i..a- piiJastowat moje P.ct·nomoanlilctwa, uiop '.M 

'OO.ego UJrnku. Claypoole obudził w n{m in- sfę to wszvstko zupet'tllile niiie wyjaśni 
tensyWnJ1e '\Vll'Ogle uczucia. Cz.ul, że to - AJQ dla pa.na jakfeby to pociągnęło 
on_ i tytko on W!J)lątal go j.akiimś sposobem następs.tWa? Czy z chivv1i[ą ~.żenJila. pletrlii­
w tę nadzwy;czajną, nifewilairogodną sytna· potencji traci pan swoj.e diz.iesi!ęc tysięcy 
cje. Początkowo wdejrz.esWlał dlOlktara, rocznrlie? - ziapytał z,nacząco RrobTieson. 
teraz tlliiechęć jego skiie'l"Ol\\1aita ~ę na Clay- Ntewzruszony pefnomocn.l~ zniósł mę-
poola. żnfo i to ostaitn!e pclm~ęciie. 

Ten wszaikże z.dmvllit ~ię być tego naj- -- Tak. tracę moją pensję i funkcję, a!'e 
rupetniej . meśw.f.adlomy. ZapaiLi~ faij!kę. od· ruie jestem biiedi!1ym cztowtilekdiem, Hoiracy. 
pr.alWfi!I Oilesa i zaczął spacerować po Przecilwlniie. Za:vewn!ilam oię, że z prey­
jad'ał~ pUS'ZC:Zając. najspokojniiei w św1leck jem.noś.ci.a. zrziekfbym siię opiie'k!i nad łlwoim 
'"' i-. d majątkiem. J\'.1ęuy gęstego ymu. - A }ednaik n.i:e choesiz m~ pain zdać 

- ~es-tern gotów odpov.iie~ć na rachunków, kiedy tego żądam? - zaśmi'ia!l 
wszystkle pyta.nia, lioracy - izel.d uprzei się pwwokacv~niłe Riucłtireson. - Przy­
m'łe. - Gotów Jes tem, w samej rziecey puszczam, że 1.laiieży ci na trzymam.n~1 mn1e 
oddać ci. co ci s.ię należy. afo jeuli na- na paiSku. . 
Jl'f'al\Vdę )eSt'-es już przy zdlrnw1yc11 2J111y· Claypnole okaiz.ał p,ewną iiryt.ai.cję. 
Siłiach, to ziroouimiesz chyba, że będę mógł _ Jesteś nJiierozsądlniy - rzekl poryw-
Zdać d moje pel:nomocnifctwo clloPiero wt'e· czo. - Nie wiFe-srz sam dobrze, że n~le o to 
·c1y, gdy wykażesz. ·że jes~ś w stBrile m.~ Mizi.a Chcesz mnie zasizachO!Wać. To n~le 
rzącłać swemi wla:snemi ilniteresan1l. 'Je- ulega wą•tpiifwości. W,fdzę to po wyira.21i'e 
d!ńiem Slfl()IWlem, lll'tlSim d:ać nam gwiaraincję, UwioJej twarzy. A fora1z pawniedtz mi~ czy 
re iwWęc.ei nre uupomll1Jisz swego n:al'IJWńiSika. iw: d!a:lszvm aiągu uważasz sti1ę z.a R~chte-
tak )a:k się to stało Olzd&ia] ziram. sona.? 

- Innem{ słowy, 1ll\V!a.ŻaSZ Pall. ie Je- MówiĄc te słowa, s~ainąt naiwpirosif; mto-
stem jeszcze trochę ... nfitepew:ny? aego cz.ław.Deka i obaj zmll'lerzyl~ si«; oaza-

Claypoole uśm00chnął się poblaiJllYwae. mf. R~hiieson uśmnlechnąit silę wesofo. 
• - N!gdy n~ie uważaitem c'iie za obt~kaft· - PrLYiacrelu Claiypoole - zawoła~ z 

ca. Lecz d'Zi:s!iaj. kiledy tu Por,o/SZ~<li!,ern. , oży;wtilend:em - powiedz mi, oo erem ta 
n·De byłeś rupel:nile sobą. Tw111erdizliJles., o gTa PO!lega, to podmi1elhny sffię łupairni. 
ifo w1i1em, że na1żywa·sz Slię Ric.hiieso111, n~e- ~ Jego dJr!Wii;ący ton dopirowadzditby wfilęk­
pra'Wldaż ·~ Nlve powlllrui"eneś Sfię tedy ®j- SZOŚĆ ludZli do nrepohamowrurego g rLiefW.U, 
wlić, że nife ufamy jeszcze ' zbytniilO łiJW()jej Oilbrzym wszakże potraf.ilt ood sobą zaipa­
Pamveoi? Czyż mógłbyś odle mnire żądać, nować. Potrząsnął tylko głową. 
żebym zdał ]}ehlomoonictwa z ma~ątk!l - To roztrzyga s}}raiwę, Ho.racy, niie 
Bail"neya obcemu cz.t-0wli!ekow~ na'ZWU- mogę jeszcze ustąp4ć ze siwego sta1101wiska 
sk~em RLchbeson ?· ja'k0 ple;:11i.potent twnjeg-o ojca. J eszczc 

,__;_ Ale j~żeU to cofoę i stwierdzę, ż.c masz kawat drogi do przehy cia, nim doj· 
ieśtem Horacym Ba.rneyem, to ni~ chcąc dJiiiesz do decydującego momentu ZlWlfO· 

Clopu.§dć mnie do mclM:h miQeoów. hę- tnego. 

fack od!powrred·zia.!ł chtod111ern spojrzc· 
rui~ pi,rz.ekonany, te ma dia czynfonii3. z 
dQWilelclem p.rd\V:adzącym w stosunku do 
niiego jakąś tajemn!i!czą i n~1ebezpiiecz.n ą grę. 
Krew mgotowala saę w nim na myśl, że 
zostart prawdopodobnd1e użyty jako 11arzi;­
dzii1e w nilev.'1itadl()mych mu, trudnych d-o- od­
gadi11lłęoi1a celach. 

- Ozy to pai1s'kl'e osta1:n~ie słowo? -­
zapytał sucho. 

Clay])'oole uśmi1ec1maJ si'łę lekko. 
- Obawifiln się, że tak. kochany 

chłopcze. 
M~oo'Y cz.t01wiiek odw~óci~ siię gestem 

odiraiz.y ~ otworzył ·wvsoklie, sz.kla1ne dirziwi. 
mfuemczące się w gtębi poko~u. Niie mi·al 
ka~h.t'S"L.a, ale P'Qstanow\~ WYP'l'Óhować do 
jakiego S:tlop.n1ia jest pidn-Oiwiainy i ruszy! n.a 
dwór. Na progu ustvszał za sobą glos 
011aypoolea. 

- Dokąd itlz.fesz? 
To.n tych sfów by t trochę os.try i ttroch\. 

naikaiziujący. 
- Na spacer. Przypuszczam, że to jest 

tm~łone, n~iep.rawdai? - odrz.ucit 
Plemiwtend: pr z.ez chw.ilę nie WPO\\>Jc­

~~ruł. St a:nąt w d1· zwąiach i paitrzy f za mlo 
'dZ1ilef1cem, dążącym śc:iieżką ku chodni~ 
koWli . 

- A może i ja.bym z tobą poszed~? -
mwolait wkońcu. - Przespacerowałbym 
słilę z przyjemnośoią. 

- Dzjięku,f.ę - odrzekł z grymas-em 
'Jaleik. - Jestem chyba wolnym czrowii!e­
ldem? W~ pójd:ę sam. Do w id\W:rnia ! 

Podwoił krok i sfil-ęci~ za róg domu, po­
ZOS/taw;$.jąc za sobą swego miłego płienf· 
potenłtla i stirnżndka. Powirócilo mu uczu­
cie, z którem się tego raina obud'lJi~, uozuciUe 
wspaimhlego z.dtroiwlfa i powracaiją.cei J;>a· 
miięcti. Przeświadiczennle o swej wlasn.ej 
ilde'illtycznośct jako Richiiesona, odżyfo w 
nam -z taką zadz:ilwitającą si~ą , że aż porwał 
go gn~ew na sam ego sfebiie za chwillowe, 
up'l"zedn:łe oszotomi:eniue. Gdvż od chwili' 
przebudzeni'a, cz.uf się parę rnzy siani'e 
oswfomiony, chodaż przy rozmow ire z 
Claypoolem odegra ł fa łszywą rolę, w celu 
przytapan.ia na czemś chytrego i ostrnine· 
r:o~ (D.c.&ł 
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Z 1000 m. głębokoieł walk. siarcuno-błohae 
iródła 670 C. Karacfa daje nadawycujne wyniki 
przu wydzielanie chorobowych składników prsy 
Peumały•młe, Ischias, podagr•e, choro­
bach kobłecyeh. Pierwsaora,dne pomiesacaenł• 
v.• Thermła •Pałace (naturalne kllplele błotne 
w domu). Dobre hot•le mieHczadskle z utrayma· 
niwm. Wspaniałe polot.nie nad rzelr, karp&akll 
Waag. Kl\płclc słoneczne, park naturalny, spacery 

na płaty, tennlr. 
Informacyf udziela: 

Biuro Piszczany dla Polski, Cieszyn. 

Wystawa prac Wojciticha 
Kossaka w Łodzi. 

Wczo.raj o godz. 6-e.I po Pol., przy licznym u­
dzi<.le za.woszonych gości i publiczności, odby!o 
się w Mie}skiei Galerii Sztuki otwarcie n-0we.J 'WY· 
stawy prac A Hersz.afta (Paryż), Cb. Honofta 
(Wi..rszawa), L Kwapiszewskiej (Łódź), A. Olesia 
(Kr:1ków), R. Rozentafa (Łódź). 

Na skutek usU.nych st.a.rań dyrekcji Miejskiej Ga 
Jęrji. z końcem slerpnią b. r. urządzona będizie w 
Godzi wystawa zbiorowa dzieł Wojciecha Kossa­
ka \Vystawa ta znajduje się obeonie w wars'ZaW· 
skl€j Zachęcie, gdzie się s.potkała z wyjąt:kowem 
zaiste Powodzeniem. Miarą wielkiego zamtereso­
w.c..i;ia stolicy wystawą prac mistr:za. Kossaka jeS<t 
fakt, iż trwać Ol!la 'będzie rekordowy okres czasu. 
b0 trzy miesiące. 

Do rni.strz.a Wojciecha Kossaka, udającego s!.ę 
w dniach najbliiższych w celach artystycz.nych d) 
Amery1ki, wystosowalo dziś pre.zydiUllll miasta Ło­
dz; następująq de.peszę: „Miasfo Łódź szczera 
ra<iością przyjęto wiadomość o decyiz:ji Pańskl'!i 
ur.iądzenia zibiorowej wystawy świetnych d~ie: 
P;itskich w Łódzkiej Galerii Sztuk1 w miesla.::u 
wr.ze~niu. Prosimy przyjąć wyrazy hotdu oraz 
serd~ne życzenia nowych su:kcesów ar·tysty.oz. 
nych w Ameryce. 

(-) Br. Zlemlęcki, prezydent m. Łodi:. 

WYCIECZKA ŁOTEWSKA W LODZI. 
Wczoraj opuśoffta Łódź po dWilldndo­

wym pobycie wycileczka przedstarwfoieli 
łotewski'Ch orgait11iizacyj zaw<>d10Wych., któ­
ra !1a kosz.t skarbu państwa rotewski1ego 
zw1edza wiięksu ośrodki robotndieze oira.z 
stalice państw Europy zaichodnrej i śirod-
kaw.ej. . 

Wycieczka zwiLed!ziiita sz.ereg zald·adów 
przemystowych i zaipoZ1t1a:ł'a S:ię z ilnsty· 
tucjami ml!ejskiiemi oraz byt.a obecna na 
przedstawieniu w Teatrze Miiejslrnn. 

Onegdaj wJieczorem wyciecz.kę podej­
mowaty kolacją zwiląziki zawodaWte. (t) 

ZAGRANICA INTERESUJE SIĘ BRUKA­
MI LODZKIEMI. 

W tych druilach przyjęoi byli przea; p. 
f.a1w1n~ka.,.prze!Wl0dnriiczącego WydZJitafa Bu­
'dow111ilctwa, R. Izdebskfego., pned1Sta!W1i­
dele sziwiedsJdch i aingi1elsldch firm brn­
karskich. Na konforenc.M oma'W1iia'!1o ~a­
wy ulepszonych, nowych bruków, nad'aiją­
cych si:ę na rx>itrz.ebv Łod'Z'i. We-bee tego, 
że materjaf f wairunkii zaiłożeniia tych ·U!lep· 
szonych bruków uz.na'!le z.ostaly za odpo­
wie.dinJiJe d!la potrzeb naszego rmasta~ w 
najbUższym cz.a&e mają przybyć dJo Łodzi 
celem peirtraktaicyj :wfaściicleJ.e wispomn~­
nych ftrm z•agiramtllemych. 

Z.JAZD ZWIAZKU MIAST W LODZI. 
Jak się dowiadujemy, w nledz.iele I J)Ortiedzia­

te~ dn. 17 i 18 b. m. odlbędzie się w Łodlzi 1'0 
raz pierwszy wal.ny zia.z:.d Związku Miast Po1S.~ich 
Na zjazd ten przybędą delegaci samorządów 
wszystkich miast i miaisteczek należących de> 
Zwinku. 

Ziaz-<l te.n poświęcony 2ostal jednej tylko wat­
ne1 i aktualnej sprawie. do której asumpt dal w 
sz.t1 egu ·okólni-kach p. minister s.praiw weW111ętrz­
nyd1. gen. Sfa.woj-SktadJmws.ki, a miano'\"\ride za­
~~.ct :. ;eni·om sanitarnym miast polskich. Maigistrat 
i::13' ni już p.rzygotowania dla przyjęcia liczu:tych 
tleltgacyj. (t) 

A~.C.IA UPOSAŻEl'\IOWA URZĘDNIKÓW. 

\\i z wiązku z dyskusją nad uposażeniem urzęd• 
11ik6w pa:is twowych i regulacją ich plac, zwi11,zki 
pracowników państwowych i samorządQwych pod 
Jęty na terenie Łodzi akcję. w celu sprecyzowa­
nia stan:iwiska pracowniczej todzi wobec tych 
spraw. Na pl,ltek, 15 b. m. zwołany zostaje 
wi:::c prz:n stowarzyszenie urzędników państwo­
wych. związki pracowników miejskich, zw. nar.„ 
czycieh szkól powszechnych. zw. pracowników 
Kasy Chorych oraz poczty i telegrafów. Na wie­
cu tym b~dą rozważane aktualne sprawy dotyczą-
ce rc-i:i;lacii ptac pracowników. (pJ 

. ' 

Łódź ma otrzymać 6 miljonów dolarów z B. Gosp. Kraj. 
z warunkiem natychmiastowego zwrotu sumy po otrzymaniu pożyczki zagranicznej 

W związku z pierwszą wiadon1ośclą 
o losach pożyczki zagraniczne.i dla m. ł..o 
Clzi. dowiadujemy się w chwili ostatniej. 
że w kontrakcie zawartym przez Magi­
strat m. Łodzi z bankierami amerykań­
skimi najdokładniej ustalono na iaki cel 
obrócona będzie pożyczka. 

Od umowy tej, jak nas informują, Ma­
gistrat nie może odstąpić. A więc z prze 
zuaczonych 6 miljonów dolarów około 4 
miljony dolarów muszą być poświęcone 
budowie kanalizacji, a pozostałość zaś ma 
być zużyta na inne nie mniej pilne cele 
Inwestycyjne. 

Jak nas informuje wiceprezydent ar. 
Wieliński, pożyczka choć na kilka dni od­
roczona została sfinalizowana. Wczonj 
Magistrat otrzymał od prezesa Banku Gu 

spodarstwa Krajowego gen. Góreckiego 
list. w którym gen. Górecki powiadamia 
Me-_gistrat m. Ł.odzi, że Bank Gospodar­
stwa Krajowego przeznacza do dyspozy­
cji Magistratu m. Łodzi 6 miljonów dola­
rów z zastrzeżeniem, że suma ta będzie 
~wrócona natychmiast po otrzymaniu po­
życzki zagranicznej. 

Propozycję tę Magistrat prawdopodo­
bnie przyjmie i w ten sposób uzyska wcze 
śniej pieniądze niezbędne na cele inwe-
stycyjne miasta. · 

w godzinach późnego wieczoru ooby­
ło się posiedzenie komitetu kanalizacyjne 
go pod przewodnictwem prez. Ziemięc­
kiego i przy udziale wiceprez. Wielińskie­
go, na którem wobec wiadomości o otrzy 
maniu z BOK 6 mili. Clol. przystąpiono ao 

rozpatrzenia możliwości rozszerzenia za­
kresu robót kanalizacyjnych natychmiast. 

W wyniku obrad zdecydowano I>OCl­
wyższyć budżet Wydziału Kanalizacyjne 
go z dotychczasowych 5 milj. 50 tys. d. 
do 8 milj. 431 tysięcy. 

W ten sposób postanowiono pr~ystą­
pić natychmiast do robót kanalizacyjnych 
w rozszerzonym zakresie po uzyskaniu 
przeznaczonej z B. O. K. sumy 6 miUonów 
dolarów. 

Reszta sumy po za 4 milj. na kanaH­
zację, przeznaczona zostanie na wysta­
\-\•ienie mechanicznej cegielni i na zakup 
-gruntów gliniastych dla użytku cegielni, 
na budowę domów robotniczych. Do tych 
robót inwestycyjnych Magistrat postanoA 
wil przystąpić w najbliższym czasie. 

w. kuf ni wiedzy, ducha i charakteru. 
10-letnia rocznica .szkolnictwa powszechnego w Łodzi. 

w urouyJto~aa[h 1po~Iiewany ieJt u~ział min. oiwiaw, 1. ~obrntlie10. 
Wystawa prac młodzieży szkolnej rewją dzleslt:tioletnlego dorobku na niwie 

. nauczania„ · 
W dni11 dzisiejszym szkolnictwo po­

wszechnf w Łodzi świeci 10-letnią rocz · 
nice swego istnienia. Celem uczczenia i 
upamiętnienia te~o momentu zawiązał 
~ię komitet uroczystości. w ~kład którc­
~o weszli przedstawiciele ogniska tódz­
kie~o związku polskiego nauczycieli 
szkół powszechnych i przedszkoli i pr~ed 
stawiciele wladz miej~kich. Komitet zor­
)!anizował wystawe zbiorowa szkclni­
ctwa powszechnego pod protektóratem 
kuratora szkolnego p. Ryniewicza. Wy­
stawa ta. której otwarcie nastaoi dzg, 
bedzie przedądem dotvchczaso\vego do· 
robku w dziedzinie nauczania uowsiech­
ue~w. rewia sił najmłodszych. obrazem 
ilustrlljącym prace młodzieżv sz~olnej i 
wysiłki nauczvciela. 

· Uroczystość 10-lecia szkolnictwa Po­
wszechnego zainauguruje solenne nabo­
żeństwo odprawione przez .T. r:. ks. bl. 
skuo:i Tymienieckiego w katedr7e o $tO­
dzinie 8 rano udział w którem "\vezmą 
przedstawiciele władz państwowych. 
miej-;kich. szkolnych instvtucyj spoJecz· 
nych i or~anizacyj zawodowvch oraz 

młoiizieź klas 7-ch szkól powszechnych. 
Po za tern we wsivstkich światvniach od 
prawione zastana nabożeństwa. Młodzież 
szkolna innych wyznan WYSłucha rjio­
df ów w światvniach swoich. 

W uroczystościach weźmie udział tył 
ko młodzież szkolna kias 7-vch a więc 
abiturjenci szk6ł oow5zechnvch ze sztan 
darami. · -

Po nabożel'1stwach uformuje się 1)0. 
chód, który przy dźwiekach orkiestr po­
dąiiy ku miejscu wystawv szkolnktwa 
powszechnego, do ~achu mieszczącego 
sie przv ul. Pl1dmiejskiej przy zbiegu ul. 
Zimnej obok Rzgowskiej. 

O godzinie 1 O rano orotektor impreży 
kurator Ryniewicz dokona otwarcia wY 
stawv. która obejmuje szeroki zakres 
prac młodzież\.· i której eksponatv podzic 
lone zostały wedlu~ działów i zakresu 
prac oraz rozmieszczone w 13 obszer­
nvch salach szlrnJnvch. Po otwarciu WV· 
stawv odbywać się beaa oonisv cMral­
ne młodzieży szkól nowszec.hnvch na 
d,ziedzincu szkolnym i w sali gimnazjal­
nej oraz wyg-toszone beda okolicznościo 

we orzemówienia orzez orzedstawicieU 
władz szkolnvch. W uroczystości spo­
dżiewany jest udział około 4 tysiecv dzie 
er szkół powszechnych. 

Wvstawa obejmuje zakres robót ręcz 
nvch. drzewnvch. tekturowych. koszy­
karstwa. przyborów fi.zycznvch. do na­
uki i?:eo~rafji w poste.ci- nieknie wyko-
nanvch wvkresów i uplastycznionych 

mai> części Ś\.Viata. państw i krajów. Po 
za tern mieszczą się w salach wystawv 
eksponaty historyczne, z nauki języka 
polskiesro. orzvrodnicze i przedszkoli. Sa 
la przedszkoli obejmuje i ilustmie roz­
wój tvch szkół. a prace dzieci orzedszko 
la są cz.eścią składowa wvstawv. \Vie­
le eksponatów z powodu braku miejsca 
komitet wystawy zmuszony był nie wy· 
stawiać. 

- Na uroc:w~tości 10-lecia szkolnictwa 
powszechnego w ł.odzi soodziewane ' jes• 
przybycie ministra oświatv- P. Dobruckie 
$?0 zaproszon~~o orzez protektora wy­
sfawv kuratora' "Rvniewicza. ,,, .. , St. R. , 

Po cząściowai likw1dacil <akcji podwyżkowa; w przamyśla. . 

~w. "~r~[a ~ols~f . i ~WiH~i Hlasow~ . ID~liSlł~ umow1 z 1r11m~~ow,aml. 
& proc. podwyżka płac „obowiązy_wat będzie: :do dnia. 31 lipca · ~~--·'. b_. 

\V zwlą21ku z zaiProoze.nie.m przez iprze.mysło·w 
ców ;przedstavticieli .ziwJaZiku klasowe.go ;r()lbotnt­
lk6w J)rzeanysitu wtókiet1mlczego w celu podpisani~ 
umowy, l)rzyby!i weroraj do lokalu Związku Przr. 
mystu Wtók!enniczego w Państwie Polsikiem przy 
ut. Piotrko.wsddei 96 1Pnzedsławiciele klasowego 
z~i.:\2lku :priiemysJu wtókie.n.niczego i zw. za.w. 
,,Prżea F\Jlska. Na wstępie i111ż. Rumpel :iapo,znal 
obecnych rz pilSlllem zw. „P,ra.ca" i C.h. D .. w któ­
rem zwj.ązki te komumLkuJą, ie w podpisaniu u­
mc.iwy udtiatiu :nie wezmą i że ocLpowJedź swą na· 
d~Mą w pnzys·z!ym tygodniu. Tniż. Rumpel wska­
z.at. że stano;wisk-o z;w!ąiZków „Pm.ca" i Ch. D. nie 
J>(Y91iinno stać na przeszkodzie t>odpisa·niu mnowy 
przez rz:w.\ k!asowy i „Praca Póls:ka". Po wyira­

że.niu z~od.y przez prze<lstawicieli tych zwią.zików 
robo.t.nk:zych ł')rzystąipiono do dyskusji nad unno­
wą iprzedstarwiooa do Podpisania przez przemy­
stciwców. 

Dtmszą 'dyskusję wYWOłata s.prawa. prOIPOOO· 
w:anego :przez ipnzemysłowoow czasu tir.wania . u­
mowy. Przemysfowcy proponcrwal!, by móc ooo­
wiązqjąca umowY trwa.ta do dnia 2 września r. h. 
Przedstawiciele roobotnLków Jednakże stanowczo 
s.p1a:eciwill się ternu, mvażaią.c iż jest to termin 
·zbyt difugi. 

Po dłuższej dyslkusii strony zgodziry się na to, 
by umowa ważną byta <lo dnia 31 lipca r . b-:- z 
15-<lniowem wymówieniem. Ożywioną dyskusję 

wywota~o brmnienie punktu piet'Wszego umowy. 
woofo·g którego place irobotni•cze zostają podiwyż­
szone o 6 proc za 8.,g-Odzinuy dzień wacy. Przed­
stawi.ciele rcbotnL'ków wska.zali, że umO'Wa nie 
powi11Jna pr.zewidy1Wać, iż wy;nagmdze1nie należy 

się za 8-godzi:n.ny d'Zień pracy, iroYż sprawa ta 
jest uregulowama pr,zez ustą.wę. 

Po <l't1Jższel dyskusji przemystowcy zgodzili 
sle ze sta.no.wi5iltillm robO'tniików. 'Również żyw') 
omawiany byl -punkt 3-ci m110wy, w myśl którego 
place za prace na ·trzech do cz.terech krosn11 . .ch 
Uil'.iOrmowane zostamą prze.z si:>ecia:lnie powota.na ko 
n'li&~ fachowa. Rol>O'łl!lkv dómagałi się, by tekst 

punktu tego zmienio·ny byt w ten sposób, że 1'1nor 
mowane zosta.ną płace za pracę .na wąęcej ni,ż 2~h 
krosnach i na to przem}·srowcy zi;<JdzHJ się. W 
rezultacie przedstawiciele mbotników za)in•teroe· 
!owali przemysłowców, dlaczego w uimoiwde brak 
i.est punktu o i .ost~·tm:ii deleii;atów fabrycz.nych. 
P.r.zedsta w.iciele ;przemystowców oświaidczyii, że 
przecilwstawiaia. się umieszczeniu 1'Uruktu tego w 
umowie, gdyż iu1sty•t.ucja dele1gatów fabryCZdlych 
ur&gulowana jest przez . regulamill1 pracy. 

\V 0-dpowiedzi przedsta1wiciele tob01t111ik6w 
wskazaH, że sprawa ta ma dla ogNu r.obO<tnkze· 
go zasadn:C"r.e i:naezende i że do sprawy ted PO· 
wrócą przy pierwszej sposobnośd. Wreszcie po 
4-go<lzmnej dysh.11sji, umowa z.ostala podpisana. 
VI . myśl umowy 6-prncentowa podwvżka plac w 
1.rzemyśle wtóki•ennticzym obowffązywać bę.dz,ie 
wstecz od dnia . 4 · cze.rwca r. b. (.p) 

STA.~OWISKO ZW. CHRZEŚC. 
Onegdaj wieczorem odbyto się zebramd·e dele­

gatów chrzęścidańskiego zwdązku ~awod~wego, 

ti~ którem ~m~~fa.110 sprawę ~~Ji ·.Podwyżkowe!. 
Delegaci stwderdzm, żę po u n~ka pa.dw1rt.· 

ką są Jeszcze Inne punkty przyszłe!· umowy. CO 
do których nie można wyraz:.ić swej z&Otiy. .· 

W re~ltacie wo.bee za1>!~szenia ·na lkonfe.ren­
c;ję przedstawicieli związku na dzień wczorajszy 
wyst~owamo do przemysłowców pismo z z.a::da­
(fomiC1tiem, te z.wie.zek przedstawiciela ~.wego ha 
konferen.cję nie wyśle, poniewąt nie :ro,padta je­
szcze decydtti'lca uchwała, co nastą.pi dopit:~ro w 
nastę1>nY1!11 tygoduiu. (b) 

ZWIĄZEK ,.PRACA" DO PRZEMYSLOWCóW. 
W zwi!ąziku z zaproszentem przedstawfdę-1! 

l\Viąz•ku „Praca" na wczorajsze posiedzenie n 
prz emyslo.wcćrn; dla podpisa.na 'umowy zwiqzek 
odpowkdzial przemysłowcom dłuższym listem 

W piśmie tern zwia.zek „Praca" oświadcza . że 
de-legaiiów swych na konferenclę nie wyjl.e, ::dyt 
spra·wa 6-procenitowej podwyżlct n.ie zostara i~· 
szcze zdecydowana· i od-powiedź związek !ld;-.ie'.l 
przeanysto.wcom dopiero dnia H b. ~. (b) 

W obron.ie ośmiogodzinnego · dnlą _pracy. '. 
Policyjna kontrola \V /abrykach. 

Jak wladomo, czas pracy w przemyśle i ·han­
dlu został ureg;1lowany ustawą, na podstawie 
którei sprawa przedlużenia godzin pracy w da­
nem przedsiQbiorstwie wymaga uzyskania specjal­
nego zezwolenia Ministerstwa Pracy i Opieki Spo­
rec?.nej. Wobec tęgo jednak, że okręgowe inspek­
toraty pracy stwierdzity wielokrotnie. tt niektó­
rzy przemystowcy wywierają pewien nacisk na 
robotników zapornocą oglószenla o doi:latkówych 
godzinach P1acy . w soboty, obiecując za to spe­
cjalne wynagrodzenie. organa opieki społecznej 

żwrócity się w tei sprawie z interwencją do włach„ 
centralnych. . 

W interwenci! zwrócono uwan na .okoliczność. 

iż inspektoraty i:;racy nie są w stanie przeprQwa­
dzać zupelnie ścisłej kontroli w tych zaktada~l1, 
które nie stos1;Ją się do ustawy o czasie ptacy. 

vVczorai inspekcie pracy otrzymaty wiado­
molić z m:nisterstwa, i7. na skutek tej interwencji 
.Min'.sterstwo Pracy i Opieki Społecznej porozu­
miało' się z Ministerstwem Spraw Wewnętrznycf1, 
którt' wydało ors;anon:i poli1<Ji rozporządzenie, by 
wspóldzialay cne z inspekcjami pracy. 

Rozporządzenie to ułatwi w znacznym stopniu 
-ins~1cktorom pracy kontro!~ nad zaktadami prze-
my:;lowemi. (t) 

• 

/ 
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Istotnie d1iwlt sie bedzieu 
1a1łan11wiaj~c:t. ekutecznośel~ 

1
/ Leschnitzer• 

małci i mydła 
pny usuwaniu 

-PJEGóW-
• plam wątrobianych. 

VI aptekach i drog. maść . 3.15. mydło 2.So 
tł1le niema, wpro1t: aptek~u DtanCll ł S-ka 

Bielako. 

ODBIÓR NAKAZÓW PŁATNICZYCH 
NA PODATKI l(OMUNALNE. 

J::k sie d,owiaduiemv z Ma}?istr~tu m. 
t.odz1 wvmiarv podatku od lokali na rok 
1928 i podatku państwoweiro od nieru­
chomości na rok 1928 oraz podatku komu 
naln~g-o do te$!o podatku. zostałv już 
ukonczo~t~. \:Vc:~'?raj orzystapioną do 
rozsyłania nakazow ofatniczvch. O ile 
l ~tokolwiek z platników tvch podatków, 
nakarów ntatniczych nie otrzvma w 
dniach najbliższvch. winien w terminie 
do dnia 27 czenvca z~łosić sie do w.vdzia 
Iu podatkowei?d po odbiór nakazu. (p) 

BUDOW DOMÓW ROBOTNICZYCH 
\V ŁODZI. 

W najbliższych dniach uda.ie sie do 
Warszawy delegacja Komitetu Rozbudo­
wv Miasta w sprawie zbadania domów 
hudowanvch svstemem żuzlowvm, który 
ma bvć zastosowanv przy budowie do­
mów spófki . akcvjnej „Budowv domów 
robotniczych". 

Po zbadaniu tej sprawv zdecydowana 
zostanie st>rawa kredytów dJa tei spólki· 

Równocześnie wobec zapewnionej t>O 
życzki z Banku Gospodarstwa Krajowe-

orn odbedzie się w pocza.tkach przyszłego 
tvi:!odnia posiedzenie komitetu budowv 
domów robotniczvch, poczem rozpisanv 
7.ostanie przetarg na budowe pierwszej 
konsygnacji domów na Polesiu Konstan-
tvnowskiem. (t) 

CENNY DAR KSIĄżKOWY DLA BIBLJO 
TEKI PUBLICZNEJ. 

,.. Zma.rłY w r. ub. zrumy w Łodi7i peda­
gog f przyromtt!k b. radny mietslm, prot. 
Rosensal, pmostawU zbieramy ze maJW­
stwem i starannośa'ą oet1llly ks'}ęgozbTór, 
składający się z wairtośc!owych cbiiet 
treści przy:rod!nmczo-matemafyc::m.ej. Księ­
gozbfór <ten w bbfie 210 tomów ofilairowa­
ta wdowa po zmarlym p. Rosensał<>wa 
M~ejskreJ Bib}jabec.e Publ&oz:nei. ptt"agna.c w 
ten sposób uC7'.cić rOOZ111itcę śmierci swego 
męża. 

CWICZENIA OFICERÓW REZERWY. 

W dniu 25 b. m. rozpoczynają sie ćwi 
czenia oficerów rezerwv roczników 1900 
1899. 1897, 1896.- 1894 z artylerii oraz 
oficerów rezerwv odroczonvch z lat DO· 
przednich 'roczników 1902 - 1892 z sa· 
oerów oraz po<łchorążvch rezerwv z sa· 

· perów kolelowvch. . 
. Oficerowie rezerwY WYmienion}·Oh 
roczników winni stawić sie wedlu~ otrzy 
manvch z PKC kart t>owotania. (b) 

ODOLOSY STOLECZN.E. 
Fatalna aura. Stan letnlek 
pod.miejskich. Amerykanizm 
w teatrach. Triumfy Korae• 

• l • . ' '. 

· nlowsklego. Lekka Muza. 
Wars~awa, ·s czerwca. 

· Piszę ·. akuratnie w 'dzień św. MedarCla. 
Z aużern zaciekawieniem wszyscy ocze­
kują, co on nam przyniesie, wszelkie bo­
wiem rachuby . na zmiany temperatt1r~· 
olrnzałY się zawodne. Wbrew wszelkim 
tradycjom Zielone . ~wfątki tak hucznie 
obchodzone przez nasz ludek warszaw4 

ski zawiodły zupełnie ku zmartwieniu kup 
ców. sklepikarzyl' sprzedawców osoblJ­
wości. policji. ktora z catym aparatem 
przygotowywała się O.o spełnienia swego 
obc,viązku , ale ani nożowników ni' też zło 
{b:lejÓW W więkSZYtJl zespole nie było. 
Opowiadano nawet. iż wskutek fatalne! 
aurv ma otrzymać dymisję dyre~tor 
PIM-a (instytut meteoroloiriciny), a na 
je~o miejsce ma być powołany specjalny 
){cmisarz w ranClze porucznika; 

Wszystko zawiocUo. Oburzeni są w 
wysokim ~topniu wfaściciele letnisk ooa­
m!fiskich. którzy ł:iopiero teraz zaczvnaia 
się pnygotowywać na priyjąeie gośd. 
'Jak -corocinie, powstałe JrwestJa cęn. Sa 

. ,•' ··~·· 

Przyszłołt dziecka polsklego-przyszłoiclą RzpliteJ. 

W lllie!ilrn wr1einin o~~~~ne ~i~ w to~li wiel~i U~lień Jwi,ta ~nMkf. 
Odezwa wojewódzkiego komitetu do społeczeństwa. 

Sprawa opieki nad dzieckiem stała się 
jedną z i:iajważnieiszvch trqsk kultural­
nych narodów. które upatrują jaśniejsza 
swą przvs~łość w racjonalnej i intensyw 
nej opiece nad dzieckiem Jako przyszłym 
obvwatelu. 

Wojna światowa, która uczvniła sie­
rotami 11 mjljonów dzieci oraz stworzy­
ła niezliczoną ilość dzieci dodnvch. wy­
czerpanych i wYnędzniałych maleństw, 
chorvch i obdartvch, poruszyła sumienie 
Europy zniewalaj~c zarówno czynniki rz:\ 
dowe jak i organizacje sooteczne do 
wszczecia enendcznei. zbiorowe.i akcji w 
kierunku dostarczenia troskliwej opieki 
oraz wvchowania upośledzone.i dziatwy, 
zwrastającei niejednokrotnie w t:ajopła­
kańszvch warunkach· 

Na ziemi naszej poplvnetv równie.ż ob 
fite lzv i skand dziecłece. SPOteczcństwo 
nasze, samo biedne, czvniło co tvlko mo­
do w czasie okut'acii. by nlżvć niedoli 
opuszczonej i głodnej dziatwy ale wła­
ściwa pomoc na szeroka skale inicjuje pe 
wojnie Herbert Hoover, org~nizator po­
rnocv żywnościowej dla dzieci wynędz­
niałej Europy. Powstały w 1919 r. Pol­
~:ki Oddział Amervkańskieg:o vVvdziału 
Ratunko,ve~ oo uzgodnieniu pracv swej 
z akcją naszego rządu rozwiia coraz bar­
dziej skuteczna działalność. a z każdym 
miesiacem i rokiem dzieło rozpoczęte 
przez Amervkan zatacza coraz szersze 
kregi, stajac sie btogostawieństwem dla 
dziesiątków i setek tvsiecv biednych ma 
tek i drobiaz~n dzieciecei:ro. 

W społeczeństwie urabia sie P1'Ze· 
~w~dczenie, że należy zesoolić 'vszelkie 
wvsiłki dla ulżenia niedoli dziecięcej i 
wytworzenia dla przysztvch ookoleń ta­
kich warunków. by dziecko nie dodowa­
lo, bv sierota czv też maleństwo upośle­
dzone umvstowo lub fizvcznie posiadało 
opiek<:. miato możność normalneS?"o roz· 
wbju dnchowe~o i fiz:vcznci:ro i bvło wre­
ncie przygotowane do zarobkowania na 
7.vcie i chronione przed wszelkim wY· 
zyskiem. . 

To też PO wY:łefdzie Amerykan do­
tvchczasowv Wydział Ratunkowv prze­
kształca sie na Polski ~ Komitet Pomocy 
Dzieciom (Warszawa, Jasna 11). protek­
torat nad nową inc;tvtucją obeimuie pani 
Prezvdentowa Michalina Mościcka. a do 
pracv mozolnej, a tak wdziecznej stają 
najwvbitniejsze jednostki naszego spote­
czet'istwa. O~rom jednak zadania opieki 
nad dzieckiem i mlodzieża spoczął na 
barkach samorządów. które w zależno­
~ci od oosiadanvch środków orowad'lą 
akcje mniei lub więcej 'intensvwnie. 

- Za~adnłenie ocieki nad dz!eckiem jest 
!eanak zbvt ooważne. a należyte zrozu­
mienie podstaw organizacji wvmaga nie­
tvlko doktadne~o ·.Poznania wszvstkich 
czynników. zwiazanvch z oomvślnyn~ 
rozwojem dziecka. ale skoordvnowanej 
oracv całego społeczeństwa, To też w 
słusznem zrozumieniu kónieczności roz · 

one wszędzie wysokie, bardzo wYgóro­
wane przy naogół prymitywnem urządze 
nłu, zastraszających brakach Jakichkol­
"'iek wygód a częśto i nledomagania::h 
sanitarnych. Akcja ministra Składkow· 
skiego przeciw niechlujstwu i spekulacji 
a za podniesieniem letnisk pozostawia je­
szcze istotnie dtiże pole do działania. 

Wprawdzie już ciągną na letniska wo­
zy· z Jarami i penatami, garczkaml i pier~ 
natami, ale jadą tiara:żie przeważnie wY­
brańcY rasy wybranej. Większość mie­
szkańców jeszcze siedzi po domach, pę­
'dz::ic codzienny żywot. 
· ··Chodzi· często · do Zachęty pooziwła'ć 
wielkiego Kossaka. któref{o wystawa, Cla­
Ieka ·z natury .rzeczy od dania pelnego 
wyrazu jego bujnej twórczości, ściąga 
cc·aziennie mnóstwo publiczności i liczne 
wycieczki szkolne. Z wielkich płócien 
mamy atak kozacki na _ manifestację r. 
1861-~o, bitwe pod Kirchholmem, OiszY'l 
kę. bitwę poa Raszynem, fragment Sa­
mosierry, śmierć Sowińskiego na Wolt, 
demonstrację Hapona w r. 1905 i w. fn. 

W teatrach zaczyna królować amery­
kanizm. Szyfman wypróbował w Małym 
zainteresowanie publicznóści. wiec też 
'":Y~tawja w Polskim reminiscencje no­
·wojorskieg-o· Broadwayu. z jazzbandem, 
girlsami, humorem, awanturami i t. o. 
Sma.k publiczności zmanięrowanej wspóf · 

winiecia orooagandv ooteki nad dzie­
ckiem 'v jak najszerszem tego slowa zna­
czeniu. Polski Komitet Ooiekł nad Dzie­
ckiem rzuca hasło onrnnizowan!a ,.Tv· 
~odnia Dziecka", który odbyć sie ma w 
dniach od 16 - 23 września r. b„ a zada­
niem tygodnia ma być oooularvzowanie 
idei~ przez wvdatna. ooieke nad dzie­
ckiem - usunięcie krzvwd:v i niedoli ma 
leństw i wychowanie oodrastaiacvch po­
koleń na oożytecznvch obvwateli Rzeczy 
pospolitej. „~wieto Dziecka" winno przy 
nieść dziatwie radość ż:vcia, a sooteczeń­
stwu starszemu przypomnienie o obo­
wiązku okazv\vania · troskliwości tvm. 
którzy w przyszłości stanowić będą o 
potedze naszej Ojczyzny. 

Z iniciatvwy pana woiewodv i pod !e 
rro protektoratem powstał w Łodzi tym­
czasowv „\:Voiewódzki Komitet Tygod­
nia Dziecka'. któreg-o zadaniem jest zof­
J:!'anizowanie na terenie nasze.l!o woje­
;vództwa zarówno \Vojewódzkie~o }\o· 
ni.itetu jak i Komitetów Starościrlskicb i 
Miejskich. 

W chwili obecnej oowstaia już na te-

renie nasze}?o województwa lokalne Ko· 
mitetv Staroscińskie i Mie.iskie. a zebra­
nie delegatów poszczeg-ólnvch komite· 
tów oraz zaproszonych orzedstawiciełi 
instvtuc:vi opiekuńczych łódzkich. 0dbe· 
dzie sie w dniu 26 czerwca r. b· w lokalu 
Urzedu \Vojewódzkiego, na którem wy­
łoniony zostanie Wojewódzki Komite\ 
„Tvi?odnia Dziecka". 

Podając Powvższe do wiadomości. 
wvrażamy gtebokic przekonanie. że odez 
wa nasza znajdzie oddźwiek w wszvst­
kich większych ośrodkach nasze~o wo­
iewództwa i. że do wspófpracv stan:.'\ 
wszvscv. którvm leżv na sercu. abv zdru 
wa moralnie i fizycznie dziatwa · wyro­
sła na oożvtecznvch i dzielnvch obvwa· 
teli Rzeczvposoolitei. 

Tyn1c1.asowy komitet ; 
X. Biskup K. Tomczak. Włady­
sfaw tyszkowski. dr. E. Krakow 
ski, I.eon Chwalbi!1ski. ~tani· 
sław Pawłowski. Feliks Przed· 
pełski. Roman Kubik. sekrdarz. 

Łódź, w czerwcu 1928 r. 

Ban~ fio~~. Kraiowe~o to~Ii u~lieli l miliony iłotJl~taUn~L 
"1 przyszłym tygodniu zapadnie ostatoczna da·cyzja 

Min. Skarbu. 
W zwiiaz.ku z podiamruem przez jedno z 

msm lód.Zlktilch przesadq;onemi i w formre 
swej moooo namwniem~ iinf~ od­
nośn&e zagram1ik:wnej pożyczikii. dl\a lJllalSZ!egO 
m1:asta, zwróc,iMmy się db p. IW\i!cepirezy· 
denta m. Lodz!i, dr. WJ1eLilńSik~ego, który ze­
chciait u<liuę:lalć nam następuJących nowych 
szczegółów o pożyazoe łód!tJtdlej. 

\:V środę lub nadd!adej w c:zJwtalrrtiek prm;y· 
szlego tygodltllia odbęOOie Sitę w Warrsrr.a.· 
wile speojatne pos~enille w Mn.st«stwtt'le 
Ska:rbu, na którem to pooiledizeindlu zaipa!dnfe 
ostateczna decyzja odnośn~e dma rQIZIP-0-
czę~ emffiji pożyczki za.girootcznej w wy­
sokości 6 mi:l:tonów dolrurów dla Łod-zli. 

We ~(C.zorzjsz,ej kon.f erentji, ja\ka, od­
byt w Mi111iiisterstwme Ska!I"bu pan przezy­
d!ent Ziemięakib, miin.rster ska'Tbu za.pewttril 
priezydentla ZiletOO}ck.ijlego, że przeciwko 
kontlraiktom, zawarltym prz.ez Łódź z bam­
kami „Lampor.t" i „Hołgwren" ruiiema. ża· 
dnych zastrzeżeń i że opóźniUermie spawo­
dowairue zostailo w ernitowa1rniu pożyczki 
łódzkiej j;etlY'Jlife ze w:zgl~du oo emmrowa-
111fle pożycz~ góm:ośląskiiej. Gdy tylko po­
ży;czka górnośla,ska zostain~e rozmiiesl1.1Czo­
n a. prz,ystąpi się ruutyclnnilast do e111Jiltowa­
n1ia pożyczk:1 dfa łJod!zi, co wobec ;JJego na· 
stąpi najdalej zia diwa do tri.ech tyg0mf. 

NLezafoż.n~e cd powyższego, MIDlitster­
stwo Skairbu zapewniflo Ma~strat m. Ło­
dzi, że rza.d zwróciJ silę już do Banku Oo­
spodairstwa Krajowego, aby u~e;]iiq on 
todzi do czasu zrerulilzowanh ])l(Y.lycz.ki 

• 
czesnemi gustami znajduje tu swe zado­
wolenie. 

Lecz za to Teatr Naro<Iowy wysta­
wieniem Korzeniowskiego 'daje wielką sie 
stę artystyczną. ..Majster i czeladnik" 
Po kilkunastu latach znów zjawia się na a · 
fiszu. dając możność Ćwiklińskiej, stare·· 
mu Frenklowi i świetnie się zapowiaaa­
jącemu w rolach charakterystycznych 
Kurnakowiczowi roztoczenia całego blas­
k!! swego talentu. Niema wieczoru, by 
Ćwiklińska przy otwartej scenie, g{iy tyl­
ko się zjawi na estraazie, nie zbierała bu­
rzy oklasków. Zawdzięczyć to należy 
przedewszystkiem Zelwerowiczowi, któ ­
ry wyreżyserował obie sztuki, gdyż poza 
wspomnianą Teatr Naroaowy wystawia 
„Zaręczyny aktorki". które ·dopiero teraz 
ujrzały światlo kinkietów. Tu on sam 
ma pole jako dyrektor teatru zaproduko­
wania rozległego swego talentu. Wtóru­
ją mu Gorczyńska i mtcidy Frenkiel. 

Zadziwia każdego wielkość l\orze­
nic wskie~o. Stawiać tak drażliwe tema· 
ty, jak los niele~alnego dziecka, szew­
c:~yka, lub też · odstaniać kulisy teatru vu­
bl!czności -- przed póf wiekiem. to obja­
wy wielkiej od,va::;i życiowej i hatdozci 
dwrakteru. Nic też dziwnego. iż .,Zar:;.­
czyny aktorki" przemilczano i · chowann 
je przez ału1rie lata, aż 'dopiero teraz poi.I 

amerykańskIDej, . załilczk:i w wysokości 
dwóch mfffijonów ztotych i tę kwotę 
dwóch mijonów złotych Łódź ol1lrzyma w 
cRągu 8 lub 10 dJnii .• 

V.f z.iw~zk:u z p01Wyższ,ą zallliczką mia­
sto będ>:vile mogł•o już n1ile7.IW\f'OICmi1e pirz.y· 
stąpi.ć do na;jpiiln:ilejszycb robót sezono­
wyclt, które kontynuowane będą w dal­
szym otągu po z.reai1iwwnmu p:ożyczk'i 
armerykański!ej. s. 

ZJAZD POLSKICH TOWARZYSTW . 
ŚPIEWACZYCH W LODZI. 

Z zalecema Żwil\;Zku Mazow.ieclde.go Pol. Tcl'\V. 
Sp.iew. w Warsz.a.wie komitet or.ganiza.cyjny w 
ŁodizL, u.rzadza w niedzielę d. 17 b. m. 1-szy Ziazd 
Pdskiclt Towanystw $piewaczyclt wo). lódzk~· 
gu w Łod7Jl. 

W.s;p6ład.ziaJ w ·zjeździe zdosilY dotychczas 
tow. śpiewacze z A1eksan<l!rowct, Bnezia, K-0l{f, 

Pabjamk, Tuszyna, TomasziOIWa, Zcłerza oraiz PTZ~­
~do dwad1;!eścia towa.irzystw łódzkich. 

Bitety m papis w Plbarmoodi w cenie od 50 
gr. do 3 d. Sit do nabycia w składzie meb!! W. 
Łt1C22.b ut Zamenhofa 2, a w dzień pQl)łsów w 
kasie Pilhanoon)i. 

WYCIECZKA LóDZKIEOO TOW. KO· 
LARSKIEOO. 

t.ód.me T<>warzystwo Kduskłe urządza '!li 
dt>.łtt CtLi.sreiszym wycieczkę na Zie3oftą 06rę pr.ziez 
Ktlot'owice - dystans 54 klm. W:Yfarzd z kłOOu (ttl. 
P:iot~ 174) - punik.tuamie o g~ 8 rait-.J. 

• .... •&i! 

innym już kątem widzenia pokazuje sie 
je cgółowi. 

Nie robią żadnej ceremonii z swych 
kulis teatrzyki, cieszące się największem 
dziś w stolicy wzięciem. Włast stanął 'do 
walki z przesądem, przywiązanym do 
miejsca, gdzie dzisiaj mieści się Morskie 
Oko, a gazie szereg kołeino teatrów, tea­
trzyków a nawet kin bankrutowało. Re­
v.rjc jego idą przez dwa miesiące, mając 
zawsze komplet. Teraz wystawia „Te7c 
jeszcze nie byto" z MesaJką, postui:ruJąC' 
sic: przepychem dekoracji i strojów . . Nie 
powstydziłyby sie takiej rewji żadne tr- ­
attzykł zagraniczne. 

„Qui pro quo" zrobiło .,szlag-icra" z ur­
wisów, sprzedającvch gazety na ulicv ~ 
autentycznych chfopaków, wykrzykuilł· 
cych tytuły pism i sensacyj. wprowadr it :l 
na scenę, każąc im śpiewać zaktualfZ•) ­
w:me „sztajerki". Urwisy okazali s:e d-:;­
brymi aktorami i zbierają oklaski 

'.Ale ludek warszawski. nic mog-c,ic i<.ć 
je~zcze na nola mokotowskie, ho zim•1:­
an: pojechać na Bielany, nie 1110..::<:lc c:;i '~ 
dc:stać do kin wskutek orzepetnicnia. bln­
gcsławi akademików. którzy urzad zil~ !1il.' 
niesłychaną ,.fraidę" w Junapark11 zd 7.;,,. 
może się przejech ać na kar11zc1i lub prz::- ­
żvć silną emce.ie na f;órach arneryb!: 
s.h"ich lub diabelskim młynie„. 

w. 



Pobór rocznika 1907. 
W dniu 11 i 12 czerwca roku bieżącego 

~rzed komisjami poborowemi winni się 
5tawić następujący poborowi: 

Przed komisją poborową Nr. 1 (Po­
morska Nr. 18): poborowi rocznika 1907 
zamieszkali w obręhie V komisarjatu po~ 
\icji państwowe.i o nazwiskach na litery: 
P cd Pr. R do Ro. 

Dnia 12 czerwca - poborowi rocznika 
1907. zamieszkali w obrębie V komisar­
jak policji państwowej, o nazwiskach na 
litery: R od Ro. S do Szk. 

Przed komisją poborową Nr. 2 (Ogro­
dowa 34), dnia 11 czerwca - boborowi 
rne:znika 1906, mający odroczenie z art. 
35 ~- ustawy o powsz. obow. st wojsk 
(czasowo niezdolni do służby w wójsku 
stałem). zamieszkali w obrębie I komisar­
.iatu policji państwowej o nazwiskach r.a 
lit.Ery: A. B. C, D. E, F, O. H, I, J. K. 'L. f~. 

Dnia 12 czerwca - poborowi roczni­
ka 1906, mający odroczenie z art. 35 b. 
ustawy o powsz. obow. st. wojsk. (czaso­
wo niezdoini do służby w wojsku stałem) 
zamieszkali w obrębie I komisarjatu po­
licji pa6stwowej. o nazwiskach na litery: 
"1 N, O. P, R. S, T. U, W, Z, ż. 

Przed komisją poborową Nr. 3 (Zaką­
dc.wa 34). dnia 11 czerwca - poborowi 
n·cznika 1907, zamieszkali w obrębie Vl 
~omisarjatu policji państwowej, o nazwi­
skac;:h na wszystkie litery. 

Dnia 12 czerwca - poborowi roczni­
ka 1907, zamieszkali w obrebie VII komi­
sariatu policji państwowej, o nazwiskach 
m1 litery: A, B, C, do Czy. 

Wszyscy wyżej wymienieni winni sta­
wić się na komisje poborowe punktua!n!e 
o godz. 8-ej rano w stanie trzeźwym, czy­
~to umyci, z dowodami osobistemi lub za-
5wiadczeniami, wydanemi przez komisar 
jaty policyjne, stwierdzającemi totsa­
mość osoby, posiadanemi kartami odro­
czc:ń służby wojskówej oraz zaświadcze­
niami rejestracyjnemi. ,vystawionerni 
orzez Magistrat m. Łodzi. 

DYŻURY APTEK. 
Dziś ayżuruia apteki: O. Anfontewi­

;za (Pabjanicka t"O), K. Chadz:vńskiegn 
(Piotrkowska 164). \V. Sokolewicza 
{Przejazd lO). R· Rembielińskiego (An· 
drzeja 28), J. Zundelewicza (Piotrkowska 
?!5). M. Kasperkiewicza (ZR:forska 54). S. 
f rawkowskiei <Brzeziiiska 56). (p) 

którzy oddali ostatnią posługę 

ł.tp. 

Rnłoninie Marji Racięckiej 
przez odprowadzenie zwłok na miejsce wiecznego spoczynku, a w szcze­
l!ólności ks. prefelctowi Łabędowiczowi, ks. kapelanowi Nowickiemu, ks. 
Skowrońskiemu, przyjaciołom i znajomym składają serdecsn~ 0 Bóg zapłać" 

Mąż, dzi~ci I rodzina. 

Ministerjalna in~1ehUa sanitarna miast moiei~ztwa ł~~1kieno. 
lnspaktor M1n1starstwa Spraw Wewn. w Łodzi. 

WaiJ:lrn z a:n<tysamffit>amym sitamem m!ilast, 
milastecz.ek i wilQ5ek tak sprężyściie i ni!e­
zmoirdowanfo prO\vadzoina pirz,ez mhn.iistlra 
spraw wewlllę.t1rz.nych gen. Sławoj Sldad­
kowsk!iiego, n~;e stabnile, lecz nart.ęża się z 
dn:~m każdym i wydaije acz mte '\\<1Szęcl.qjie 
.~esocze pożą<looe owoce. W celu wproW1a­
dzientla j-ej na tiory }alk na·jreaiLniilejsze min. 
SkfacLkowski p™1of ał d!o życia specjalną 
kontrolę, prre.z.naicz()lną dio swej pomocy. 
Ustanowliteni wtięc zos.tal1i i1nsp.ektorzy sa­
nifanui, których gen. Skladko'w'ski oota1tnd10 
·wydeilieg·owa1t d!o iWsz.ysltlklich wojewódlzlw 
kraju na korntrólę sitamu sani1ta:mego. 

\Vczoraj jeden z tych !inspeldo1rów sa­
r.Marnyich Miill~terstwa SPQ'aw Wew111ę.trz 
ny:h p. radica TeL!iga, naczelm:ik dleparta­
mentu zdirow.l!a i Miłllits.teirsitwa. Spraiw We­
wnętrznych przybvł do ŁodJZii. Insp,eh.iloir 
TeHga z dl\\1ocoa uda~ s.iię do gmaichu Urz.ę­
du Wojewódlz.ki1ego, dóikąd też przybyli. s.ta 
rosta grodiz:ki\ p. Stirz.emfński i komendant 
pof.lc.iii m. Łod1z..ii p. nadkomi1Sarz Jzydoc· 
c.zyk. Tutaj odbyta się konferencja, któ­
rei celem byllo mpoż.nmie wladiz młilej.sco­
wych z nowym kursem i:>oliltyki sanli.itairnej „ 

miir.if>Stra Sk.facbkowskilego. Po konferenc.ilii 
zw1ecLzano miasto stwtilerdz.ając j,ego stan 
sain~t1rurny. Ogótem zbadano 16 posesyj 
potl.YŻOnych w różnych punktach miiaJsta. 

Kontroler z ubofowairuilem stwu1erd~ że 
na "Alńelu ulilicaJch w diz'itelnicach robotni­
czych, jezdnie~ chodiniiki są w s:tamffie zupeł­
nej ruitt1y, lub zgoła n1i1ezabrnkowane. In­
spektor T eliiga postanowił zwrócić srilę do 
Ma.g·ilstifaitu m. Łodz.ii z wnliloskfem, o jak 
najrychJ.ejsze z:aibmlrowaintile z.amri1ed'banych 
ułiic i ośwliietlenii1e ich. Spostrzeżenia swe 
?· TeHga zaproit01kółowat Po odbyciu 
Jeszcze j,edine-j ko111f.ea:encj'i z komendlamlbem 
poHcii m. ŁodzJi z nad'komilsairzem lzydor­
czykiiem, radica Teliga wyjechał do War­
S1.:\vay. Jak oświifadczyl naim delegat Mi­
nisterstwa Spraw Wewnetrmych przed 
wyjazd-em, wczoraj upłynął teirm1n skła­
dainila przez ilnspektorów sainńitarnych od­
nośnych rapOT1tów miinJs,troWti spraw we­
W111ętrzinvch, który na podlstawiile tego 
maiteirjafo przystąp.i do opraco1wain•ia no­
wych przepi!sów sa'!lliltaimy.ch na róik hiie-
żący. (n) 

-:;_o,;.---. i I _.• 

Cwiczenła ·szeregowych rezerwy. 
Piarwszy turnus ćwiczeń rozpocznia s1ą iutro. 

Jutro rozpoczyna ~e pierwszy turnus ćwiczeń będą \I' okresie od dnia jutrzejszego do 20 pat. 
dla szeregowych rezerwy przyczem w t>Oszcze· c.:z iernika. 
~ólnych rodzajach broni ćwiczenia odbywa& się Jutro rozpo~zynają si~ ćwiczerua dla szerego-

wycl1 rezerwy piecl; ('l t.v, kawailęrji, lotmetwa : 
balonó'I', sa'l)crów kolejowych. baOllW mostowego 
1 elektrycznego, oddzia!u admlrustra~yinego i słu-

KURJER SPORTOWY. 
żby wehrynMYine· Qratz żandarmer}i. 

Cwiczenia szeregowych rezerWY z a.rtylerji 
rozpoczną się w dniu li wrześll/i.a, z cr.olgów od 
i!! czerw.;a do 2S li.pca. taborów od 20 sierpni!a 
do 15 września i baoou saimtax.nego Qd 20 sierp­
ub do 15 września. 

w tj** - @&41 

Dwudniowe święto wychowania fizycznego. 
Program g.1ar sportowych. _ 

\V uzupełnieniu programu pierwsze­
go święta W. f. i P. W. w Łodzi z okazji 
.. Tvi:rodnia sportowego'~ wo.iewódzkiego 
komitetu podajemy wyniki losowania roz 

. i.!rvwek w grach sportowvch: 

19.00 Harc. K: S. - Kurs 'żenski Ośr. 
W. f. Sedzia kot. Marszałek. 

Siatkówka dla drużvn żeńskich nie od. 
będzie sie povieważ do zawodów z-gfo~i­
ła sie tvlko 1 drużvna. 

Protest Polonji przeciw 
Wiśle„ 

Wiadomości Ugowe. 

Podania powo!a41ych rezerwlstów o przesu· 
nJęcie terminu i odroczenie ćwiczeń na rok na­
stępny należy składać w PKU. 

Kaidy reze.rwJsta otrzyma kartę pow-0tarua i 
winien st:twić się w oznaczonej formacji w termi­
r.ie określonym na karcie 1>0woiaJ1ti'a, a jeśl! fo~· 
macja znaj<foie się -po za Łod~ą. to w~nien sko­
rzystać z bile-tu k'o·lejowego, znajdującego się 
przy kalfcie powolaJJi:t. 

Kto spóżnd się na ćwicze111?a zostanie uka:ra.nv 
i;rzez dowódcę farmacji, a kto sdę od ćwdczeń u­
(,hyli. PQcią~~1ięty zostanie do odpowit~dz.i·ainoki 
<ądowei. (b) 

--:o:--

W1a/ka Raduta Prasy. 
Wiadomość o mającej się odbyć w dniu 1-ym 

lipca w p:irku Helenowa Wielkiej 'Reducie Prasy, 
wzbudziła wielkie zainteresowanie wśród mie­
szkańców m. Łodzi. Wiele osób wstrzymuje się 
od wyjazdu ńa urlop wypoczynkowy, Il tylko dla­
tego, by pójść na R.edutę, Jakiej Łódź dotychczas 
nie wid.z;iafa. Niezwykle zainteresowanie wzbu­
dzi! zapowiedziany mecz piłki noineJ, który roze­
grany będzie przez jedenastu tluściochów z jede- , 
nastu chudziakami. Zainteresował też ws„stkich ; 
og:r-0mnle astraAllly samochód • rakieta. 1 

W edlug wszelkiego prawdopadobieństwa po­
goda dopisze (prasa wszędzie ma względy) prze­
to zabawa uda się znakomicie. 

Odbędzie się dopiero za 3 tygodnie. Łodzianie 
przeto ma!a. dużo czasu, by się do niej odpowied- ' 
nio przygotować. I 

- A naprawdę wartc:t. --
Stan bazroboc1a w todzi 1 

1 w S powiatach. 
Z 22 tysi~cy bezrobotnych 

z zasiłków korzystało 13 tys. 
osób. 

Na terenie państwowego urzędu pośredructwa 
l>I<·CY w Łodzi i w 5..ciu okolkizinych J>OWiatach 
w dniu 9 b. m. było za•reiestrowanych 22.773 bez· 
robotnych w tern w samej Łodzi 16.236. 

Z zasiLków korzystalo w ubiegłym ty,goomu 
ogótem 13.797 bezrobotnych. W samej ł:Aidzi ip<>­

bietalo zasiłki 10.512 bezrOłbotnych. Z pośród pra­
cc:w.ników umysłowych bralo zasiitki 1140 bezro• 
botnych. 

W ubiegłym tygodniu straclo pracę na teren.it> 
Ł<:>dzi 1216 osób, otr,zy.maló pracę 573, wysłano 
d-0 J}racy 117. Urząd ro~ądza 40 wolne<m; 
miejscami dla robotników różnyoh zawodów. 

WYKAZ 
abiturientów gimnazjum męskiego 

Bogumiła Brauna w Lodzi za rok 1927·28: 
1) Arndt Ludwilk. 2) Boms.llte-jn Rywen. 

3) CzkWi1a'llbarnc Mi!lwtad, 4) Grzybowski 
Kornroo, 5) Jeszczyn Moj2Jesz. 6) Jerozo­
Itmski Jóref, 7) JostipdwfkJz Imaik. 8) Kagan 
Juda. 9) Karcz.mar Szyme1, 10) Kairola.k 
Zenon, 11) Litps1d Eryik, 12) Lissner 
Edmund, 13) Uwszyc Iser, 14) Preisen· 
tainz Kurt, 15) Rozenblat Mieczysłaiw. 
16) Rożniecki liooryk, 17) Rubaszki.n 
Jzaalk, 18) Stolarow Mą:ksymilj.an, 19) Su· 
rażski Juljusz, 20) Szwairc Wolf, 21) Thonl 
Erwiin, 22) Truszkowski Zygmunt, 
23) Ulli'.\ch Aleksy, 24) Woli 1-zaak. 

Zf.BRAMA I POGADANKI W STOW. ROBOTNI· 
K6W CHRZEśCUAN. 

Dziś, o godz. 2 min. 30 po pot. odbędzie się ze­
branie członków Koła Mtodziety przy Stow. 
Rob. Chrz. na Wiqzewie (ul. $w. Józefa), na któ­
rem dokonane zosta11ą wybory wtadz koła. Na­
stępnie o godz. 4 min. 30 po pot. odbędzie się ze­
branie członków Stow. Rob. Chrz. 

We wtorek, dn. IZ czerwca r. b. o godz. 7 
wiec z. odbędzie się pogadanka dla cz.tanków Stow. 
Roe. przy ul. Ogrodowej nr. 34. 

ODCZYT CZERWONEGO KRZYŻA. 
Dziś o godz. 12 milll. 30 w sali Polskiei YMCA. 

PiDtrkowska 89. dr. ArtyfLkiewicz wygtosi odC'7.yt 
n. t. „Zapalenie wyrostka robacz.kowego". Wd­
~cie bewtatne. 

Palant: ćwierćfinał: dnia 13 czerwca 
1928 - boisko WKS .. plac Hallera. godz. 
18.00 do 18.40 - I. grupa Sokół. Łódź III, 
~okół. Łódt IJ, godz. 18.45 do 19.35 -
JI. grupa Zw. Mt. Pol.. Sokół. Łódź I~ 
półfinał: dnia 15 czerwca 1928 - boi~kl) 
WKS. plac Hallera, godz. 18.00 do 18.40 
-- T. grup:1. ŁKS.. zwycięzca gr. I. w 
ćwierćfinale: finał: dnia 16. VL 1928 bo· 
isko \VKS. plac Hallera. g-odz. 15.00 do 
15.40 - zwycięzca z oółfinalu u. gr. 
ćwirćfinatu Sędzia por. Kuinicki. 

W ślad za innemi klubami warszaw­
ska Polonja założyła protest w s9ra\vie 
meczu z Wisłą (l :7). gdvż mecz ten od­
hvwał się przez kilkanaście minu~ pierw 
szej potowv. mimo. że oubliczność prze· 
bywała na boisku a sędzia P· ReattiS?; z 
Łodzi na to dopiero późnie.i zareagowat 

Potworna zemsta bezdomnego włócz~gi. 

Koszykówka: ćwierćfinał: dnia .13. 
VI 1028 boisko VvKS. plac Hallera, godz. 
1 S1..00 do 18.40 I. grupa Sokół. Łódź I. -
Radog;o\'ia. godz. 18.45 do 19-25 II. grupa 
J;.;Ia.swm]ea - I.KS., !!Odz. 19.30 do 20.10. 
lTI gruoa Zw. Mt. Pol. - Harc. K. S., 
pótfinał: dnia 15· VI. 1928 boisko WKS. 
nlac Hallera. godz. 18.00 do 18.40 I. gru­
nJ. Vvidze\v - zwyc. z I gruDY. w ćwierć 
finale, godz. 18.45 do 19.25 n. grupa zwv 
cic;-zca z n. g;rupy ćwierćfinału i zwvcięz­
':a J!L gnm:v w ćwierćfinale. finaf: dnia 
16.' VI. 1928 boisko WKS. nlac Hallera, 
::rodz 15.:50 do 16.35 - zwycięzcy w pół­
finale. Sędziowie: por. Kuźnicki i prof. 
~zumlewski. 

Szczvniorniak: półfinał: dnia 16. Vl. 
1928 boisko WKS. plac Hallera. g-odzina 
I 6.4E do 17.50 t grupa Sokót. tódi I. -
Zw. Mł. Pol.. godz· 17.50 do 18.50 li. gru­
oa f ,KS. - Sokół II. .finał: dnia 17. VI. 
1928 boisko WKS. plac Hallera. godz. 
15.00 do 1.5.4:5 - zwvcięzcy z półfinaru. 
~edzia por. \Voskowicz. 

Hazena: finał: dnia 17- VI. 1928 bo­
isko WKS. olac Hallera. god_z. 18.00 da 

Termin meczu TKS. - śbsk wyzna­
czono na 8 lipca. orzyczem zawody t?. 
odbędą. sie w Toruniu .. 

Terminy meczów Polonja - Pogoń i 
ŁKS. - Cracovia będą, w:vznaczone nie· 
baw em. · 

Ameryka -:-- Poznań. 
Skład . reprezentacji wielko• 

polskiej. 
W poniedziafck. 11 czerwca na boisku 

DOK. IV. odbędzie się oierwszv między­
riarodowv mecz międzvmiastowv t.ód7 
- 'Amervka. 

'Ve wtorek reprezentacv.ina drużyna 
New Jorku spotka sie w Poznaniu z re­
prezentacja tego miasta. Kapitan związ.­
kowv PZOPK ustawił następuja.cv skl'ad 
Poznania: Kasprzak. Szmiglak. Flieg:er. 
Wojciechowski, Spoida, Przvkucki, Ja­
godziński, Stali1iski, Szerfke. Przybysz. 
Rochowicz. · 

'!Vraprzyjqty na noc/ag podpalił 8 gospodarstw w1af„ 
skich. 

Wcroraj o godzwe 8-ej wieC20rem wybuch! 
g1roźny Pożar we wsi 'Radizliechowice, w powiecj.z 
radomskowski.m. Z n-iew&aldomej pr:zyczymy za­
paliła się stod.o.ta, należąca do Ainitoo4egv Ja.wor­
czyka. Wobec szalejącej wichllirY, ogień r01Zsze­
rzat się z tlii'es!yci1aną silą. Po chwi:li od stodoły 
zapa.Ji!y się :n.ne zaibud<>wainńia gospodairskie oraz 

· dom młeszkalny. Od gęsto padających i unosz.o· 
1,ych wJoatrem gfo.wm, zadęly s'1ę blisko położcm.e 
sąsiedn1ie zagrody wtośdańshle, tak, ie w krót· 
!;im czasie stanęło w 0&1lliu 9 gospodarstw. Do 
walk~ z szalejącym żywfole.m ])rzystąpib ludność 
wsi. oraz ochotnicze d.rużY'I!Y straży pożarnej wsi 
Ra<lziechowke, Wola R;łkowa, Stopiecko Miej­
skie i straż ogniowa fa.bryki mebli giętych B·ci 
1 h·oonet. Nie udato się jednak OO; ura•tować z m­
wentarza martwego i żywego. Wszystkie zabu­
d(llWain~ a spło'llęty dos~zętnie. Pożar trwał całą 
noc do godziny 4 rano. 

Pod:::zas akcji ratowa1iczej odni.osto cięilde po­
tarze.n~a '1-ciu wieśniaków . S.traty wynoszą zgó­
rą 3!':0.000 zf., gdyż wszystkie 9 gospod.a-rstw 
st:łonęiy doszczętnie. Dz!ęki tylko energii strazy 
pożarnej, ocalono od zagłady catą wieś. 

Wtadzl! policyjne wdroż,yly energiczne doch0-
dzenie w ciln stwierdz~nia przyc,eyny pożaru. W 

wyniku dochodzenia ustalono, iż powstal on przet.. 
podpalenie. 

Krytycznegó dnia po poludniiu do Ja,worczyka 
z.gtosdt się pew.ien wtóczęga, prosząc o udzielenie 
mu noclegu. Gdy Jaworczyk odmówił, wlóczęg:i 
;;wrócił się doń ze stawami: „Oby spaliła si\ 
twoja zagroda". 

Włóczęgę widz.iwo w pobHiu za.grody Ja· 
worczyka jeszcze okoto godzilllY 8-ei wieczorem, 
gdy zaś wybuchł pożar, włóczęga znJ.kt Ro:te·· 
słano przeto telefonogramy pościgowe do wszyst· 
kich posterunków policii w okolicy, w celu uJę· 
cia włóczęgi-podpalacza. (p) 

---:o:-
z AUTOMOBIL - KLUBU W t.ODZI. 

t.ódzki Automobil-Klub z·a naszem 
pośrednictwem informu.ie. że dnia lJ h· 
m. o Q"ndz. 8.30 wiecz.orem w Złotej Sali, 
Grand-Hotelu odbędzie sie po<!adanJ.:a n'.l 
temat Nowvch Przeoisów Samochodo­
wych. Na referenta zaoros7,0110 o. inr. 
Karabil'iskiel!O z Okrę~:owej Dvrckcii Ro 
bót Publicznych. dotvchczasoweQ;o i:ia · 
czelnika urzędu reiestradi samochodów. 

\Vstęp dla członków Ł. 'A. K. i Wl>f& 
wadzonych gości wolny. 

·-
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_JQJRJER tóDZKJ„. - Niedziela. 10-go czerwca 1928 roku. 

„Kurier Łódzki". Niedziela 1 O czerwca 1928 r. -
t':o si~ dzleJe na Olimpie złota? 

Losy walut i gospodarcźych fluktuacyl. 
ex) W „Pester Llóvd" z 28 ub. m. se· 

nator i ambasador francuski Henri Beren 
1rer zamieszcza ood powvższvm naizlów­
Jdem szeroko zakreślony artykuł, które· 
~ro zasadnicze wvwody brzmia następu-
~aco: 

l mitolo~ji greckiej wiemv. że zaufa­
r.ie Jakie ludzkość starożvtna miafa do 
Olimpu. pole~ało przedewszystkiem na 
tern. iż nie wiedziała dokładnie. co się 
czieje z bog-ami, przed któremi si~ korzy 
ra. Podobnie ma sie rzecz dziś z .. Olim­
pem zlota·•. którego misteria dla szero­
kich mas otoczone są tajemnica. Wiedzą 
te masv tvlko. że stamtad niewidzialni 
,.bog-owie" kieruia losami walut. cyrkula­
cji kredytu. rozdziału złota. a tern samem 
także losami państw. Tym nowoczesnym 
. Olimpem" jest •. Miedzvnarodowa Finan· 
~.iera''. której jedni błoiosfawia. a drudzy 
zlorzeczą. ale ws~yscy razem kdnak pod 
Jegaia. 

Ostatniemi czasy wszelako „Olimp" 
ten doznał pewnych wstrzasów. W ub. 
roku odbyła sie jak wiadomo w Nowym 

· .Torkn konferencja przedstawicieli nowo­
jorskiei;{o Banku federalne.R:o i Banków 
AmdH Praucji i Rzeszy. Co sie tam wła 
i:.ciwie działo. o tern zwyczaini śmiertelni 
cv uig·dy sic nie dowiedza. Z nh.•którvch 
iednal~ objawów, można domvślel~ się, iż 
t.:hodztlo tam o zacieklą walke międzv 
Bankiem Francji a Bankiem Anirlji. Nie 
;est bowiem dziś już tajemnica. że Bank 
f ranci1 celem zapobieżenia wahaniom 
kursu franka nabywał na niezWYkle sze­
roką skale dolary. fu11tv. franki szwalcar­
!:'kie i ~uldenv holenderskie i tvm sposo­
bem stworzyl sobie zapas złotych dewiz, 
wvnoszacv obecnie okolo 30 miljardów 
!ranków. Złote dewizy nie są oczvwgcie 
zlotem. Korzyść z nich natomiast jest po 
dwóina. j?;dyź są one mniej uciażli\\'e i 
orzvnosza odsetki. Zaprzeczyć się jedna 
kowoż nie da. iż zapas ten o tvle jest 
groźnv. że może nietylko w samej Fran­
cji. ale i na całvm świecie wvwotać -
inflacje kredvtowa. 

Dewiza ztota bowiem. aczkolwiek nie 
.iest zlotem. jednak konstruuie kredyt. a 
!o ~ t~i Prostej przyczynv. ie istnie.ie na 
sw1ec1e zawsze wleksza ilość dewiz zlo­
tvch od te.i. którabv odoowiadała ilości 
faktvczne.l?'o zlata. I tak w Stanach Zjed 
i1oczonvch. oosfadającvch naiwiekszv na 
kuli ziemskiej zapas zlota. orzvpada na 
1 dolar w złocie co najmnie.i JO dolarów 
kredvtowvch. Je::'li wiec także Bank 
'F.misvj11v inne:ro kra.iu stwarza ze swej 
strony na podstawie dolarowe.i (w stosun 
ku 1 :5 kredvt. to nowa jednostka mone­
tarngt nie bedzie już ,,;awierala wiecef. niż 
J /5() zlcta. a mimo to bedzie cyrkulowa­
fa iako dewiza złota. Takim to zaś spo­
!:'obem własnje inflacja kredvtowa zwięk­
sza sie krok za krokiem. 

Z ~rugiej jednak stronv B~rnk Francji. 
skupUJnc te dewizv złote za kreowane 
Przez siebie franki. pozostawia je po 
wiekszej częsci w krajach, z którvch 
pochodzą, gdzie też dewizy te. stojąc da 
dvsoozvc.ii ootrzeb komercialnvch. stwa 
rza.ia nowv kredvt t. j_ dodatkowv do 
t'ierwsze.!!O franka kredvtowe.1ro, który 
dzięki nim powstał. Z tego procesu zaś 
wvnika znowu inflacja kredvtowa. Tym 
Procesem tlumaczy sie też w !:!lównej 
mierz.e wzmag-ajaca sie haussa walorów 
i uchornvch. iaka dokonała sie ostatnio na 
Giełdach Międzvnarodowvch i oczvwł· 
ście w wvsokiin stopniu zaniepokoić mu· 
siała .. Olimn." 

Chcąc v.riec temu wszvstkiernu zara­
<lzić. Bank Francji rozpoczat redukować 
swói npas dewiz zfotvch i nabvwać zło­
to. Najpierw w Ang-Jjj. Ze \vzdedu jed­
n~k .na statut Banku An.l?:Ui z 1§..44-r„ prze 
01srnacv 100 orocentowe poj«'Vcie zlotem 
każdeg-o banknotu. instytucja ta zmuszo-

na bvla za każde sprzedane 5 funtów w 
zlocie. wycofać z obiei?:u banknot 5-cio 
funtowy. Ale efektvwnv zaoas zlata 
Banku Anglji. wvnoszacv 157 miljonów 
funtów. pozostaje daleko w tvle za obie­
.!!:iem banknotów, w:vnoszacym wraz z t. 
zw. currencv notes 409 milionów. Ta pro 
porcja 38 proc. jest zatem nawet niższa 
od stosunku pokr.vcia amerykańskich 
Banków Federalnych. wvnoszace~o 40 
proc. Każdv przeto poważniejszy ubvtek 
2łota zagraża bezoieczeństwu Banku An 
i.rlii i zmusza ~o do podwvżki dyskonta. 
która naturalnie dziata hamuiaco na han-­
del i przemvsł. 

Kiedv więc w 1927 r. Bank Prancji na 
konferencji w Nowvm Jorku zaorooono­
wat. bv Bank An.~Jji znowu dyskont swój 
nodwvższył, propozycję te odrzucono i 
ustalono, że Bank Francji w prz:vsztości 
zakupów złota dokonvvrać bedzie tylko 
w porozumieniu z Bankiem Andii. 

Nowojorski Bank Pederaln:v mimo to 
}ednak. praS?:nac Bankowi Anglii przyjść 
z pomoca, już w miesiac po konferencji 
nowojorskiej obniżył swói dvskont do 
3.5 proc. Następstwem zaś tej zniżki byt 
~·i!nv odpfvw papierów a11~ielskich do 
NoweS?:o Jorku, podskoczenie ·kur su fun · 
ta powyżej .~unktu zfota". a wresz~ie 
t>ksport zlata ze Stanów Z.iednoczonvch 
do .A.ngJjj. Tym sposobem zniżka dyskon 
ta nmrniorskieg-o. odciążając rvnek Jon· 

dvński umożliwiła Bankowi Anglji zwięk 
szenie zapasów złota. Nie wvstarcza on 
iednak jeszcze do przemianv t. zw. cur­
' ency notes na banknotv. która jeszcze 
w r. b. mus! bvć przeprowadtona. Dlate­
~o też odbyty się na „Olimoie" nowe na­
rad v miedzy Stron):!iem, Normanem i Nie 
mejerem. w następstwie któr:vch Bank 
Ang-lji otrzvma od Banków Federalnych 
znaczny kredvt zloty długoterminowy 
12.50 - 300 mi)jonów funtów). 

Oprócz tej narady odbvla sie zaś nie­
dawno drwra. a to między g-ubernatorem 
Banku Francji p. Moreau, a .R:Ubernato­
rem Anglii p. Normanem. której przed­
miot stanowiłv zakupy ztota. jak!ch -Bank 
['rancji zmuszony jest dokónać. celem za 
pobieżenia inflacji kredvtowei i osiągnię­
cia rzet;łnej wvmiany bank!!otów fran­
cuskich. A jeśli znów ostatnio reprezen­
tanci Banku r"rancji udali s!e do Nowego 
Jorku. celem konferowania z gubernato­
rem Strongiem. to stało sie to dlatego. że 
problem złota, podobnie jak w 1927 r., 
znowu staf sie wysoce aktualnv. Tym ra~ 
zem jednakowoż z ta komolikac.ia. że spo 
wodowana svstematvcznemi zakupami 
dewiz zfota ze strony F-rancii Miedzyna­
rodowa Inflacja Kredytowa zaizraża po­
ważnie równowadze gospodarstwa niie­
dzvnarodoweR:o. · 

Haussa na giełdach amerykańskich. 
Czy podatny mome~t dla pożyczki lódzkiei~ 

ex) W związku z interesuiacem obe­
cnie szczeirólnie Łódź zagadnieniem re· 
akcji finansowe.t?"o rvnku amervkańskie -
iro na pożyczki Dolskie, zasfuf?uie na uwa 
ze poniższv dos oisma niemieckie.iw o 
sytuacji amerykańshego rynku pienięż­

nei:w w chwili obecnci-
.. łiamburger Nachrichten" z 4 b. m. w 

koresoondenc.ii z Nowego Jorku donoszą 
co następuje: 

Przeprowadzona nrzez nowojorski 
Bank Federalnv w dniu 17 ma1a b. r. pod 
wvżka dyskonta z 4 do 4 i nót proc. prze 
konała nareszcie sferv gicfdowe. że in­
stvtucia emisvjna z cara stanowczością 
zabrała si(.' do położenia kresu panujących 
w Ameryce już od dtuższeflc czasu orgij 
spekulacvinvch. To też tuż oo ogfosze­
r.itt podwvżki dvskonta, Q"iefda zarea:ro­
wała na nia pewnvm soadkicm walorów 
faworvzowanych. a rvnek oieniężnv 
zwiekszoną ciasnotą v.otówki. Był to ato­
li tvlko pierwszv bezposredni odruch giet 
dv i dopiero w najbliższvch tvgodniach 
pokaże sie, czy zamiar Bankn Federalne 
go rzeczvwiście bedzie osią~nietv-

Zastanawiajac sie nad właściweml 
przyczvnami. trwającej już od miesięcy 
na g-ief dach amerykańskich niebyWafej 
haussv stwierdzi się, iż sa one natury czy 
sto techniczne.i. a wiec bvnajmniej niP. 
ugruntowane na pomyślnvm zwrocie w 
koniunkturze ~ospodarczei. Nawet laik 
musiał przeto nareszcie zrozumieć, że ję„ 
dvnvm bodźcem do spekulac.ii hvtv stale 
utrzvmującv sic eksport złota. wzrastaja 
ce zadłużenie Ranków Członkowskich i 
olbrzymie wzma{!anie sic t. zw. broker­
kredvtów. przcznaczonvch wvłacznie na 
cele spekulacji s:rietdowej. Z drugiej .~aś 
stronv nie vlel!a watoliwości. że obecna 
wartość rvnkowa walorów amerykań­
skich nie pozosta.ie w żadnvm stosunku 
do ich realnego oprocentowania. Główną 
przvczvna zaś tego obiawu jest fakt. że 
szał spekulacyjnv ogarnat nietylko wła­
ściwe sferv giełdowe. lecz literalnie cał'.l 
ludność amervkańskq. Dlateiro te7 na 
rvnek doptvwa coraz więcej gotówki. 
która paraliżuje wszelkie wysifki wfadz 
nad ureg-ulowaniem kredvtu. 

s. 

~owietJ otru~niai1 e~nort r owarów łó'l~i[~. 
ZSSR zamyka tranzyt do Persji. 

ex) We wczorajszym „Kurjerze Łódz 
ki.IW' zamieściliśmy krótka notatke o zam 
knięciu przez sowiety tranzvtu towarów 
polskich do Persii. Obecnie dowiaduje­
my sie w sprawie tej nowych szczegó­
!ów. które poniżej zamieszczamv. 

Nasza ekspansja ~osoodarcza na ryn­
ki Bliskiego \\'schodu naootyka ciągle na 
różnorodne trudności. \Vywóz polskich 
towarów do Persji ulegt w ostatnich mie­
~ iącach ograniczeniu na skutek oolity ki 
czvnników sowieckich. Oto od kwietnia 
r b. nrzedstawicielstwo handlowe ZSSR 
w vVarszawie zaprzcstato wvdawania pe 
zwnleri tranzvtowvch na manufakturę ba 
wełniana. która jest znana i bardzo chet­
nie nabvwana bvla przez odbiorców na 

rynku perskim jeszcze przea wojną świa 
towa. 

Łódzki przemysf bawełniany oo woj­
uie przeprowadził usilne starania. związa 
ne z odzyskaniem utraconvch wskutek 
r.awieruchv światowej rynków perskich, 
przyczem korzystał z prawa tranzytu 
przez ZSSR- zagwarantowanvm trakta. 
tem rvskim. 

\V roku 1927 rzad sowiecki po uciążli­
wvcb pertraktaciach zgodził sie na udzie 
lenie llozwolci'1 tranzvtowvch na prze­
wóz różnvch towaró-w polskich. lecz wv 
znaczyt kontvngcnty,' które nie wystar·­
czdv. ahv można bvlo catk0wicie zaspo 
koić J.'>opvt na towarv polskie w Persjf. 

Art. 23 p. 2 traktatu pokoiu zawarte-

• 

• 

„Kurier Łódzkiu. 

p-ow.-~~«C~ ~· 

rri. KA~Pl~ll(l1 

~WA~IZAWł 

!W miedzy Polską a Rosja ł Ukrainą w 
· 1-(ydze w dniu 18 marca 1921 roku. wy­
raźnie mówi o kwestji tranzytu: . 

„Układające się strony orzyzna1ą so­
bie wzajemnie wolny tranzvt towarowy 
wszystkiemi drogami żel~~.emi i wod · 
nemi dla tranzytu otwartem1. , 

Według treści tego artvk~łu ~aro:wno 
Polska. jak i Zwiazek Sow1eck1 wmnv 
przepuszczać towary przez ~we te~yto­
rja wszvstkiemi żelaznemi ! wodn~m1. drc 
{!ami z wyjątkiem tych. ktore dla 1ak~egc 
b~di powodu, chwilowo czv stale tez sa 
dla tranzvtu zamkniete. . .. 

Zrozumiałem jest samo przez się, iz 
w wvpadku zamkniecia jednej d~ogi tr~n 
1.vtowei. obowiązane jest odi:iosne pan­
stwo wvznaczvć dla tranzytu mnv szlak 
~rze~ którv towarv mogłvbv dotrzeć do 
miejsca przeznaczenia. Zgodnie z artvku 
tern 22 zasada wolności tranzytu musl 
bvć bezwzględnie utnvmana i nie może 
bvć wypad.ku. aby wszystkie drogi ko­
rnunikacyjne były zamkniete dla tranzy· 
tu. Zasada powvższa winna bvć stos?wa 
na tak przez jedno. jak i drugie. wza1em­
na umowa zwiazane państwo. o czem 
wvżej wspomniełiśnw. 

Polska wykonywa lojalne zobowiąz~ 
nia nałożone na nią przez traktat ryski 
i p;zepuszcza miesiecznie setki wagonów 
:dt'lcvch tranzytem z Sowietów n~ Za· 
c.hód gdv tymczasem, r~ad_ s~wieck1 r?b\ 
coraz to nowe trudnosc1, gayz PO za me.­
wvdawaniem pozwoleń tranz".'to\':Ycb 
na przewóz manufakturv ?~welman~J d~ 
Persji od kwietnia roku b1ez .. ostatnio \'i 

inaj~ r. b., zaprzestano wvdawania dal­
szych pozwoleń tranzvtowych. na plate· 
rv. noże. widelce. łvżki. naczynia szklane 
faians. porcelane. wvrobv trvkotażowe 

1 ialanterję ceratowa. 
Przemysłowcy polscy. zainteresowa· 

ni w eksporcie do Persfi zwróc_ili sie obe 
cnie oo naszych czynników rzadowvch z 
orośha o interwencje. Nie watpimv. 7e, 
nasze sferv rządowe zaima się jak na~ ­
szvbciej tą sprawa. której P011JVślne za: 
fatwienie jest bardzo naglace dla naszci 
ckspans.ii gospodarczej na rvnki Bliskie­
go Wschodu. 

Co sie zaś tvczv rzadu sowieckle~c 
to ten chyba nie dopuści .. abvśmv. zgod~ 
nie z prawem. zmuszeni bvli do ·1 astc:so 
wania odwetu w formie niedoouszczania 
transportu towarów sowieckich. idcrcvch 
przez Polske na zachód. s. 

KOMIS.TA KONTROLNA po ODBIOR!; 
ZBOŻA AMERYKANSJ<IEGO. 

ex) Dowiadujemy sie. ze z ramienia 
Ministerstwa Spraw Wewnętrznych wv· 
jechała do Gdal-'1ska komis.ia <lla · skornro · 
lowania techniki odbioru i wvładnnku ni:' 

ctesztvch z Amervki dużvch transport6w 
zboża . zakupionego przez rzad na potrz~ 
bv akc.ii rezerw zbożowvch. 

D'.)tąd nadeszto 30.000 ton zboża. Da­
_ic to gwaranc)f' . że rz::id należvcle przv · . 
1tótował ·sie do . zwalczania drożnm 
chleba. 

' 



OIELDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 9 czerwca (Pat.) 

Notowania oflclalne. 
Gotówka: 

Dolary-.-
Czekł: · 

ttotandja 359.80 
Londyn 43.52 ~ ćw~erć 
N. Ym 8.90 
Pairyt 35.08 i p6t 
Praga 26.41 '·/a 
Szwajoairja 171.80 
W@edleń 125.39 
Włochy 46.92 
Mairka n~em. 212.95 

·„ Zarząd Gimnazjum 

Heleny Miklaszewskiej 
w Łodzi, ul. Sienkiewicza 61, tel.; 36·40 

podaje do wiadomości, że egzaminy wstępne odbę­
dą się dnia 14, 15 i 16 czerwca o godz. 8-ej rano. 

,, MO RANT'' 
Jedyny i najradykalniejs:ay środek 
do tępiania wszelkiego rodzaju ro„ 

bactwa to proszek 

"MO RANT'' 
Do nabycia 

w aptekach, skł. apt. i farb. 

PAPIERY PARSTWOWE I USTY 
1 CO dziś usłyazy111y z głośnią oi:ieeraaY bęckie raz teser.cze w ~ nałbłlisz~ 

pp cenacll najnnszycb. I ,,HAZARD" , 
ZASTAWNE. 

Dolarówiia 85.50, 90.-, 89.75 
5-proc. pożyczka konwersyjna 67.-..... · 
5-proc.. pożycma koleidwla 62.­
Pożycz:ka dblarowa 87.-
Pożyazka kolejawia 104.-
S-pro.c. tisty zasta.'Wlłle B-ku ~. Kr. 

,4.-
4 i pót proc. J.isty 7.lalSłalwl1e 11iemslde 11.. 

53.25 
4 f pól proc. i'sty U!StalWfne m. W a!f· 

szaiw.y zl. 57.75; 58.-, 57.85 · 
8-proc. D!sty za.staiwtne m. Warrf!XTJa!Wy 

zł. 74.75., 74.-
8-proc. Msty zastalWne m. ŁOOZ!i 68.25 
8-proc. obł. PoJ.s:k. Baniku Kom. seria II 

c.- - 81.75, serja III - 93.-
• ~• l r. 
,"· .. .; AKCJE. 

NotOwano w złotycll, -
Baink Dyskontowy 137.-, 1~ • ..rr - · 
Bank HaJndlłowy 117.-
Bain.k Polskd 192.-, 195.50 
Battra: Zaroblrowy 87.7~ 
Spiess 162.50 
Blektr. Dąbrow. 87.­
Częśtodce 60.­
Cukiier 70.-, 70.25 
fłrley 68.50, 69.­
:Węg1ieł 101.-, 103.­
Nobel 33.-. 
Lilpop 38.50, 39.- _ 
Modrujów 49.- · . 
Ostrowiieckie 124.--

, PardwlOzy: seria I - 51.-, serja II -
~5.-

Pooisk 10.75 
Rudzkli 51.-, 50.50 
StiaN.'Ohowree 61.75, 62.-

~„ radjoaparatu? 
· ; Niedziela, 10 czerwca. 

· Warszaw.a (1111). O. 10.15 ........ U.45: Transmisła 
nabożdstwa z Wilna.; :. 12: Sygnał czasu, hejnał 
z wiety Marjacldei w Krakowie, kom. lotn. meteor. 
g. 12.10 - 15: Przerwa; godz. 15: Komunikat met.; 
L 16-16.20: OdczYt p. t. „Dlaczego rolnik powt· 
Dieu prowacbłć racliunkowo~ swego gospodar­
stwa" - ,,ygt p. W~ Cłimielecki; g. 16.:ZO - 16.40 
Odczyt p. t. „Za.sady racjonalnego budownictwa 
wielskiego" - 'WYd. p. K. Kalinowski; g. 16.40-17 
Odczyt p. t. ..Naiważnłe.isze wiadomości i wskaza­
nia rolttłcze" ....... W}'gt p. S. Medrzeckf.; g. 17-18.30 
Transmisja z Doliny Szwajcarskiej. Wykonawcy: 
Orkiestra filharm. pod dyr. K. Wllkomirskiego i 
W. Walewska (~ew); g. 18.al-18.55: Rozmaito­
ścl; g. 18.5>-19.10: Przerwa; r. 19.10-19.35: Od-
CZJ't p. t. ,,Nad Adrjatyklem" - wnł prof. A. Ja­
nowski; 1. 19.35-20: Tydzień koblec; w radio. -
Odczyt Jl. t. „CŻynnik organizacji w gospodar­
stwie domowem" - wygł. p. I. Szumlakowska; g. 
20.15: Muzyka lekka w wykonaniu orkiestry m­
harmonłczneJ pod dyr. Tad. Mazurkiewicza, K. 
Krukowskiego (śpiew) i wt. Wochniaka {skrzyp­
ce}. W przerwie komunikat Tow. do hodowli Jro.. 
ni w Polsce; g, 2?--22.05: Snnał czasu, komuni­
kat lotn.-met:; 22.05-22.20: Komunikat) P. A. T.; 
godz. ~..20-23.30: Komunikaty: policyjny, sporto· 
wył nadprogram; g. 22..30-23.30: Transmisja mll­
zykł tanecznej z restauracji „Oaza". Orkiestra 
pod dyr. Wacława Roszkowskiego i Jgn. Karbo­
wiaka. 

-(:o:)--

Jeatr, muzyka i sztuka. 
TEATR MlfJSKL 

Drliś o ~odz . .( Po pOI. na ostatniem ooooł11001o­
~ pnedsta.w!emu ,,Nieuchwytny", który nad«> 

W\eC%.OJ'em <mlz w dałseym daeu tatro (<la 
mria..zk6w) l we wtorek (Po ceina.ch papl!iamycła) 
a~wesoła k<>medjo-farse Hennequ;jm'a I Veben 
• .Pe• Proze.soiwa". 

TEATR KAMERALNY I 

Dziś mnzl wYStQP świelm.~ artysty Teafra 
Narodowego Antoniego Różycldego w pogodn.ei, 
J)l'zemdiej de~ Por.zam ,,Da:r l)Oralllka" Po~­
tek o godz. 9 Ceny mirżone: od 1 rd. do 7 zł. 

Jutro „lhr poranka", który po tych przedsta· 
wiooiacli zed<hie zul)etme z ałislta. · 

TEATR POPULARNY. 
Dz.iś dwa przed&mwien.la o godz. 4.20 po poł. 

i 8.20 wie.cz . .zmakootltej QPetetkii „Oejsa" ae.: 
szseeJ się ea.slmonem l)OIWOOzel!liem. Gra zespo!u 
z pp. Zie!Mską, PiątkO'\VSką i Bronowskl\ na czele 
marz barwne dekoracje art. mal. W. MakoJnłi:a 
skł'7daią się na nrafow111łczą całość. Bilety na 
w5zyskie iprzedstarw.iooia do nabycia w obu b­
sach teatru. W pooiedziate.k „Gejsza" dia ~­
szeń robotniczych i inłelopge.ncji Po cenach nain'ż­
szyclt (od 40 g-r, cki 1 !Zł.). 

TEATR POPULARNY W SALI OEYfR,ł; 
Dziś dwa przedstawiema o godiz. 4.20 Po pot 

I 8.20 iwiecz. amerykańskiej s.zituki w 3 ahiach ,,Po­
w<'.dt". ~ obsada ról z pp. Bleleclcim, 
Jatszewskim. Puchalskim, Zastrze.żJ>ńskiim. Za· 
strrzdyńską i reżyseirem - Mieczyńs!kim twony in­
teresujące wido1wi.s!m. Biłety tlo nabycia na mie!· 
SOU W ka5!e teałir•U. 

„RYCERZ BEZ SKAZY" (JóU:f' PILSUDSKI) 

Od ozwaT'bku 14 b. m. o godz. 5 po po.f. w Te­
att ze Miejsidm odby.wać sie będą gośclmle wyst~­
PY wa·rs.za'\VSlkiego t-eaitru dfa mtodzieiy szikoł!leJ 

Ę MM 

w roli głównej: 

Ułftl HllD I llfOD fBYłJftD 
Najbllissa preJlljera kina 

Spółdslelnl. 

specjalnie poleooae~ pmez Mm. W. R. ! O. P, 
Wystawiona ZIOStaałe ~ <>POW~ hl&torycz­
na 'IW 5 obraach Tymoteusza ()rtyma „lQiice:rz ~ 
słrozY" (Józ,ef ~. 
C~y mie~c najniższe. Zdoszeala aa błety zrg.. 

oowe dia sz:kół przyjmuje dyrekcja teatru. 

T.EATR LIT.-ARTYSTYCZNY „OONCi•. 
prą. Ili. Cedelalaneł H. 

Dziś rew-.la .~ się" e od7Jalem całeto 
zes,potu ;na czele z nieporównanym CA:esławem 
Skomiecznym i gośo)ml'IJl -wystQPem 7mlkomiteJ 
taccorłtl scen zuraoicmych Jadwigi Hr:vulewile;­
kieJ. 

Dzit trzy ~wieaill: o codz. 6, 8 i l~J 

--::·----
KOMUNIKATY„ 

W dniu 28 ob. m. urząd2lOllO w Lućmiema ł 1111! 
bYższycli okołiicadt kwestę rt.am'lcnJotą. na .zasilenłe 
fuciłuszów IJll'Zed k.fi'ku dniami zor~aneJ O· 
ehotnl.czej Straży POOameJ. 

Dochód z kwesty oblk:rony w obecności -wóJta 
111!1. L-ućrmierz w-ynłósl 50 !Zł. 66 er. 

Wszystldm, którzy przyceydi • do zasile­
nia fund~ów St1'ażY Poaroei zarzad ze SWt.'l 
strc.ny t- drogą składa pcd-z,i~Je. • 

--·::::----

MJMQZJl nnsT1P11Y 
~ łJ ~ łl PRDDRRPI ! 

. ..... .... I 
Wlelki podw6)nlf program 1 )! _ n. Szampańold fflm P· '\; ' 

I. :-:r:=:~a :~~~a !,Moja !ona twoja tona" ,,PAnlEnKA OD SZLAGIERóW'
1 

W rolach gł6wnych: KLARA BOW nłepolkromiona u:elmulka artystka -------- W rolach głównych: ----
o hrłatowef sławie prHpięku BILLI DOVE l inni. C OR I N NE 8 R IE F' IT H, TOM MOORE i lnnL 

17 akt. Dzłł l dni naet-apnyeh rekordowe.o podw6jnego 
programu 17 akt. 

I. Mistrz maaki, Czło- Lon Ch~ney w sensacyjnym dra-
wtek o stu twarzach U macie z życia czło-

wieka opanowanego żądzą nieludzkiej zemsty p. t. 

ta o 1-eJ p. p. Orkiestra li · 
pod dyr, p. R. KANTORA UWAGA: Kilka rnlellęcy temu w Grand- kinie demonstrowa!.ly był film z Lon Cha-

n. Niepospolita artyat- Bebe Dan·1els . w SH~pa~tkiej 
ka światowej sławy - tryska1~ce1 wer 

I , wą i szalonym humorem farsie p. t. 

~ Pocalunekwtaksówce 
Film pełen 1en1acji ruchu i napi11cia. 

UWAGA; Treść toi faray odpowiada i4ontyeznle treścl komedii .Codsi„niłl. o pi'~ 
tej" kt6ra obecni• • włelkiem powodseniem idz:ie w teałrH ltam1raloyaa. 

~0s~~~:;.s~~~~:i~~ś~~i li Czlow1·ek bez no' g'' 
. n~yem p. t. „Cirłowfek be• r,k• tak łe nic vap6łneito niema s obec:uym obra:scm. 

nmmmm1r,m*'wmmmm_. ............. 111m1memw„mm~&lllAIWE+*llmill~e~m~H•·mmm:!91B111 ... „8!11_. ... _.._mal1Cl!lmm .... millk~.w~mllilll:lim''..-iram ... _.._mm ... •• 

„.-- • 1
( • Skład . Blachy Miedzianej i Różnych Metan ) 1lll'lliBll!milmlrl 

WLA·DYSLAW RATNER 
l:.ÓDŹ, .ULICA SIEnKIEWICZA Ne 29, TELIEFOrt 84·64 I &·86 

POLECA W. P. Pi ZE SWEGO SKŁADUa 

Blachy miedziane, mosł~żne, alpakowe (neuailbrowe) I ołowiane normalnych 
wymiarów wszelkiej grubości. 

Pręty ł dru!y miedziane I moslęine oraz kolby miedziane, 
Rury miedziane I moslęine ciągnione wszelkich wymiarów. 
Cynę angl.el•k~ „Ban~a" w blokach i prątkach i cynę do lutowa1aia. . 
016w hutniczy 1 prntop1ony w blokach i antymon. 
Aluminium butnicse i płyty cynkowe. 
Metale · bi~łe łożyskowe i. specjalne do samochodów marki „SpezłaJ•. 
Błachy miedziane wymiarowe i fasonowe, aluminiowe, H7JIY miedziane ł mosiężne 

podług zamówień dostarczam w krótkim cusie wprost z walcowni. 
U Waga• Jednocześnie komunikuję. W.P.P„ te kapuj~ za got6wk-a kaidą lloić.złomu (szmel· 

• cu) młed•lanego, śplzowego, Starą blachę t k I popioły 
mosłęinego, aluminiowego, jak równieł . yn ową metalowe. 

• 

.-m1a1111mairm„111111„„„11111!łl'il„„„„„~ 

TEICHMANN i MAUCH 
Biuro elektrotet:hnlc•n• I warastaty rępar aeyjne. 

Łódź, Piotrkowska Nr. 240. Tel. l3r-62. 
REPARACJA elektromotorów, dynamomaszyn, transformato• 

rów i wszelkie roboty w zakres elektrotechniki 
wchodzące. 

BUDOWA rozruszników, regulatorów -
kolektorów i kotwic i t. p. 

SPRAWDZANIE I ZAi.OZENIE pio· 
runochronów. 

INSTALACJA światła i siły, dzwonków 
elektrycznych, telefonów i tp. 

WIELKI SKLAD wszelkich materjałów 
elektrotechnicznych, 

·MOTORY I DYNAMOMA!IZYNY o każdej sile stale na 
składzie. 'WIE!„„„ ...... „„„„„„„„ ........... 



Nr. 159 
~~----~---------------------

~a "Gimn~zium" I 
~1-. M. Hansenown11 

w Łodzi (ul.Piotrkowska 209) 
podaje do wiadomości, te egzaminy wstępne 

I rozpoczną się 11-ito czerwca. - Zapisy ucze­
ni c przyjmuje kancelaria gimnazjum codzien­

nie od godziny 9-ej rano do 2-ei popoł. 
MfiEW *' u ee ±Rh. 

n Nf.~[llr '' w;::d:°i!~~:!!:e, „HJJUL UJ ' Perfum. 

Przedatawłclel: 

N. Hercberg, ł.ódź, al. AndrmeJa 58. Tel. 1359. 

, BAnK 
Przemysłowcdw Łdd1kicll 

Sp6łd•lelnla • og.. odp. 
Rok aalotenla 1881. 

ul. EwangleHcka Nt 15 
prayimuje 11: oprocentowaniem; Wkład:v Os::icz~dnol• 
ciowo w złotych z wymówieniem i na kaide .!4danlc 

I 

Wkłady Oszc:z~dnościowe 
w Dolarach i innych walutach obcych 

zwrotne w Dolarach l t.' p. 
l'ałatwla wHelkle opel'acfe bankowo. 

Bank Dewlsowr. 

\\1ynajem kasetek stalowych (Safes)'. 

Centralna lecznica zębów 
86 'Piotrkowska 88. Tel. 38-27. 

:: Plombowanie i wprawianie zębów 

Ceny podług taksy. 
P~rada bezpłatnie. 

I Praktykant 
1 

do handlu win i delikatesów poszukiwany. 
Oferty sub „Handel win i delikatesów" do 

Administracji „Kurjera Lódzkiego". 

semłnarlnm nauczyclel1kłe z prawami oan111owam1 
HELENY CHOLEWłCKIEJ 
- - - al. Płotrkow•laa 120. - - -

Egaamłny watQpne rozpocsn1& lłł dnia 14 cscnrca r. b. 
o god:r;. 4·•i po poł. Zaplsy prsylmul• kancclarfa sako~y 

• codziennie międ1T 9-t• a 4-tQ. 
~ Córki arr:ędalk6w państwowych ł kom11!!alnych oru ko­
lt<] lejarsy i ha1;nrafa.rr, dopłacał• tylko 15 ał. mlesięcsnie. 

~łl:AffW<!!.:Mlf.i\Ei~""-1~!MW'ł11łłi'~ 

SAMOCHODY 
6130 Fiat 
6130 • 
9/31 " 
9/31 " 

14/45 ,. 
1O/40 Austro· Daimler 
10/40 N. A. G. 
10/30 Berliet 
14/38 Opel 
14/38 „ 
12/40 Steyr 
10/40 Opel 
19/75 Superfiat 
13/55 Minerva 

3-osob. Sport 
4 " otwarty 
6 • fi 

6 „ Coupe 
6 • otwarty 
6 • li 

6 n 11 
6 ,, 
6 „ 
6 li 

6 fi 

6 fi 

6 li 

4 " 

" 
li 

kryty 
otwarty 
kryty 
Coupe 
Grand-Sport 

(prawie nowy) 
w stanie używanym lecz beznagaonym 

poleca jako nadzwyczajne kupno okazyjne 
Brzeskiauto S. A. 

Po~nań, ul. Dąbrowskiego 29, tel. 6323-6365·3417. 

Na usypłałAI Na~wygodniejsse wa•ankll 
W ~" Naita6s•e ceny! - - -

Wh1lki WJ'hór damskich płauc•ÓW • 
najmodniejszych fasonów. Jed•vabnc i wełniane swetry 
Belerki. Szale jedwabne ręcznie malowane. Apaszki· 
Wełniane towary na damskie palta i suknie. Kamgarny 
na męskie ubrania i płaszcze. Crep-de-chiny, etaminy. 
popeliny deseniowe i gładkie . Muśliny. Kretony. Jed~ab 
do prania we wszystkich kolorach. Białe• towary. Zefiry. 
Opal. Firanki. Chnstki. Damska i męska bielizna. Poli· 
cz.ochy. Skarpetki. Torebki. Parasolki. Walizki. Pledy. 

Wyżymaczki i ~oc innych artykułów, poleca: 

Leon Rubaszkin, Klllńsklago 44, telefon 36-ł8. 
P. S. Przy składzi..- do usług krawiec męski i da_mski„ 

Stałym klileatooi nawet bez wpłaty. 

~ll;lJR.[ER tńDZKl„. - Nteifalela .J!!:.[g czerwca T92R roku. • I n 
------~--~------------------"!'--------------------

Słynne . na cały świat 
miejscowości . kuracyjne --i odp.oczynliowe 
Pensjonaty, internaty dla dziewcząt i chłopców. Cena całkowitego pen· 
sjonatu dla dzieci 140 fr, szw., dla dorosłych 150 fr. szw, obowiązująca dla 
4 miejscowości kuracyjnych, przy zmianie miejscowości co tydzień, 

Referencje przeszło 1000 rodzin. Prospekty •a zwrotem porta. 

Biuro Pensjonatów Pestalozzi 
(Federation Internationale des Pensionnats Europeens) 

Budapeszt, V. ul. Alkotmany 4. 1. · 
(Telefon: Terez 24l-36). 

Miejscowości kuracyjne i odpocsynkowe: 
Na W~grzech1 Budapeszt. Siefek. W Szwajcarjb Gen~wa•. Lo•anna• 
Neuchatel*, Lucerna, Montreux•. Zurvcb.*,Lugano, St. Moritz. We Fraacjl1 
Paryż*, Deauville, Trouville, Biarritz, Aix-les-Bains, Grenoble*, Evian (nad 
jeziorem Genewskiem) Chamonix. Na Riwierze francuskiejt St. Raphael, 
Cannes, Nicea•, Juan-les·Pins, Monte-Carlo, Mentona. W Angljls Londyn•, 
Cambridge*, Bringhton, Folkstone. We Włoszech1 San-Remo*, Nervi, We­
necja, Bordighera, Abazzia, Riccione, Rzym*. Neapor, Palermo, Meran. 
W Au11trji: Wiedeń", Zell-am-Zee, Linz:*, Insbruck*, Salzburg•, W Nlem­
csechs Berlin*. W Belgjh Ostenda. W Afryce: Algier, Tunis. 

. W miejscowościach, oznaczonych •, znajdują się stałe internaty dla 
dziewcząt i chłopców (takie dla dorosłych) otwarte puez: cały rok. Na­
tomiast inne pensjonaty w miejscowościach kuracyjnych otwarte są jedy­
nie w lipcu, siorpniu i wneśniu. 

Podróże zbiorowe korzystają ze znitki (25-50 proc). Bezpośrednie 
extra wagony Pullmanowskie. Ceny internatów w czasie roku szkoła.ego 
od 15 września) 110 fr, ssw. miesięcznie, „„„„„„ ... „il:ill„„„„„„„ ... „„„„„„„„„ ... , . ~ 

fiimnHinm laroma~zenia KDDlów m. ło~zi 
(handl. matem. przyrodn.) 

ul. Narutowicza Nr. 68. 
przyjmuje podania do klas: A, p9dwstępnej, wstępnej 
I , wyiszych codziennie od godziny 9-ej do 2·ej po' poł. 

Do klaay VII-ej Wydziału Handlowego mogą by~ " 
przyjęci bez eg:raminu uczniowie 'wszystkich typów gi· 
mnazjów po ukoticzeniu 6 klas. · 

Dyrektor: l __________ A_ntoni Idźkowski. J 

za!:~?we . Kroju i Szycia 
ratwicrdzonc przez Ministerstwo W. R. i O. P. odznaczone 
rłotym medalem, dyplomowanej uczenicy Paryskiej Akademii 

Mistrzyni cechu A. Kopydłowsklej Łódź, 
ul. Płobkowska 154~ 

Dnia 12 czerwca rozpocznl\ się po cenach zniżonych 
Wakacyjne Kursy 

kroju, szycia, modelowania, bielitniarstwa, wszelkich robót 
ręcznych i haftu maszynowego. Nauka gruntowna teoretycz­
na i praktyczna systemem nowoczesnym. Uczeni~c otrzy­
mują świadectwa prywatne lub cechowe. Dla przyiezdnych 
mieszkanie przy szkole. Zapisy w kancelarii kursów od 10 

do 1 i od 3-6. Sprzedaż form papierowych. 
Przy kursach pl'acownla sukien. 

DO , SPRZEDANIA: 
Leżąca maszyna parowa (lolcer) 

w bardzo dobrym stanie, 3 cylindrowa, 12 atmo­
sfer, 700 PS., 75 obrotów na minutę s kołem pę· 
dowym i kondensatorem, kompletnie ewent. z ko-

Dr. med. 

I. LIPKOWICZ 
or dy n at or ~abinetów rentge. 
nowskich. Ambulat Pol. Państw. 
ul. KlUńskiego 152 Tel. 16-82 

Dział rozpoznawczy 
{zdjęcia I prseśwłetlenła). 

Dział leczniczy 
(naświetlania rentgenows.) 

Pr:iyjmuje
1 
codz. od 9 do 3 po poł. 

1 ~l~ffRlY 1 

.starsi 

- potrżebni -

ZAKl.AD LEczn1ciY 
(metody fisrkalna) 

Dr. A. SztaJnberga 
ul. 6-go Sierpnia· 3, telef . . 4-91. 
przyjmuje od 10-~ i . od 4-7. 

Leczenie i rozpoznawaa,i.e promieniam 
Roen.tgena, leczenie diatermią. lampą kwar 
cową. Soluxem, glmnąsł)'k-. ortoper 
d:r••ną, masatem, elektrycznością, skrzy• 
wienia kręgosłupa, choroby nerwowe ser­
ca, mięśni, stawów. włos~w. skóry etc,. 

Insti~~-d~~:,aute I 
(Diplomh de l'Unłwersit~ de ' Beauł~ 

Parła) 

Cegielniana19,m.8. tel. 69-92 
Piclęguaola skóry i w,łoa6w. SpHlal­
D• maaate twarzy i ·ciała. · Masah 
odtłuascsające. Usuwanie Z'1Dar1ccHk, 

I 
brodawek, piegów, wągrów i innych 
defektów cery. U1uwanle włosów 
elcltrolis,. Elektroterapia. Solux. 
Pr.rJm. od 10-eJ do 8~ej włecs. 

. ... 
Wytwórni• : ., 

KOLD·.ER 
z. Chądzyńska 

16 Przejazd 16 

Licqłacja. 1 

Samochód omnlbu• o· 
sohowy 21/ 2 tonnowy „Re· 
naud" na chod•ie ora• ka· 
roserje ci~łaro'We samo· 
chodowe •przedane będą 

·21 licytacji w 1il>od• dn. io 
b. m. o godzinie 10 rano 
w ł.6d•kiej Straży Opło· 

I wej Ochotniczej Slenkle· 
wic:aa 54. 

Parcele letniskowe 
Pozostało fctacH 2 4ziałld mori!owe 'w 
oitknej. zdrowej, suchej. i.tlaatej okolicr 
Twol'Zyjanld. 4 kim. od Kolucnk. dro · 
gi plessel J kim, Dcnrieddet alt: Kilin· 
ekiego 164, m. 10, od 3-5 po poł. 

MEBLEfl 
Dywanyl 

Klubowe w skórę! 
Łóżka metalowe ! · 
Leżaki i 16żka 

polowe! 
Najtaniej i na dagodny~h wa­

runkach polec;i · 
tłami. 

Stojąca maszyna parowa (Briinner) 2 cylindrowa 
z generatorem (prąd stały), 1200 Amp. 120 wolt z 

kondensatorem. 

maJą z1o::rć ofertę do Wł. Romisżowski 
Zarsądu l:.ód•klej Straży 

Powyższe mas~yny są w ruchu; motna obejrzeć 
w zakładach Tow. A.kc. Łódzkiej Fabryki 

NłC'I, Łódz 61 al. Nlclarniana nr. 1. I 
Ogniowej Ochotnłcxej ul. Łódź, Piotrkowska N]'. 116, 

.· _ Słenkłewicaa 54. I I piętro front, teł. 2iń1 

----------------
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' .t Walne dla sjJrzedaJących Muchołapki i I 

I 
, Jul esa• samawłai . 

SwlAE"R OiómNo" 
'' se aztyfelldem. 

Muchołapki „AEROXON" cieszą się nadzw}'czajnem po· 
wodzeniem na wszystkich rynkach świata, ponieważ~ 

t) jakościowo są bezkonkurencyjne, 
2) sztyfcik umożliwia zawieszenie muchołapki Yr każdem 

miejscu, 
3) dzięki specjalnemu spreparowaniu nie wysychają przez 

szereg tygodni i wykorzystać je można do ostatniego 
miejsca, 

4) są w stanie zawsze świeżym i do użytku zdatne na­
wet po 3·letniem przechowaniu, 

5) ma:::.:1w1 ich sprzedaż prze;; stałą reklamę jest za· 
pewniona. 

Uwaga. Ostatnio ukazały się na rynku bezwartościowe 
naśladownictwa „AEROXONOW11 pod r6żnemi D{lzwami 
zbliżonemi, jak „Eńscon", „Eroxon" itp. Ostrzegamy więc 
P~ T. Kupców i Publicsność przed temi bezwartościowemi 
produktami. · 

Na prowincję wysyłamy każdą ilość muchołapek odwro­
tnie ze składu w Warszawie lub wprost z fabryki. 

Fabryka J\fucbołapek „AEROXON", 
Błał•, Sspłtalna 6. 

- Filie Fabryk ._ w Europie: Praga (Caecho•łowacla), Maribor (Jagoała..,ja), 
Bregęnz .(Auałrla), Waibllngen ł Wiirzburlf (Niemcy), Lieatbal (S11watcarfa), 

Holnuo (Włochy), Mallues (Belgia). · 

ł 

Pned1.tawrc111 11łat10J 11 woi. warnawslle l lódzkie: 
MIECZYSŁAW TULEJA. WarHawa, 

Solec 48a, telefou 503·51. 
:\' 

'łl .·~" :·.1',(·:· ,l,,' ·,,!• ·:,::·~"·· •; '1·:':1.tt~.~::·",("~ .<~1~,~:_,.:··~'~tt~~„~~;~.:~~·~„:~ 
• 

SZKOŁA HA·N.DLOWA 
t.6dzk. Tow. Szerzenia Wied•• Han~lowej 

. ('al. Odaliska Nr. 45, tel. 40-20) 
podał• do władomołcl, łe pnyfm•i• upiay nowowatęp•lllcfch. Kandydaci 
wtul okqać ai• łwladeałwem ukończenia f, waględni• 6 odds. Hkoty 
powaaechn•i l•b 3 k!aa tilmnazj11m. Pr11T Ssltol• Handlowej istni•!• prsr· 
11otowawcaa waorowa 
Szkoła powszechna dla dzieci inteligencji -
do lt6ral prayJm11fe 11, ehłopc6w w wieku ukolaylll od T lat. Wszelkie 
sprawy, :swl,aane a Komlsfll Powaaechna110 Naacnnla, załatwia beapośre· 
dnlo Szkoła. - Kancelaria Sakoły csynna codziennie oprbcr; nłoidaiel 
ł •wl,t w godaisach od 9 rano do 1 po pół. f wiecaorem od 7 do 9. 

. Dyrektor (-} M. SZARICąWSKi. ... „„„„„„„ ......... „„„„„„„„„ ... „„„ ... 

\\ll\IJlłft 6!._~A:l I ~RZEClłKA· 
t..VNI U~V~Mlr!WODY. 

USUWA HYDRoFUGE„CASTOR' 
mBfł„ BVfOBER w BRUKSELI 
uivw• SIĘ'. JAKO DOMIESZKADO 
ZAPRAWY CEMENTOWEJ. 
PRZEDSIĘBIORSTWO BUIWWUJIE 

.vRY!IUrfJSVEOOSJ 
WARSZAWA K;O~KOWAM'ł,T~L.1~95. 

Cl)~Q)~0~~0Q)2>© ~z~ (ł)2)~g)W)~~ 
~ Dyrekcja Gh11nazJ11111 M~sklego S 

~ Alek~e10 limow~kie10 ~ 
~ w Łodzi al. Boc•na 5. Tel. 21-56. ::j 

, . c podaje do wiadomości;· te egzaminy · wstępne odbędą U) 
~~ aię w dniach 29, 30 i 31 maja, oraz 21 i 22 czerwca 
S Podania do klasy A, podwstępnej, wstępnej i wyższych Sł 
S przyjmuje kancelarja codziennie od godziny 10-ei dh ~ 
'Sl 2-ej · p„ p. Czesne w klasie .A. wynosić będ:aie 300 zł. ~ 
{:!) rocznie. DYREKCJA. ~ 

~~~~~~~~~~~~{ł){l)~e~~ 
rni!l&l:l:!Rlll&Mi--m-ma11J.1tt--:zawmWAn1 ---... -------•~.l.t.tc.1;~~ 

n aistarua 1anrn1 mebli iulaznJcb 
I" Bs WOŁKOWYSKI 

lt.ódi, Słenldewłcsa 315. 
Fabryczny skład Narutowicza 11. 

Tel. 37.70 
Firma istnieje od 1896 roku. 

poleca na nadchodzący sezon w wielkim wyborze : wózki dzie· 
cinne, łóżka metalowe, łóżka niklowe, nocne stoliki, serwisy, 
umywalnie marmurowe, leżaki łóżka polowe, metalowe łóżka 
pobwe (patentowane) lodownie po cenach ściśle fabrycznych. 

. . Dogodne warunki. 
!JWAGA: Wypożyczamy łóżka na letnie mieszkania. 

BILANS ZA ROK OPERACYJNY 1927 
Spółki Akcy!nej Spadkobiercy Jułjusza Jarischa, 

Fabryka Śrub i Wyrobów Tłoczonych, l:.ód:.E. Chorobr uuu, nosa 
i fard?a 

STAN CZYNNY 
Nieruchomości • • . • Zł. 217.115.35 

STAN BIERNY 
·powrócił• 
111 Piotrkowska 140, 

tel. T-33. 

Maszyny i Urządzenia " 276.826.99 
Kapitał zakładowy Zł. 500.000.-

" zapasowy • • " 76.540.74 1>-1 i 5-T. 
Kasa • . • • , , • „ 10.461.43 
Weksle • . . • • • „ 62.300.14 

" amorłyz•c. " 55.016.78 
Dług hipoteczny • 45.571.-

Papiery wartościowe . „ 8.212.41 Wierzyciele • . . . • " 259.7-61.61 Dr. 
Depozyty . • • • • „ 700.- Pozostałość zysku z r. 1926 " 40.496.83 

Zysk za rok 1927 • . • " 174.402.23 Dłużnicy , • , • • „ 409.959.34 
Konie i wozy • • • • " 5.350.-
Narzędzia • • • „ 15.836.40 
Żela10 • . • . • • • „ 68.145.55 
Fabrykaty i półfabrykaty " 75.019.58 
Opał . • • • • • . „ t .862.-

_/-_ Cegielniana .J 1 

- tel. 41-32. -
Specjalista chorób 
skómvch. wenerv· 
cznyeh i rnoczo• 

Zł. 1.151.789.19 płciowych. 
Nałwietlan!o:e lampą 

Zł. t.151.789.19 
za 

kwu·cową. 

Rachunek strat I zysków za rok operacyjny 1927 
Dla pań od 3 - - '\ 
oddziel poczekalnia 
Przyjmuje od ~od z 

8-10 i 5-9 
~..,.,,...._. __________ ,,_,,,,_....,._,.._,._......,. .... ________________________ ...., __ .....,, 

WINiiN MA e•nc•=• •W"TmlP'; 

R·ek opakowania • • • • Zł. 15.909.84 
" ruchu • • • • • • " 47.593.50 
" remontu i reperacji , " 52.513,74 
" podatków . • . . " 67.852.32 
" pro,vizji . . • • " 25.265.05 
" ub<n:pieczenia • • _„ 7.993.40 
" pensja Zarząd u • , " 48.000.­
" kosztów ogólnych " 47.757.71 
" pensji . . • . • " 38.916.10 
" dyskonta i procentów " 10,413.84 
" kosztów podróży . . " 15.884.46 
" utuyman. kot'li i wozów " 10,396.3.l 
" dzierżawy . • • • " 32.000.-

Zysk nar-ku fabrykatów Zł. 594.898.52 Dr. 1J1ed. 

Zysk za rok 1927" • • " 174.402.23 

Zł. 594.898.52 

Zabezpieczcie pożywienie od 
zanieczyszczania przez o"W"ady 

Niebezpieczne roznósicłełki wszelkiego rodzaju cho­
rób, muchy, Sf najwh;kszem niebezpłeczc6stwem dla 
zdrowia ludzkości, rozmnażaj~c się w niezdrowych i 
brudnych miejscach, przenosz~ wszelkiego rodzaju .za.. 
razkł do mfeszka6 i zakażaj~ wszystko czego si~- dotknf. 
Zabezpieczcie swoje zdrowie przy pomocy Flitu. 
Jako rezultat starannych l dłu· zarodki. FLIT niszczy molo oaz 
gotrwałych doświadczeń FLIT ich zarodki ł zabezpiecza od%1d 
jest najlepszym środkiem do i materjały. FLIT jest łatwy w 
tępienia i bezwzgl~dnego nisz- uiyciu i nie plami najdelikat· 
czenia much, komarów, plus· nieiszych nawet materja.ł6w I 
kiew, karaluchów i wszelkich tkanin. FLIT jest zupełnie 
innych owad6w oraz ich zarod- nieszkodliwym dla ludzi i 
k6w. FLIT dociera do wszelkich zwierzttt. Do nabycia vc wszyst-
szpar i szczelin t~pillc kryjttce kicb akładacb aptecznych i 
si~ w nich owady i niszcąc icb drogeriach. 

Generalne Zastępstwo na Połsk9 

Standard N obeł w Polsce 5. A. 
CcnJraJa.Waruawa. AJ, Jeroz:olhmka 57 

Składy własne i przedstawicielstwa we wuysttłch wł~kszych 
miastach Rzeczypospolitej 

NISZCZY 
Muchy„ Komary, Mol~ Mrówki„ Pchły„ PIUłlnry„ 
Karaluchy i wszcłlde inne owady or.u ich zorodki 

2 

Szkolna 12. 
Choroby wtosó•v 
skórne, wen'!ry.:z· 
ne i moczoolciowe 
Ndw!~tla!llit lamvl\ 
kwarcowa, i prom'. 

ZŁ 594.898.52 

Roe.nt)fena 
(ekxemały na ~ 
wohrrcll';"{ :do~ 

:liliwe) 
Przyjmuje od 6-? 

wlecs„ w nl~d:al<ila 
od3-6 pe> pot. 

j Par~ ~.iielanka~--! 
PabJanlcka 59~ ł 

I 

OTWARTY dla jazdy LÓD~ 1 

KAMI codziennie od godz. 1 I 
, w południe. 

Dla Przemysłowca 
kopalnia złota. 

Maf,łek si.a11ki 11 pr:iemydem fabr„cz· 
Dym. oprocentnillCJ kapitał przeszło dwa 
mllJoQy 11łotych, plęknl11 połetony, w nai· 
sdrowsz•I okolicy Posnalisklego, pału z 
kanallaacfll, ••nłralaem ofrrawani•m -
elektryczności,, budyc)d nadkornplatne , 
łnwaatarn kompletne, pi,kn• polowanle 
bardzo wartościowy o1'1elt, a powodów 
rod:sinnych o k a a y f n l • tanio uraa ne. 
apnedat aa zł. 800.000.- pny wpłacie 

' sł. 500.000.- Tylko powałni raflektand 
zeehc, •i• sl[łosi<! pod „2958" do Rckla· 
my polskie!. Poma6. Alef• Marełnkow· 
sklego 6. ---
for~ O~O~DWJ 

tanio da sgpzedanla 
Wiadomość: 

ul. Zagajnikowa 481 
Sp. Akc. 

w; W 7? \?1!;? K:· za 
Dr. med. 

S. Bogusławski 
1eeay aałuraln, bulekarattrow2' matotł, 

kręgarstwa 
•horoby: nerwowe przemiany materii. 

(artretyam). 
goda. prayj,ć od 5 do 8 pr6c:s nieds.1 łwł4\ 

Piotrkowska 85, m P• fronts 

Dr. 

DR AB I N_A/ 
Sp.• o. odp. · 

Fabryka drabin wszelkiego ro~zaju 
poleca SWOJE WYROBY . 

·wystawa Przyrodniczo- ~„~karska I 
p. n. „Człowiek zdrowy i chory" I 

t.6df,odulic~ rtowo· Targowa 24 ' l.ódi, Kilińskiego 136, tel. 26·158. 

B4t Donchin 
Spec}allsta chol'ób o c s u 

powrócił d~ kraju 
pr:iy jmuje pon!11d:11iałeil, wtorek, środ~ · 

i cswllrłek, od 10-1 .i od. ~-7 

ul. Monhls:dd t. Telef. 9-9'1. 

o~waria iad.z. 9-ei rano do 8-ej wieg. . - . .. . 
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KOnCESJOrtOWA&'1E 

Kursy Kierowców Samochodowych 
W. WOYNA 

DID kDt~ego COŚ Płetneao i mądregn IDIJ~Iil I~ 
W KJ.lTAL OQU KSIĄŹEK 

Księgarni Al. LACHA 
w ZGIERZU. 

Łódi, Piotrkow ka Nr. Ili, telefon 49-11. wamt~~m:e11arałe 
Wysyła, po łlVl'fJ11&11iu 1L 1 zaaczka•ł poaatoveml lab 
pr:cs P. K. O. Nr. 65,136, abiorowy, obazeray, aafnow• 
uy (dobrzca opraeowany) katalo4 • wannlramł nabywa· 
Ida kd,tek na epłaty w 6-clu ratuh mlealcc:anyoh. Za• dla Panów 1 Pd .,...... , Opłl!lła nlakal - Dogodne warunki. 

Kancelarja czynna od godz. 9-19. Ladowanie akumulatorów. 
mawłaf•!e. gC:yt 4o soli ł chleba b1'fkl pętr„ba, 

l~aM~ 
~ 'fit»J-'pl 
J' ui;twa do ~~ 
l. p'an/a· ~ ćii'-f fylA~ pńa -~ : 

ł w~~ 

r ...,,,._-------
~ 
I~'.-~. ~iEii!ilRl ... „l'iliQI 

OglOszenie. 
Ma•łstnt m. l..od."1 - Un:"d ZaslłkoWY dla BeuobotnT~ -

flQda)e nln!eJszem do pnbl!cznef wiadomo!cl, te na pokrycie 
ukdych wkładek I br na rze.cz Pundusz1,1 Bezrobocia oras 
ko•z:tów Uriedu Za$.lłk. odb:da sic nuto1>11Jttcc lłeJ'łacfe, 
ktćre rozpoczn11 się c 1odr. lO·eJ rano: 

Poniedzlalek, dnta 11 czerwca 1928 rokui 
M. uobrzyński, ul. Brzetna 3, 

maszyna - wilk oszac. na zł . 815 • ...-
Benke i Zaharjasz, ul. Gdańska 91, 

J ~ kosz11! mesk. trykot. r;ł. 648.-
L. f'acanowskJ, nl. Pomorska 86, 

kredens d. 96.-
Szoel Fe~, J S-ka, ul. Aleksandryjska 26. 

~u~ ~ ~-
L. Pacanowski. al. Pomorska 86, 

st61, sufka zł. J6.-
Wtorek, dnia 13 czerwca 1928 r-0ł!o: 

B·cia Oelade, ul. Kątna 5. 
2 warsztaty mech. ang. zl. 220.-

J. Dobrecki, AJ. Koścłu-szki 10, 
1211 mtr. popeliny zł. 3tia.-

„Po5.piech", ul. Piotrkowska 183. 
masz. do prasowania zt. 340 . ..-. 

A. H~rger, ul. Karola 3, 
meble zł. OO.-' 

A. Cakiu. ul. Szkolna 7, 
kredens zl. .?5..-

D. Botsteln, ul. Cegielniana 3.3, 
15 chu.stek letnich zl. 415.._, 

I. Puks, ul. Zakątna 57, 
koli, masz. do pis. zł 350.-

Cy merman i Pacanowski. ul. fi..go Sierpni~ 47, 
160 mu. towaru półw. zl. 760 ........ 

Sroda, dnia lJ czerwca J928 roku: 
I. Kiwak, ul. I Mala 2. 

nożna tokarnia ~ł. .fZ.~ 
I. .Rotstein. ul. Sienkiewicza 3lł, 

30 taz. skarpetek zl. 105.-... 
R. Schroeder, ul. 28 p. Strz. Kan. '44. 

3 raumaszyny zł. 3ll0.-' 
I. M, Tyberg. ul. Nowo-Ce~~nfana 36, 

3.;5 pud. desek zł. 134.~ 

Cz"'artek, dnia I• crerwca 19Z8 roka: 
B·cia \.\-olkenstein, ul. Wólczańska 125, 

20 mtr. podszewki jedw. zt. 40.-" 
B-cla Bergman, ul. ~jud '18, 

bryczka na gumach zt. 286.'--' 
Piątek, dnia 15 czerwca 1928 roh: 

„Nicianka". ul. Pomors~a 40, 
2!)0 tuz. sznurowadeł zt. 3'o ...... 

l',.ódź, dnia 9 czerwca 1928 r. 

-- =5za<Łó-OKl0

EtłNE 
orna::nentowe, surowe orar; smk\enie budowlt 
- po c~nach niłej konkurencyjnych ~ 

J. Olejniczak„ Główna Nt 14. 
UWAGA1 S•kło l1111pektowewwlelillm 'łl'J'lł•ne. 

·-----------..... --------------------------------------PRZETARG. 
Kasa <Aliacych m. Łodd :i ~ IW! l:.oCtt1 odaw 

nhl\fejstziern pisemne pubfib..ne przetargi! obitowe na IWl.YkObia­
n-i!e cen4lr.afui.e&"O og'r;zewania wodócląg(,w ł ~ w łec:mił­
cy w ~~ 'przy ul. Ła,g~lej. 

Prretrurgii odbedą się ;w dnnu 30 CZ!ell'lWIC:a. 1928 r. o gOO-z. 
18-e-O w Centrati KasY"' Chocyclt rn. ł'„od'ZJi„ przy ul Wółomń­
~iej 225. 

O roboty ubiegać się mogą zairejesflrdwml,e ~ł:łor­
S!Uwa l finny, Móre wykaża.. ł.e ju~ wykma(y ~ rooaty 
ilnstałacyjne. 

Oferty pisemne. 00.powlliada:i;ąoe treści komOOI'ysów 
wstępnych z óm. 26. TV. 1928 r., a SiPOr2ądizooe wg. pirz;epiiSól\'\r 
tymczaSQWJy.Ch Mtitn4sitersibwia Robót Publlbnych o~ 
robót i <bstarw pruiSbwi0<w,ych L. JII/396/26 z dnia 3111i!Poa 1926 r. 
~ wg. wairun.ków prUJtargu. n a.leży skll-aldać dio Wy<l!Z. Go­
spodaroz;ego Kaisy Chor:---rch rn. todzJ, ui. WólJC:ZJańsOC,a 225 
w koperta.ich pod!wójrnych, z l«órych V.'iaW111ętrnnm mwfileraliąca 
ofertę pow~nna być z.afaikowaoo pńieczęcla firrnldWą J za­
opa.·trzooa w DaP!i\S „Ofcirta do przetatrgu mattącego Slhę OOibyć 
dni'a. 30 c.zierwoa 1928 r. na v..-ykonattJire oen1lra~1111eg.o ogm.ewania 
lub wodociągów ł kanialilzaieji. w ł:eczinij1Cy w l'...od.ir, ~, ul. 
Lagie'\\11Jllckiief, zev.rnęilrUJ.a zaś p:róaz 'iv.wiiej W5P{.l'IIl!li1ooej 
koPerty PO'\v"i'Illrl.a zawl•erać i dowód WP'fOCenila Wa<liju:m ero 
funku Go.sp'Odlairstwa Kir.a,j.oWiego d'O d!epooytu Kaisy Chotrych 
m. Łod'ZAi - 1W1YSokośd 5 proc. oferov:anej sumy oo każdą 
poszczególną praicę w irotówce lub pa.premch 1>roce.n1totw.ych. 
inającyich wa.et.ość PnpH:atrną., ustadoo~ R~dlzeclem 1\'Lim­
steTstiwta Skalrbu z dnii:a 28 gimdlnlila 1926 rdku, og'los'OO'llym 
w Dzlenilllilku Urzędowym M~terstwa Skatrbu Nr. 3 z dnia 
22. I. 1927 r . fir.my, starw.a(fąoe do pirwtrurg,i, mogą ubiegać sile 
o dowolne z wyżej wymi.001Xmych robót ; w zaleiillośc.i od 
tego skta:da:ją od<lzifc~ne ofortv z od1PO'\l."',edniiern1 dictwodami 
wpłat iv.·adjó\l.·. 

Tarmiln składMJ.i~ ofert UJ.>:łY\'W. o goo'Z. 18 dnl;a 
30 coonwca 1928 r. bezpo§.redniilo pr.zed irozpoczęaiem odnośnej 
rozprawY ofertOW!ej. 

Oferty nil!eodpowifaihłł-ące wymfonblyrn pawytel wa.run­
kom lub złOŻOlne po ter~e. nie będą rozpa.tTyiW'ane. 

Informacje udz.i,efaine będ!ą rw g'{lldzttnach bi1Ur0tw;yc.łi Od 
9 oo 15 w Wydz. Oosf)Odarezym Kasy Cborvch rn. Łoorzif. 
~zle za op1altą zt. 5.- otrzymać moill1ia egremp.l'M'Z wałfu'tlków 

Odl'O 'l'BlO n~.trl:!~~zJd wiedlni śleny koszt-0irys. 
KAS A CHORYCH m. ł. OD Z I. 

(-} Dr. E. Samborski (-) F. Kałuły4ald. 
Dyrektor Przewodniczący Zarządu. 

Jamili21DJ[b Pnedsłllideli p~:2:1~u · 
na Wojew. ł.ódzłde, wzdlędnłe pomególne Sta­
rostwa dla sprzedaty} chemicayda artykułów po­
waedmego hato•owania w TOhńc:twie, niezna· 
nych jeszcze w Polaee, a utyw&Q"fCh ugranicą 
z niebywałym rezultatem. Wy10ka prowizja. Ofer­
ty odpowiedzialnych fachowców, dobrze wprowa· 
dzon-,cb w sferach wolniczYch nadsyłać: Doin 
Handlowo-Premysłowy Andrzej Kowieski, War 
szawa, Wolska Nr. 66. 

OBWIESZCZENIE. 
Na zasadzie rospor&4daenia Ministerstwa Ro• 

bót Pabliczo. L. dz. XI-1372 s dnia t5fJL 1927 r. 
Zarząd Drogowy podaje do pu'blioanej wiadomości, 
te na d10dze Zgierz-Osorków na kim. 10, 11 i 12 
z powodu przebudowy jezdni nosy komunikacja 
kołowa zostanie zamknięta od dnia 11 czerwca 
do dnia 30..go czerwca 1928 r. 

Ruch kołowy między m.. ZQierzem i O:sorko" 
wem ma się odbywK traktem Parzęczewskim, 
dro&~ gruntową. 

Kierownik P.owiat. Zarządu· Dro~. 
lntynier (-) Fr. Pruazewskl. 

Poszukiwany, natych111iast 

Praktykant biurowy 
oraz ·BIURALISTA 

Ofuły składać tlo fltmy B. THOM.AS f S-hr:i.~ el. Piotr•. 
kowsłsa Nr. 85. - Jeden n ok o' ; I 01ob· : 
Tamfe do od1t,pieała łr l) Hm 
wefściem ewntuabale s umeblowaniem. Takt. do 1pnedau!a 

MASZYNA do pakowania bel. 

!'------------------------------------~ WAP n O wszelkie, GIPS, CEMEl'łT, 
C E GŁ A w~zeika KL I tl KE R• KA· ' . 
MiEfł budowlany, SĄCZKI, DACHÓW· 
Kl wszelkie. ETERrłlT. SZAMOTA, 
KLEPKA dębowa. POSADZKI bezfug. 

1111'1Jl!U!l!-m!l"ll?JE!231!1Eillil!'im ____________ tw•• 0 „Skałodrzew" pat. „F ama N "Celolit" pat. mat. 

Fabryka luster, stolarnia i niklarnia izolacyjny i do budowy Oekki. praktycmy, 
W b bił I I suchy, tani). „PNEOTERM" unądz. klozet. 

ielki wy ór me , trom, toa et i uster wi- bezwon. nie wymagaj21,ce kaoali cji-. su-
szących - - - - Z~ got6wkę 1 na raty. SZARNIE do drzew pat. „Bachrich" w Wie-
Przyjmuje się do niklowania i srebrzenia plate- d · (t • d kł d d } 1 
ry, wszelkiego rodsaju sprzęty domowe, chirur- i. ntu ante, o a ne, oszc•ę ne po •ca 

Jan c:;;i~~kel°iiy i 5;naJder ! Dom Handlowy „~ I AM Al"-so. 1 our~·odp~ 
ul. Pio~rkows I-są 255 Tel. 245-89. · Tel. 241·8'. 

ŁÓDŹ, ul. Łomi:yńska 14 . I Wa;rmwawa, Włłcaa Nr. 23 

·1ia-mmritSZ11i111Flim"1!11!11mOlliidiiid11zaia.ł11.1• 11,.u1 ..... G.łóm„.11wlilli2~~ •aM&&iHAH-&l!MłftRRi:lDDI ;u;;1n» • 

I. 

Laklerym-arki e ___ malJe ·I Specfałność malowania szyldów szklanych I na-
pisów na szybach wYSfawowych. Wykonuje sie 
catkcwłte szyldy z wfasnem szkłem i własną ó· 

A S K 
prawą drewnianą i metalową, jak i rótne szafki 

'' B L . . '' ,~i· reklamowe i świetlane . 
ft Przed&lębiorstwo robót szklarskich i sprzedat 

sm kryształowych, p6łkryształow~1cb i okiennych 

JAN CANDRYK i H. SZNAJDER 

sa niezr6wnanej do- n l i:· Pl:"k:.~:,,-:,;~m~;~:;: :~: '''· "-03 _ 

brocl i n ad aj a. lu- .._.-~---------iamii 
slrzany oołysk. 

W cela ąopuluyzowania Papłer6w Pd­
•łwowych I umoillwnenła nera•ym sferom wzłę-o 
oła 11clllłału w nabywania leh 

Bank Handlowy w lodzi, 
Spółka Akcyjna, 

-Aleje Kościuszki flr. 15, 
nabywa dolarówki na rachunek osób trzecich za 
minimalną wpłat21, przyczem od eh wili wpłace­
nia zadatku prawo do ewentualnej wy~ranej . 
całkowicie przechodzi na nabywcę 

Bezinteresownie! 
Jeżeli Ci brak energii. równowagi, 

jeżeli cierpisz moralnie i nie znasz 
wyjścia, napisŻ do psycho·ittafologa, 
redaktora Szyłlera Szkolniką, autora prac 
naukowych. Nadeślij charakter pisma 
swój lub zainteresowanej osoby (los 
Twól zalefy nietylko od Twoich zdol­
ności i czynów, lecz od ludzi, z któremi 
się fączysz). Zakomunikui imie, rok, 
rliesiąc urodzenia, kawaler, żonaty, wdo- . 
wiec, ilość osól> naibłi·i,szei rodziny . a otrzymasz szczcgołow~ 
anali1ę charakteru, określenie zalet , wad zrlolnoś~i. pr!ez~1 : 
czenic. Odp:,wiedzi na szczerze zadane pytania, iak rowme·1, 
horoskop stynner-:o medium .M.-llc J:vigny. W~zys~kim czytel­
nikom „Kurjera tódzkiei;o" - bezinteresownie. Lecz na Jl~­
krycie kosztów og!oszcft, wydatków pocztowych i kancelary1-
nych załączyć zl. 2.- (można w znaczkacl1 pocztowych\ 
Osohiścic prn imu.ic w i;:odz:. 12-7. P rotokólv. odezwy. l! •J· 
dziękow::rn i a 11 ~.iwybitnieisT :."cl_1 osób stol!cy. ~~ysz:awa, Psy. 
cho-Grafobi; Szvller Szko!mk, Redakc1a „świt . NowowlcJ·. 
~ka 3Z, m. 6. 

Ogłoszenie wyciąć i załączyć do listt1, 
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Płerwuon412dne kuny kroja, ••yela 
i modelowania ubrań damskich. dziecinnych 

bielimy, zatwierdzone prze z Ministerstwo 
Ołwiaty egzystujące od 189l roku 

„Józefiny" 
Mblnyal c.-. UchJdeizo, p. c..lau w...-. ..... lfo 
dyplomowaaa pl'S'9S Kolodeq Abd„fę. •!łrod&ona 
słotami meclalaml - wy•ławach: Bełtłł. Wana.wte. l.o­
cłd OIM dyplomami hoaorowemł R esłpty- llroje, 
Nnb ltroł• J70wacbeaa Int aowoca„ya .,.temem 
aywaaya oheoale w Abdemfacla afl'UfoayQ -
tec>rftfaał• l pnktyca&e (• •• ~, ~ 
kur• WJ4oł• .i, łwlaclechra l poteaty aec:Jloww. -.óla 
pnyJnd117u p•iH111-.aapsw:de-. Z.pl.Ir b.clr-

dat.k ptayimafo ... oodalemńe. 

• 198 Płotrkowaka 188. • 
....., twacla ~ praOOWDło ....... 

ł8dz•le IDWBPZUSIWO zwalrznniB Biii 
-:-- Instytut Leczenia radem -

kler, Dr. J . Kolin 
Gablllet re•taenologlc:11nJ' lec:snle117 

kier, Dr, J, M. Barci611d 
czynne w dał powuednl• od godz, 9 do 4 po poł, 

ł.ÓDŻ, PIOTRKOWSKA 175, tel 61-00. 

·;t 

Sportowe na Qum. pod. Sandałki od 4 zł. 
p I r. K I IGLIOI Sp. Ak. 118111118 I ~ 

Skorochody, Pantofle domowe 

' o • .: 

I 

otory 

WSZEL~IE 
ZIOŁA LECZNICZE 

r6wald wedłu11 p r s e p l 1 a Dra 
K8ałga I Błlca poleca APTEKA 

o-rn farm. i R1mbł1Uó1kl110 
w ł.OD.ZI, al. AndneJa u. 28 

tel. 49-91. 
UW AGA: Apteka pnyJmvl• 

do uallsy. 

Dr. 

al. Andir11e;11 11 
Tel. 3T-ł3 •. 

Ohoroby sk4rnG 
I wen•YJ'CUiD•· 
Godsłny pnyl'łt 
9 - 11 11· raa:i i 
~/t - 71/a po pot 
Pule !1-6 po pał. 

DR. l\U.':D. 

_WITA-CHLEB' Zastosuj wlładlo•Cap!JI" (balsam, zioła I mydło). Bajeczne skutki na 3-4 dde~ 
U111wa .guybekM główni\ przyczynę łymienia. łupie:t, swędzenie akófT, łamliwość 
I rozdw. się włosów. Przy każd. flakonie podziękowanie od łysych, którzy odzy­
skali włosy. Do nabycia w skł. apt. p. p.: M.. R:tewskiego, Arno Dietel, St. Ma­
jewskiego, Lipiń1kiego, Dziwińskiego, Rzepkowicza, Włodarka, L. Dryla-Pomorska 31 

w enery•1n1a, 
d•6g mo1:111. 

i ko'blene 

Witaminowy 
wypiekany na mleku naiwłetlanem 

11ltrafłoletoweml promieniami. 
Dó nabycia w a.iepach: P• Pokoirow•kiego, al. Ra• 
ratowłcsa Nr. J, B-cJ lgnatowlcs, Plobkowa ka 

a_ Nr. fi I W. Bartoazewłcwa, al. Gldwna Nr. 51. 

~ -,I 

KROJU n~::;~e- SZYCIA 
111odelowan!a ubrali damaldch. ds!ecla~yc:h ł bielizny wyucsają 
jnmłownłe łeorełyellQie I 11raktycsnle (na materiałach) SfSłemein 
sut010wanym w Paryaklef Akademii zatwlor4sone pr1es Mlul· 
atentwo O~wiaty płonrHors•dne kany Mi•łl':la Plłl'J'•ldej 

Akademjl, Cechu W arazawakiego i ł.6dzklefo 
E. W I ś n i e w s k I e g o 

Napodsonego :11łotym medalem I dyplomowane.o 
w Paryła. 

Yyldady orowadal oaobłłcle mistrz Pary•lclel Akademii E. Wl­
lnlewdtł. Granłowao studja ayatemów nowoęse811~eh we 
Fra~ell. Ko11csl\eym •wladectwa askola• I patenty aeohow• 
• prawaaał. Program na.Id beapłatnle. Prsy karaacla pler­
wuora,dna praoownła ubrat\ damskloh iirowad1oaa puez 
mlsłuylłi• ceehow, K. Wl•alnralt,. - Kaneelarta balormaclt 

udslela i pr1yfmule sapiay od 9-2 i od 5-8 wieos. 
lódł, at PIOTRKOWSKA 86. front 

DablnelY KosmałYlli la1k1rsllł1I 
D•l'a MARJJ LBWINJONC>WIJ 
Cedłelniana 6, m. 3, tel 43-63. 

Chor. ••d17 I wlo•6W• Leoseołe defoll16w cery, Sit••· 
lalae muate łwarsy I ciała . Maaałe odłłl!HcsafllH· U1t1• 
wole wło16• elelltrollsł\. Lampa itwareowa. El•la· 
łPOterapla. Sollaa Ood1lny prsrl•ć od tO-T, Dla 
pućłw od l-4. Nowootworaony d1lat ehlrurgfl eełe · 
łye1nej ł d1l&ł łląkalnef terapji pod ldorownlchrem chi· ~ 
rar~a d·ra Z. Lewln1ona. w gods. przy!. od U do l. 0 

WWłłifW QP7Pl'jWQFlffl QWM -
f ' m -•A *Ili\ Doktór 

nr.med_;~: ~~~~wsK•-H. Walkawyski 
Speci1.li1ta chorób uszu, nosa, gardła Zachodnia 57. 

i płuc: Spec.łall•ta 
Konstantynowska 9. Chorób ak6r· 

. Pr::yjmuf„ 12- 2 i 5-7 nych i wene• 
f'YCllDJ'Ch. 

~iibliiliW& <ą.w J Leczenie lampą 

Urze~ni~om Pańsf womum :Ę,t~a 
na raty tanio do 6 miesłfi;cy 11-1 
poleca płaszcse męakle I dam- Dla pań od 4-S 
~),Ile; wszelkie towary manufak- oddlielna 

· turowe galanteryjne poczekalnia. · 

~Kredyt" QI: Nawrot .Nr. 15· 
· Uwaga I pł~tro. 

I 
I 

<I-----
w Hjrozmaltuyeli gatunkach I kolorac1a ba 
jowe, zagranica•• i ,wlaae40 wyroba pe 

CENACH UMI.AmtOWANYCB 

JULIA MACHER 
ł.6d:.f, Piotrkowska nr.129. 

Tanie źródło OLEJNYCH OBRAZÓW. 
Wielki wybór na sktadzie obrazów wszelkiego 
rodzaju iak i wykonuje się obrazy na zamówienia. 
Ópt awa obrazów i portretów po cenach niskich. 
Za got-Owkę i na raty J. CANDRYK i Ii. SZNAJDER 
Lódt. ul. Piotrkowska 255. Oddziały: ui. Głów-
na 11 tel. 59-ó3, ul. t.omżyńska 14. I 

' i u L. Spiessa, Piotrk. Nr. 107. 
Tamże: NowoA~ł Ołówek nAgawa" usuwa po 3 dniach piegi. Płyn „Rad!o· 
Mat• l!neciw tłustej cerze, czerw. nosa i pocen'u się , :i: przyrządem do moment 
usuwaiua wąt!r6w. Krem „Tentee.n'' , cud. wybielający cerę, usuwa zmarszczki 

fałdy (tajemnica powodzenia gwiazd filmowych), 

UWAGA! RODZICE! UWAGA! 
Szyk Dziecięcy 

Poleca na sezon letni wszelkiego rodzaju eleganc­
kie ubranka, szpilhauseny, sukienki wełniane, Jetf­
wabnc, waszzajdcwe. aksamitne, paletka z cza­
peczkami podług nainows.zych wiedeńskich faso­
nów, wszelkiego rodzaju bieliznę dziecinną, dzlen· 
n~ nocną i pyjamy. Przyjmuje sic równieź za­
mówienia z własnych materfałów. 

- Ceny przystępne! - Warunki dogodne! -

S Z Y K D Z f E C I Ę C Y, N. Cegielniana 5. 

PLUSKWY 
PCHŁY 
i. t.p. 

MORTIN .JEST ABSOLUTNIE 
NIESZKODLIWY OLA lUOZł i 
ZWIERZĄT DOMOWYCH. 

DONABVCIA w APTEKACH,S~DACH 
APTECZNYCH I SK·tADACH FARB .• 

PłerwHori3~dn n ~>ra~ownla 

-KOŁDER 

gdył 11Fny1tto mogę tam otny• 
mać na bardso do1todn1ch wa­

runkach, 

,.RR TPOb·' te1. 11-s6 

·---...-~-----------------Letnisko w Podęblu pod 
Tuszynem 

Od 9-1116-i:\ 
dla pad od 5 -'i 
w nłed11 . i hrię łl\ 

od 10-1'.t w. 
Magazyn wykwintnego obuwia 

W. Górski. Dr. 

.J' Woinhnrn Łódi, Sienkiewicza 31. 
Poleca eleganckie obuwie 'rudmodniei­
szyeh fasonów. f'łrma kilkakrotnie dy 
plomowana. Wtasny wyrób. Ceny 

• ~ ! !1~~ ; u 
choro\lf 

wqwnętrl!'D ~ 
Spec. 

umiarkowane. płuc i oeJ<:!J. 
Naświetl. la'lr 
pą kwm·cow9 .•. 
od 3 ·5i8- 9w Dokt6r · 

W .t 160ftOISKI 
Choroby •k6rne 
weae17csae I 
moC9oplclowe 

Qdafiska42 
Pr11yjmaje: od 9 do 

101/2 Y., od 1-J 
pp. i oł 8-9wiecs. 

DR. HD. 

~t. umeroal 
Monluszld 11 
Telefon 65 -22 

Cb.eroby akóm• 
I wuorycane. 

Pnyjmaf• od 8 ·to 
od 5-!ł włees6r. 

~r. Hełłer 
ul.Nawrot 2. 
Choroby •k6rne 
ł weneryczne. 
Prąjmuie do 10 r. 

1--2 i 5-8 
Panie od 5-6 

Dla niczamo:blycb. 
Ceny leczalc. 

n„. med. 

M. Uł8ler 

Dr. lewkowirI 
Choroby sk6rne,w• 
eryczne i płciowe. n 

HonstantJnow1ka 1Z 
Tel. 55-51. 

pn:yjmnfe od f. 9 
-1 i od 6-S. dla 
pań od 4-5 

Dla ninamoiaycn 
ceny lecmlc. 

Or. med. 

Ce.~ielniaoa 47 
Tel. 26-02. 

Dr, m~d. 

Haaennrł 
u\. '1. l\ar utn'Ritt~ 1 
D1lelns) T el.44- to. 
choby ncarek, pę­
cbena ł dr6Jt mo­
csowyeh. Pn:yfmuit 

od 1-2 i 4-:--8. unnu -.nr .• mod • . 

.h.~b;':: •• k PI k Ie In I 
p4tchersa i dróg urolog. 

b Choroby nerek, 
moczowvc • .,..1aeri1111 ł dir4g 

Pr•vJmafe od t-t moesow:voh. '· 
l od 5-8. Prsyfmute od 4-- 7 

Plramowłoaa 11 N.A.WROT Nr. 8, 
dawniel Olgl6ao Telef. 19·90. 

tel. 48-9i. 

Dr. 

Róianer 
Choroby akór· 
ae, weneryczntt 
moczopłciowe 

Leczenie ••tucz 
nem ało:6cem 

góraldem. 
NARUTOWICZA 9 
(Dzielna) tel. 18·98 
Przyjmuje od 8-3 

DR. MED. 

f KK f Rl 
Kł,Jb\skiego 143 · 
: prsy Główne 
choroby wenJ'P 
lFJ'łl•ne, sk6rae 
i dró~ moo•o • 
WJ'Oh prayjmaj "' 
od godz. 12 - 1 
do )!od.z. 51:?-'3 . 

puchowych i na wacie, 
M. Z t. O C I S T Y 

ł.6di, 6-go Sierpnia, nr. 34. 
Pp. Wojskowym i Urs,dn!kom ndci1lam1 

dłnfoterminowych hredyt6w. 

do odstąpienia od zaraz duiy 
pokój z kuchnią. Zgłoszęnia oso-
biście i telefonicznie od godz. 1 O Zielona 6. 
do 6 w. Zachodnia 52. Lec•nica Cb~!by '::!;.. 
Lekarzy Specjał. 1-sse p, teL34-67 weaencsa 

i od s-=·s-5 
Panie od 3 

Dr. UWAGA! Na 1kład1ie 1tale wleUd wyliłr 
gotowych koł4er. !t 

a kast era mnmuft all 1 do 
-------- „,.......,..,..,.-=·-- UO. 12-J I od 7-1 

FABRYKA LOSTł-R I 
PODLl\YftlA SIKU 

J. Kukliński 
t. ÓD ź, 

Zachodnia 22 
poleca po cenach no.init· 
uych lustra, łrema, tuale· 
ty: iasne, cięmne w ory­

. ginalnych Famach o ~ a ;i; 

lustra wiszące. Meble poiedyńcze oraz 
całkowite u1.1ądzeni11- najnows1ych stylów. 

Zakład Tapicerski. 

;+ , 
lECZNICA 

lek~uy specjalistów i gabinet 
LEKARSKO· DENTYSTYCZNY 

al. Zachodnia Nr. 27 
(r6i Kon1lantynowskiej). 

Tel, 16-44. 
Przy~muje chorych w chorob. w11y1t­
kicb 1peefałnolcl od g, 10-7 wiec1, 

•·• Wizyty Qll mieście. 1·• I 
Roantaen, Lampa kwa.'l'eowa, Elok­
tryucja. Mąsał leczniczy. Operacf• 
i opatrunki. Poradnia dla matek. 
Suceplenie ochronne, Most?d. koro-

Dr. •e4. 

J.Henmark 
Choroby skórne 
i weneryclline 

Lecsenle prom. 
Roentgen• 

Moaiaa11kł 5 
Telef.u 70-SO. 

pravlmule od 11-2 
i od 7-8. 

Panie od 3-4. 

Odnawianie i popr11-wi11.nie luster z pru 
aiNiODi•m do domu, Sprudat 

ny dole i &ęby ut~cane ; · I.w [ I , 

Dr. ~ołowieinY~ 
8 '1um~[hnr Specjalista . chorób • ~ U Uri skórnych l wen•• 
~boroby •k4ni• 
I wenerJ'••ne, 

prsytmul• eodałen­
nl• od g. 5 do 7-ej 
po poi., w nled1l• -
le i łwl,ta od 11 
do 1-•I· Tel. 48-6! 
~-10 Sierpni'!.,! 

.Chevrole t" · 
4 osobowy, . 

w dobrym 1~l• 
do 11pri1ed1U1ła. 
Wład<>mość Brse1hl 
1ka 82, • &ysjwa. 

Pioif iói~ia ~~-
-Tel. 44-92.­
Pnvlmufe od 11-4 
po poł. i od 8-9 w. 
W niedz. i śwł•łf 

do 9--2 popoł. 

Okulist a 
Dr. med • . 

m. &arłińshi 
DfZY !BChał 
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,._ _ _ „ •.. ,,_ •. _.„ __ -----------------

..... ..,......~,...---,._....,._.. .... _. __ ,_,____ -------.... ----------------------------..... 
Artystycznv Zakład F ot<>grałic&ny 

„9A.LOl'ł d•Ari" 

Konstantynowska 2 

Wykonywuje fotografie artystyczne 

po cenach zniżonych 
6 poczt. od 5 zł. 

Alda sprawy Nr. Z. 77/28 r. 
WEZWArtlE PUBLICZNE. 
Przewodniczący Wydziału Han­

dlowego Sądu Okręgowego w ' Ło­
chi na z:ę.sadzie art. 4 ij.ozporzą­
dzenia Prezydenta Rz:eczypospoli-
tej Polskiej z dnia 23-go grudnia 

Wapno piec~cińskie marmurowe niegasz... 1927 r. o zapobieganiu upadłości · 
ne oraz hydrauliczne. C e lll en t. G i p 9 (D U N 3/28 20) 
„Sciplo". Szamoty „Klepaski„. Dachówka. Wojaier na pensje i prowizje wi~dan:ia, ~. Józef' rłi:k~ zam~:: 
Eternit. Trzcin.a. Lepnik .Diiroxy1". Stu· pó&„zebnu do fabl'łlld pończ eh ' 
dzienki .Oma". Papa.· Posadzka. Kan•. t.ir :1 .„ · O • azkały w Starym Rokiciu podi..o-
Jnż. J A ff p E D ~ I c H Wymapnia: cai~ wni6sł w dniu 2 czerwca 

1) Powatne Hferencje 1928 r. podanie do Sądu Okręgo-
W a r a s a w a, Zielona JO. 2) Znajomość branty pończoszniczej wego w Łodzi z żądaniem odro-

T cl. 108-70. 3) Kaucja zł, 5.000 w iot~wce łub warlo· czeni& jej wypłat i że termin do 
ściowycb papieraeh. · · „ d · 

rłajtaftsza Budowa rozpoznarua powyzsze5 o po anta 
Oferty pod „S. S." do biura ogłos.zeA S. Fuchs, Jostał wyznaczony na dzień 28 

z kamienia „Piaskowca" I Lódt, Piotrkowska 50. czerwca 1928 r. na godz. 10 rano 
Tysiące dom6w mieszkalnych i p.- •~.-;--s;a--imm----m11!lll:lllmiilll---nm1 w gmachu Sądu Okręgowego w 
budowań gospodarczych. Gmachów Billi I 1liJln r DillB tel U·lD. •'16 Łodzi, ul. Pańska Nr. 115, po-
fabrycznych, fundament6,„, parka- ' ~--· kój Nr. 23. -
nów i. t. p, pobu®wano gwarantu- W7isQHffaJ •ł4; aleadol.-ych na• Pr;r;ewodniczący Wice-Prezes 
jemy za suchość i trwałość kamie- łladowntctw. (-) Olszyii.sld. 
nia jako Wio ta ń• • e a o s_po- Nie oddawaj '.Barderob7 Twej do IS · „„\ Sekretarz 

• firm :idef-cho-.,.c:i. ·1 · 
sobu budowania domów. p • ba 1 

• (-) Tade11H Cłcheeld. 

Onstita na~tbmłutow1 ~:::,"'i:roma~~=·~1. mimn"~[h f . • 

_ . 

11mo~złeinu introli11tor 
poszukfwany 

Oferty pod „Introligator" do biu­
ra ogłosnń FucbsaPiotrkowska50 

CEGIELNIA 
. K , '' ,, ruszow . 

poszukuje · 
ustawiacza, karowników, stry­
charzy ręcznych, oras wykwa­
lifikowanych pracowników do 

PRAS.----

--·-------
PLACE 

do sprzedania, dobrze położone, 
5 minut drogi od przystanka 
tramwajowego, w okolicy ,Mania' 

przy ul. Srebr!iYńskiej. 

leurz-DIDIJlłl 
z o.,-JA 

me1a~owJ~a 
IE Warsaawr 
pnylm•i•: 

KlllOKllugo 11J. 
(N•hvr~t·· .u, 
tel. 48 „ 27·). 

od fi• 10·1 ·ł p& 
I od ł·7 w. · 

Re11kcje , Repl1a11,at0 

cf•. lecaenie dz!,sał 
I llęb6w l t. d, 
Winda CIJDnil . 

Berlitz 
School 

Piotrkowaka 39 
- n piętro front -

Nowe Kursy 
Anglebldego -
Franeuaidego -
Nlemleokłego -

i t. d. Zwrc:.cać się po bezpłatne próbki Odmrid-.„ nu unu u z~n1n1 chł"'PCY 
i prospekty. Łód i ul. Srebrzyńska pndtnr Sul&nle . :::ra„~t ~n;~Y :! UV IH · U 

nr. 8. Przemysł Kamienny ~-~b3• saał.2.aD 
-- B-ci Giedowskich. - _. ~ ra- s od•!mn. l giehklcli ł nłeiniee-1 • d ·o t 

...._...,n-~- ........ ~.,~~·-·----- od~~:'t~m :te:-!::!~: ~11n1:tillnatd~· I ZJewczę a 
2 ~ 3 In Q k 0 J• e • Pnniv pneróbl.IL cmi.eł w flrmie mogą się zgłosić do introligatorni 

fl8 ehcm1"1!o, reperacje „DOBROPOL• A J O t Id 
1111 k u c h D i fi ł ntuesu ł.6d4. Piotrkoornlca • 

4 9 Jr'O'Wll ~go 
f.nr.bowanłe cer.owania nr. 73, w podvón.1&. Prez. Nantowłcza Nr. 34. 

z WSZ"!lkiemi wygoda.mi od 1 lipca ZP:4d oiy.c:i1 od „ łf.&O 40 1 w Aclcy Pn:yJmuiemy wuel-

Wiadomość, Kilińskieizo l. 

Do akt. Nr. 6'9128 

0010111110. 
Komomłlł t>HT 

Slldal• Okr•itoyYm 
v Lod11l B:roał• 
gllaw Pbagłełakl 
umfesskaly w I.o· 
dsl. \'fil' ul. Po· 
iudnł~w•I D'I'. 20, 11a 
z11.1a.d:de art. 1030 
Ust. Po11ł. Cyw. o· 
iiłun, łe w duła 
20 c:servca 1928 r. 
od godi1. 10 rano 
w ł.od:sl, prllf ul. 
Sienkiewicz nr. 5~ 
odbędzie Ił• 1prae· 
d.ał pr&H lloy*4-ił 
ru•homołcl nalałll· 
cych clo Juliusza 
Fruchlliiakiego l sltła 
da!l\CTC:la Ilię • 1amo 

Prau rodowitych 
An~llków, Francu­
s6w i Nłegiców. 
Zapiay tylko od 

r ll - lł C••rWQ& 
ocl iods. 10 4o 1.30 

l cur s-s "'· 
Metod.a 

konweraacyina 

do . wunaJ-ACia. ;;;;;11:=;:;~:;;:4; =..... 1tie f!ilpuacie cru 
w , lakferowani„ 

Piotrkowska 269. oficyna. Samochód Na dogodn:rch 

Wałn• dl• aka· 
4emłlr..6w oru 

kupe6w,· adaJą 
c~ch 11i• na csa• 
kr6tkł :ro•sraalcę. mu:q- „CBEVROLlET" S oHbowy 

~ Iii.W.W w dohl'J'm 5tanle 1111u11•dam •lll'a11 

f n B o w I f I wf -:-:-:-:-:-~-':-~-i:-~t-7-:-f .... : ... ·:_. o_l_K_L"""A_-

ł włókowy w s p ó l n i k 
puednicb _gatunków handlo- do s.olidnego

1 
chrzdciiańskiego 

wych, oraz 2 morgi truskawek, jut prosperując~go - inter-esu 
„~ al' z udzjafam 

mor"a m m d 
do wydzier:tawienia IO O 12 •OOO złotych 

współpraca potądana. 
Kruszów prz. Tuszyn. 

Łaskawe oferty do „K ur f er a 
Ł 6 d z kh go" pod „19·•. - • - • .....,~,,;~·~.„~„„ ... „ma~„11111111„lli 

• +. + + + + +' + + 
++++++++++ 

Dr. 

Południowa 23 
Spe ej~ 

C~or6b •k6r­
ny C h, WtJJ!O• 
ry.eznych i mo• 

czoplciowycJa. 
Leczenie światłem 
(Lampa kwarcowa) 
Prqimui• 9 d.o li 
od S-8 wiucs. 

• ••••••••• „ • + • + • • • • • 

·····~+••• 

- e . ,.--- -
Wyprzedaż·· 

„ 
·MEBLI 

tapicersko·otolara~ich 

nowy~h i UŻJWsri'j~h 

o 25°\0 taniej · 
• 

i na doaodny~h warunkach 

i tbnełcijdlkłm MBUBZJB~ mebl1 
ł..ódź, ul. Św. Anny Nr. 1. 

chodu (omnibua) 
oceaionyoh na sum• 
1000 &ł. 
Udł, d. 9IVI 1928 r. 
!C.omorułk 

B. Pla„elallł. 

waraakacbł 
L6łh ••talowe -
v 6d:: l spacerowe, 
111atuace wyjcieła· 
ce. dru~aae. oru 
do metalowrch ł6· 
tek .Patciat• p9d­
łull miary: amywal· 
Id I WJżyqiacald-

najtanłcl 

lfłł!rJUDJBl llłaDll 
,DOBROPOL' 

- Udt -
Plotrltcnnka m. 7S, 

w podw6rsu. 

C\.proby ltoblH• 
ak11u•rt• · ' 

ZF•nka u;·· 
t•L 3'-72. 

P,ą1m•I• w lec1n.' 
•T Plotrbw1ta Ił 
ocl 11-ł, w domł 

o.i 6-lw . . 
·10-'H 

'<°>-,...~I:\, f': :<" • ~ •,: 'I • •,", • • __ „, • , ' ,, • f. ,„ • •• • • • . • ',.... rJi• 11~1 .,., J. I" ,.._.,, ', ' ' • 4' ' 1 

Jftij 

D1ło111nia drobna. 
po 18 SrouJ' u .-yraz. ni. ,._ 
11zu.-11J4cych pncy s zr. n wy. 
ru. Naliuo!elsze oałoszenłe 80 sr. 

ffaulalmłtb8111te 
Rntynow•1lf naa­

·~cłol 11d-la 
~olsldego, łaołny, fi 
zykl, matematyki w 
sakresło °'!Idu klu. 
Puyapuahła do et· 
samfnów naucsyclel 
sklch i dla ekater· 
nów. Klllla 4 tnf•· 
•l~c:e. 6 · go Sferpnła 
n:r. 14 w podw6r:1111. 

. Masyl:d grunłow­
r'I nie uddelaf4 na 
skrir:ypcaeh. forle· 
plenie, mudollnfe. 
itltarn ora:: łeorli 
mui:ycsnej. Am.~to. 
1om meto«.ą $kr6· 
C:OM. Inet;ruQtenty 
ł nuty n11. miaiscu 
Piotrkowslta 87 111. 8 

Uistraynl Akad 11mfi 
1-1 Parysldsj, f>Tła 
właścicńellr:a .-koły 
kroiu w Waruawłf' 
po kllkaletnlej pra­
cy w ł.odzł sysb· 
ł• 1ł4=1mr 11ZD4Ula. 
Nauka ••vbtą· me· 
tod, wy?4ccnio s 
.turnali.:t6dt ulłaa 
Gd11ńska 29, Lobio­
d!•ff 10925 
tMi't':'łam lckcjfj;;J 
Uka niemlec., małe· 
matykł, e!ektrotech­
~iki. Plo&kowsJta 
nr. 103 rn. 37. 458 

Horcp~tytora' t-~l) 
s di1iała cl:!emji 

l fiayki wyłuei po· 
11ukujc, Oferty cltJ 
Kurj~ra podMChem­
ła" 504 
lr:tvgoto1orufę 11mi11· 
llZ~nm uc:11onicę 

a~zn\ć.,,. do glmna­
J:U:rm. ••mluail•m. 
puyii:r:t koo4ycle. 
Oferty „Nauc1yciel 
b alm!!azłalaa. ~! 

l•Wlłd4>1'a kr.a weo• 
wa prąl&n.t• do 

naokl: mia I ny· 
ctia ltura uaadnł· 
uy.diryau;ak&v 
oru modelowania. 
Blellsny męslłel i 
c!atn1klel. a takt• 
mlercea!A ł paso· 
waAlll. Opłata ty· 
godalowo 4sł. Uw1· 
gai 'W pnnt,au 2·cb 
mleałęt'J' wyucnm 
gruntowni• ltroju 
FrutdukaMb 29 . 
I p, m. 19. 230 

Maten:tatyki udziela 
li'I studentka. - Ce 
l!ielniana 66. 111. 25, 
zasłać od 2-5 P•P· 

l'tudent wyusolfo 
f.''ł seme1tn udziela 
leltcłi ł korepetycji. 
:ZapMnfonTm moto· 
d\ skr6con,. Pnv· 
gotowufo do •l(sa· 
młnów. Gdadtka 23, 
fn, 2, frnnł ,. 575 ••• „„ •• „ •• 

Hnftnn 1 Bm'Zldat 
D!AIA! ~:~n~: 
ł6tita metalowo. o· 
t<>mauy, lotankl ma 
łer.ace J)atentowil· 
no i ~lękld,, krze· 
ała ~ltte, mebla ku, 
chenne. biurowe· 
biurka. hfo11otek\, 
etnterki, W!Par:ad. 
~a. białe saloniki. 
W dutym wyboru 
poleca na rafy Ma· 
itazyn Mebli Wt. 
Romiszewsldego -
Pfotrlrowska 116 I 
p. front, tel . 2161. 

v;;Dd1od7 ~ · .„. icid&fOWP. IJa• 
WYJl&Jtcia Ne>w<J·Z• 
""'ab" t.i. !o„n 

li ft M•ł>l• aolił· 
łl•U• •eł r • b o t y 
aaftanl•f lmpu1• -. 
w firmie PrHidde· 
cld, Plottk.ewab L. 
108. 5Jlt 
nh:Jaf Ftat trp. 
U 510 1prHdam 
lub zamf.e.clc aa 
auil•f•ay luh •1tła· 
fOYJ 9-łlłocb6d tam 
łc do 1ptlledanł11. 
tab6wka. N. Ra­
dwatllka n. IJ'78 
lpl's;eae.111 ~ll'fl 11: 

f; ml•••ameilł ł 80 ) 
pu obtnm. JCo· 
aoraę 90 zł na kwar 
tał. .BnnlA•kf. 31. 
JałklewieJ. 37ń 

111pię w6Jek d°iie; 
c:lnny ·~rto-.y 

albo pokofowy w 
dobrym stanie. Zgło­
esesta 4o adcałabtr. 
~ K11riera• d\a _B. 
M.• 574 
l\lui:ylla Singera do 
8'I 1Jycia łlard10 
ll)Ało ał7wau ł ze· 
~ar cło apnedaala. 
Płotrkow1ka 291. m. 
...J9. 572 
U11pft. dollllek lub 
H plae. Ofertr s 
podaniem ••rua­
k6w pod „ltuptę•. 

Muzyoę d• uycia 
b.ębentow4 dam 

•k4 S!af•r• apne­
da.m. KłUl'Mktego 
i.2. !IL 2. 555 
Y~ę do uycła 
fi b,bonkow' dam 
1q SJa11era 9P"~•· 
dam. DYors.b 30. z.u„. sss 

rani„ sprzedam aza 
fę, mauynę. le 

:i:aSJkę, lł6i. fotele 
klubowe. szafki no 
cne i drobjazgi. -
Główna 55. m. 46, 
oficyna 'Drawa.. 

Sklep z aa~kowi· 
t•m urzad.aonicm 

c t11leul&:..ń1ea łka­
,:laole,. Włdnw, 91, 
Gotępla. Nr. 6, !11.· 
Dio di'.> opried;mia. 
Wlado~osć F. Ait­
ner, Rajłera nr. 15. 
w.ty. m 

' 
ll!Pr•4am. łanio ma- 9orzeclam .._ek PJalltd laplaunt go llłfM4aała ~om aiaału • h*fłó'W · t •pne4anla plae 
\J .asyu• do as,-cła q- lllUrowauy 3 po.- O posiada gMow• ! rostauaała piy- li w 4.br,m atanlt • lasellf 4500 
cs6łenkowĄ. Utiea koła- li kuoh1'łłl oru otomany. l•tJ!lld, · aa na dotodiaych do ąneduła. Abra łokti 1 w l„t. Pa· 
lUfowalra 59. m: a. pok61 • kaehDlll kneita. wyłoi.tau.• war!Ulltada, AdrH moweldet• 23, m. blanłcldm, :iO młnat 
parter. ' 516 ataln.ia H 8 ltonł, •olldn~I robotT ta •t. Gałlt6vak młyn 24 n 1>i.tro •4 fods. clrogl od tramwaf11 
n i a komórki. w"f9łko mo i na dogocbych I tartelt W. Błto1l$ckl 1-' p.p. 511 w młejac• fd1ło Id 
plac z. Ju~ni 6Dll'.50 n11tyehml111t wolne warunJ:.a.c:h. przyi- Romldory Ilł&ryno- ftlac nadaflle'f clę rospocięło budo•• 

lob~ w Jeałe P.e· Fifalkowska 19. 546 mule wuelkfa ob· P Y&l!e 150 ldlo do li' 11a boomie• do kilku letniak w po· 
&fufcldrD 20 mfnat ··- - 1 • L ~ \V d biłte k t y d.roti od tramwafu ftlat s ~owe;raflll ł ała 1tnld I nperac· sprsedan!a a 6-'o 1praeuania. i& o- rz• a, • aw • 
,., młcJttt1 gd•lo V h.4la•K! cło·~ I• - Pr:.dsi.eckł S!erp~I• 76, 1klep. mo•~: Goł,bla Ilf, 7 Cena 50 gr. aa ło· 
fał roipocK~~o b.u. dcała. Waad, •llca Plotrkowa1111. 103. 528 !..łoapodarsa. 550 ~~:: ~~t~od!:: 
dowt kłlkll letnts\t .S;.kttlaa Nr. 27, Za· ł!orleptii Ołazvl';t; i'Pr~'dam domek Dpnedaa r~ we r ika IJt. 
do apraa~.an.l~. c~.- wacld. r do -,prs:edr.:lii.- ~1 murowa:ay. Piw· tli męałJ marki „B, ................ ------

00 ł •-v1• p • d 14 li n „ :.;. S. A.• -a•o uty-a· gralnia do spnc~ n!l 15 z . ,... tado· nomv dlllł• ł ma· na1az . p . a .,.,, - 1 -

mo.ł4 Jan.i_o 1.Mt. ła "os""darlrl. front. .-i. 5. 404 lf!;t·~;Ykl~hsyj;'i:° ny. Podcnskl. Zie· dania Wi•d: W6f· 
k 1 1 "' ,,,- Alf d d lona 28, m. 16, ofl- tovsh 20, Karu . 

Gdds • .: . place mamy do wy- Sprn.:llll!l ro wa.r o aprce anła. t „Tl D b 
b 'd d • Pla1 ... 1' ł G I „ cyna ewa. ,,. o rae nro1peru1"•· N md . . oru o ""'HC ~ ~ mę·"'ł,Wł•dAmo'ć ~ . o . n '"'. „ „ 

„,a„,ny o nvcla Biuro Pr6Śb. Rlłca Pr.,..n~;oaln; „ 13." nie!'iaka ' al'. 9, m. 8. u·""'; m spuodam ca piekarnia w 
,surgera~ w a· ~fUO:lll 24, 515 Gosr,>oda". .m; n --;';;.„ny. HSln«•· 1klop i wolny pcłavm I o chu -

run I dogoĄne f Io- ' „ d b po\óJ. Br afera 25 r; wlękuĄ ltlilenła· 
łrk.owaka 8Z w "'Od ~kledy •~oiywcse. Ain·~·d;;;;-Fili::"Pi~: ra w 0 rym l• w ś ód I 'cłu • 
wórsu. · 584 r}l i:nle1z:lunia do ~- ke.rslt• z m~ leu· stanie do sprzeda• Jak16,,.lr.a „F o 1 d" " dr hm e~b ci• 

b .6 „ • z d k 30 ka-t"-•. Model powo u c oro y o 
fto sprzedani„ dom· WT °'" uo sprse- kanietU. z powodu ~111 ' · awa :r; a ' •• „„ · sarn do 1praeda· 
H willa o 12 "Ubi· dania - WTD•fęclll 1P' Y la id u. "t'ilł<fo · m. ;?S 530 1926 "dobirrm •ta· nia. Wiadomość w 
kac:lach, gruńfownie Binro Pr6łb. lCra- mnfć, ul. S,:łwlna ~~-"';p;:1:ywci1y nle do •pnodania, .KurieneŁ6dsklm" 
odnowiona. zabudo- na 24, 51!1 1tt. 27, niien 10. r • :a UU!ldzenłem okasylnie 
wani• g!>spoda~cze s~;;;dam i piętro ~"ned~;„-~1;~-;; nużym p~koj'łm I Plotrkoweka 48 • 90 1puedanła lab 

d b t · r •· •· k h · d dosorcy. samłany n1. will• 
w o tym 11 anie - W!\ offcyn• mu· ~ 61/a t'f•· d . w a c 1111ą z powo u _ "' 
161/t morgi :demi rowa::ią, DA doJ!od- oocsnei nlłc<> W po 1m{;a11y lnłtfHU ta· z~powod";*°ami1121y podmfojsh alboteł 

• t „ k h ' t „. Ch · ełosank6- ro· na ltamienicę-fol-puenne'I w em „ nych warnn ac • blttu R~lfow11ki4i - n o spH'łw~m. , o1 • ~ 
mocgi ogrodu owo· wolnym lob.lent - ~rsed kol•fot. Piotr- ny. ul. ~aybowa dlłnllTCh. sprsodam w_:-k Stryft-Ksłllłc 
cowe(!o, 17 fetn. - oficyn• <lrewnłan\ ):owaka 1 tJ, Gra· nr-. 7. 411 natyohmlut 1amo· 6-..morgł • budyll· 
(280 <kze-w) i tfł wras i l wolnemi dowskl. ebodslll mały 4 e10· kam! z sae!owaml 
mor~i parku. 6 klQ.t. mloukanlamt Cena 490 bowr. na chodzie oaimłny, ogrodom 
& atank Łód tl""" ł w•-„ no s"'rllłdanla ma· w dobrym 1tanle n o!loło 160 drse-.ck, 

~clrT;amwau1·i Mie'E.1· .vvu l• ;, ..i i.aao,· ge aprsedanla d;;; t~ ;;tkł &[emskie. 2000 słotych. E:aro- 4 sad!lawkaml. zie· 
moH Il • .... ag••Wll • o 8 ml•-L•nlach j l d b ~ kl afdeh. Tamte mien- •· ,„ L „-.~ rea1t6w)lf, "o•po· ew. ul. Grodri13.slrn ma 0 r:t, "' m. 

I.anie letnie do """• ::„a a, aafe. 'Ili' łcm 4 pokoie z ditrki nod111ł.:!akie. nr. U . 467 od stacji kolei l.aoll. 
,.. ~ 1 517· „uchnJ•-1, "' o"'r6„ " - Ró l * „ nafęcła, Dowiedzieć _____ „_„,.. „ .... „ " " 0 młyny wodiie. do· Jokarnla dłu"oścl wn e uo •prsr 
ńę Targowa t, m. 6 ooiii•k ł p6f pla- Id. Hłootek11. caysta my. pf&co, wiele 814 m. do •prrr.'6ede- dania tamte 10mOrg 

cu 1praedain Ra~efor~ci, ullea nraz iałereoy ban· z ber: budynków. -

S.,aw. p6ł pła· 
ca 20x70 • ofn 

d•a I 4omkt em 
drewalaraym. pok6( 
li bcUI-. aa Pod-
16raej pray o,bro­
Wlld•f· Wiadomość 
C1ę1\och.w1b · 20, 
•·6. ' 500 

Zakład taplCenka 
I ł O h fi k l po• 

siada ~towe eto• 
many, letau1d, luu 
ała, garniłurld oraz 
meble stołowe, r:y· 
płat'kł w dułym wy 
boru i na . do®4-
n~h warunJcacłl -
Sta11laław Gabata, 
Karola 1, 

Dwa IO.tka d4bowe 
• materacami w 

debrym •łaaio 1prse 
dam aa złotych ato, 
Gddska 123, m, 10. 
od 2 do 3. 562 
f4auyn~

1 

do 11yct:" 
4o l,Płl'odanla. 

Nawrot 72, pr. of. 
I p. m. 2J. 541 

Okasyjnlo iilanłno 
do 1phedania. 

:Wl1do!J)o§ć. Nowe· 
Cho'..:-v Piaskowa 1'1 

Do 1pnedan:a dom 
i ra;ł~u1aela pl:w­

aa na dogodnyah 
warunkach AdreJ 
1t. GałMwak mł:yn 
ł tarlak W. Bielecki głbtlkl b-fe ,-t,-,-. Ru6o P11.blaniclsa- Matoool•k• nr, 14. dlo1n, Zdecydowa- nia. Ulica flerska Władomomość: tt 

oraa ~naai• Cłlachuta, Bnetnll Wiade>me>U ut Ro- ny1111:u1b7wcoiu no- nr. 108 m. 6. Karol właśeioielkl we dwo 
plb1l1r6w ł uralana 74, Nowleki. 498 1dcińaka 127. J. Za~ śHdnktwo aołidne l.Jn,alaubo. 54!i na w Str y fac h 
Małfatłro Napi6rkow Budkę rosbierQll~ bwski. 1.9! t1oleca wyb6'r. - a uaz do 1przed11· Klięiycb, pani Ra· ~pr:redam do1J1ek 
ilrłeito fi!. ł samowar sprse D~- spned:iii=:= Z!!lau, Plbudskiogo Q nia plac cnirodir :-· csy!'iskie!, poczta. ~ 11 p6ł plaeetn ?-

plae (1 mor"ai 
0

• dam li powodu wy- ~ Wiadomość N. 27. W. Dudek, 416 ny, studnia, blisko !.aslt. 164 Pok Oj 1 bchnia 
" , ludu xa 50 id, - Zarnwaka Nr. 17, rynku na u1. Rsgow- 111 ™'wypłat.BIJ:' wolne oai: 1'lac -

fr,:dsony "2 klm. Ruda Pabianicka- "11 do•or~y. 495 - i:lr:tef nadaJA:;y 1lę t p Chojny, ul. Marszał 
o4 .1-ałrowł.o ~ (Cbadniła) W~o- . - • M htdv lntcwes. ow~ry, urpur. kow!ka 26, ·$05 
eprzedllJlia. Wtado- ,.,_ 31, CłHnrskl. fklep ndn1crr IE Mailari:ii, " contra· Ad:rea: ul. Lelew11la Ob~:;~raRę::~lkl. ----~-
moł6 Piotrkowska 498 U dob1ero unądse- l'ł 114 w Dra.thlcach :W. J afcboch. ~99 Kołdry, Kapy. FI- spuods rn domek f. 
85, tJl, I. _____ ...__..-..- l)iom - z powodR (cfm. "Wadlev , pow. g 6dkl ł>'i •· 

Uauyna do Hycia choroby do spt7.e- Piotrk<urskł) or li z no sprzedanła poń· i;anki. Pneśc:ieradła, t o r . cm.,,,~.s-;o n rctltawicHk cło u ci:oszarnia" cat- Sc~recnkl, Zefiry. r11mw.1u. '.W111uo• 

Sprz.edtm 3 morgi 
slnii w ~em pół 

morgi ła~u l domek. 
W!adon:i.~ 111. Piob­
hwska ~ ia!s4d 
•lektrołechnic1ny. 

497 

d . K t dania. Płocka 48. 4-ma fitjami n i_\ do- kowt'tem nrr• dzA- Chodn,'kt'. "odot'n'-1. moSć Gral)oW-a 24. 
•prso ao.tll, · ons an 472 1fot!ny-ch w«.runła:rh ... „ ~- „ ·· " ·, · I ' • · 
tyaowoą 3, po· , powoda :t<m!anv niem no. pr!\d d elt· Wytym4ukl pole<:A ~'!.~~~'..c....- ,--
""'ICClna oHcypa- . , d fryczny i maszyny I.eon Ruba.uk!n, ul, o Jl1 -'~ 5...._ d „. 1n.ere~u !l~ri<? am. K li 1 o " ~ „, .e 1 
rn . 4Z. 593 ~vr,ed!m b ud k ę O:Hie~łeść adPabfa- tryk:itowe. Z~losze· ..i., ń s :de\fo 44. nia ll povpdu 

10 •pr.ied•nla ldf.• ~ ówocow~ . WŁo- nic 21') Mm. - s:rn· n ia pr~yim iiia pani lT,!pr:•dam plac 1 wyjax dc.: wiado;n~4ć 
kl. stoły. kriesła ~r~it.}3.· „.1~.?. ~a dob;a. Slits r;ych Swouyl'likn niicą ~ węgl •m i dr:re· ut. K~elma. J.... St, 

1Xładan3 , 11.flqd10"'- Uil\ a bec'Cek i--:pu- .J n!orm~cyiu ll .złie1am Pn:ęd;:: alnia:ia L. BS , wem o~a.łow11m - l'ad-T5o-d;;;'„-d; 
nia kuchenne. lót· '.!] s!y lt'~ %onzi do Jl&ł:> 'll' ::iie bądź ust· e~leLJa!!nt!.'.J.L~ oraz; H op a:nl. :<f!a. AJ wyd:IGrb-wlenia 
ka <lehow•. balie, 51)Ulłd11.n l <l . - Hra· n lc J!A mielttU, Kle· moi: do pi a s ku domość na ml·1j uu Folwuk ·. Bolesł11 
wacJ.jnld I becik!. bio•Jka Nr. ~4 . .., rowllik :na·~Iarnł w lV 1prcedam. Fila~ prsy ul. Nowo • Si· w.-.w 1 tm. „d st• r.:i 
G16wna 11, 1k1op1e. 475 Dt11łblcac.h. l~l . ~owska 29, 5'6 kawalllel J. 510 ./ usefów. -· 47( 

I 

• 



Nr 159 • 
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'

nteliste•·haa panien 
ka po1aulcule po­

Httkafe posa<ły kel 
nerki w ł.odsi lub 
11a wvlud. Oferty 
do .Karf•ra • 1Ub 
.Zara1•, 449 

Pokóf umeblowany 
dla dw6c:la lub 

fed11ego pana do 
wynaf ęcia, aastać 
moju o4 9 do l l 
od 5 do Ił Zielona 
65, „. 15. 534 

letnl11ktt • eało­
Q dsłennem do­
brem odtvwłanlem 
koło Noworadf)m­
•ka. 00111 drewnla• 
ny, Hl!ain~ 11n~­
d11ony parbyo, k•­
piel rsecma - 7 sł. 
dsłeanie. Wiaclo­
mof~ 1 Sklep tyta.. 
nloW"f 11 F. Sękow-
1kłel Pn:efazd 14. 

Obł•dT d••o•• 
11drowe amaone 

no I potywllc. Ce· 
lfł•lniana 66, m. 16. 

SOIERIES 
Po 1 e ca: FULARY, ETAMINY 

WEŁNY, MUŚLIN de LAINE, 
JEDWABIE DESENIOWE 
w olśniewającym wyborze. 

CENY ZNIŻONE! 
SOIERIES 

al. Plotrkolnka Nr. 90. 

Akta sprawy Nr. Z. 78/28 r, 

WEZWAnlE PUBLICZnE. 
Przewodniczący Wydziału Han­

dlowego Sądu Okręgowego w Ło­
dzi !1• zasadzie art. 4 Rozporzą­
dzenia Prezydenta Rzeczypospoli­
tej Polskiej z dnia 23-go grudnia 
2927 r. o zapobieganiu upadłości 
(Dz. U. Nr. 3128 r. poz. 20) za­
wiadamia, że firma „Jakub M. 
Cwillin~ i S-ka", mieszcząca się 
w ł.odzt przy uL Nowomiejskiej 
Nr. 8, wniosła w dniu 4 czerwca 
!928 r. podaJUe do Sądu Okręgą­
wego w Łodzi z żądaniem odro­
~,zenia jej wypłat i że termin do 
rozpoznania powy:.tszeQo podania 
został wyznaczony na dzień 28 
czerwca 1928 r. na godz. tO rano 
w gmachu Sądu Okręgowego w 
todzi, ul. Padska Nr. 115, po­
kój Nr. 23. -Wierzyciele powyż­
szej firmy mogą przybyć na roz­
prawę sądową Celem udzielenia 
Sądowi wyjaśnień. 

Przewodniczący Wice-Prezes 
(-) Ol•ay-l'i•ld. 

Sekretarz 
(-) Tadea11m Cłcheekł. 

Posadr i nrm. 
- .„ r;.-ro-r<r:me. 

r.neeo: ołrivm"<': 
· ~ ·pesadf! „ Musis:: 

Dotrnbny chłopiec 
na po1yłkl. Ar­

tur Eger ut. Słen­
kiewleaa 59 l6dt. 

507 

Potrzebna 11dolna 
podrtcma do 

k(awfecsyzny Gdad 
11ra 93. J. Konopka. 

Do pracowni 1ulden 
potrsebna 11dolna 

PllllD&, podręc11ne I 
ac:nałce. E. Sho­
bauowa. W 6lulld-
1ka 112. 468 

Potuebna 1tar1ca 
kobieta na let~-

1ko. umłef,ca aioto­
wa~. Zgłanać •ł• 
Pomoraka Nr. to, 
w pralai claemłcsnef 

455 

Chłopcy do prakty­
ki ślt11arakief mo­

fll lłę sgłolł~. UJ. 
Slenldewicsa m. 59, 
ślUfarnla. 461 

Dotnebne ręczne 

laafcłarkl do pra­
cowni błellcny. An­
drzeja 46, m. l, -

443 

Do1aukal• agentów 
na prowl1ję . Ofer­

ty .100" do admi · 
nl1łraci1 . 390 

D ot r s • b n • cero 
wacskl do ręcz­

nego fflet, JConoYa 
Nowomiefsb 4. -
olłat.łe Y•lście. 

Dotrnl>na panienka 
umlel'oa HfĆ do 

pralnl chemłcane l . 
Pomoraka 10. 54~ 

notrsebne nczanle• 
I podr•cana do 

Pracowni O k r y ć 
dam1kich R1~ow1ka 
L. 71, m. 11, front. 

582 
. 521 notrnbni 11dolni 

~ malarze do 1a­
kład11 maler:akiog1. 
W i a d o m o 6 ć na· 
Jfłerski•I Nr. 14. 

CHlad11ia 1zawacy 
oru ehł op cy 

pra ktyltaecl. s któ­
rych pierwuećst­
wo maf, ob11xnani 
11 fa~hem 11:ew1klm 
11gło1ić 1lę mol%.\ .., 
Wvtwórnl Obuwia 
Alfons Lissoyaki­
lódt - Piotrkowska 
65, tel. 19-SJ. 

•••••••••• 
Poszukiwane. 

Mtoda osoba poeru 
kufe posady w 

charakterze fospo­
dyni do 1&motne(o 
pa11a lub wd :>wce. 
Olrollca obołętna. 
Ofertr do "Ku~jera 
Łódakle~o" - pod 
.Młodii.". 447 

nrqfm• kondycję 
Ił do klu n lbzvch 
na wyJaad. Of~rły 
pod „Kondycla O". 

347 
llldowa pp urzę.:ł­
W niku lat 48 -
energicllna amlell\· 
u nyć, pnyim!~ 

mlei•c• 1to•po1ynl, 
u nmotnel osoby. 
pant, pana lub n'l 
probostwie. Chętnie 
na -wyfud. Oferty 
nb .t. l. • w ad­
ministracji. 85 

•••••••••• 
lotftf 1 f mł1nkanla 

Budka nadał••• 
•i• na w1zelkl 

interes od od1ł11pie­
nła , - Wiadomość . 
Sienkiewlcsa nr. 64 
u dozorcy. 406 
lkle;" 11 p-;k~f;m-t 
tl kuebnl!\ ł'dsłl\pł•· 
Tramwafowa 3, -
WlaJomość w slrle­
ple. 387 

DrSTf m• 1aaaołneQo 
pana na ml•n· 

Iranie. Ulica 28 Pał­
h Strzelców Ka· 
nlow1~łch Nr. 33, r .• tni•ko 2 poko). 

U z kuchni• pny 
lesfe, okolica 11uclaa. 

na parterse. roien· 
kania 33, Orłow-
1\ra, 121 

nanna po11ukaf• 
gł młesakanie Jl'HY' 
pefedyl1czeł osobie 
s oi;>b.łą 5 d, tygo­
dniowo. Oferty do 
.Kuriera ł.ódslde­
Qą• sub lit. .A. N.• 

526 

Oferty pod „Letni· 

1ko", '" 

2 pokole z kuoh­
nłl\ po1nkłwane 

nałychmlut, Po- Ili c„trui:n młuta 
lrednłcy pojl\danl, Mł 1klep koloniał• 
Oferty 111b .Do- ny oru dwa poko-
kt6r•, TY47 i• z kuchni!~ do ed-

JruskawłH - Zd;6j' 
Włlla Ana:itufa 

poleca •I• snaJo­
mym !(ościom. Zna­
na dotkonała kuch• 
nla. Janina Brelła· 
ro wa, 4Q5 

Do wy~j,cła na­
łychmlari letnł-

1ko, pokoiki z Jru. 
chanhm.i w pl,knef 
mlef1cowolci. do-··- -· · at11płenl1. Włado-

n pokoje ameblo- mołć: w admlnl1tra­
' wano, baltono- cll. 469 
we - słoneczne -
natychmiast do wy- 2 .Pa•6w pouuku­
nafęcia. Wladnmo'ć ro umeblowanego 
ul. Zamenhofa t. pokolu • r:italrr•p•· 
"' talQtil• kapelu- ll\c•.m weifclam '!' 
11:y Gehlort I Krot- okolicy ul. Koperni-
k. 3~7 lra. Ofert„ do lt ur-
;,~ ~ ina l.ódi:kłe~o· pod 

no wynaf,cia pokój „Pokój• 485 
n Wlpólny lub od-
dile!ny umeblotra- • • + + + • + • • + 

ny, dla lnłel!flentuf 
pa11i lub panienki Lntn·1n mJnnbtnla 
pracaj,cel poii:a do- li G 5 1&!\1.1 

mma z ogrodem 
W cz:fary pokoje 
cxęśc:iowo umeblo­
wane, kuchnia, we­
renda do wy11alę­
cia na eałe lato na 
Górkach Twony• 
fańsklch. \Vlado­
mość lt.ódi, Killti­
aklego 164, m. 10, 
od 3 do 5 po poł. 

mer:n. Wiad..,!!'.lo~ć 

Orła 1 t. m. 12 od 
2-7 wiec'l. 439 

n pokofa :& kuch­
' nią do wynajęcia. 
R:1~0Y1ka 42, Top­
ko. 414 

nołr6l umeblowany 
g.t sara11 do wyna­
fęcla dla 1olidnef 
01obv.Siankiewlosa 
40, m. 7. 

:ilo odd1ieloe40 po­
~J kołu przyJmę l-ch 
łntellg=nłnych pa­
nów na mlesz:lcaale, 
u!. Nawrot 92, m. 
21. 3 piętro . 510 

2 pokoje li kuch-
ni, l 2 pokoi• 

pofadyiicze s Jtuch­
nł• umc!>lowane do 
.....,11aJęeła ua lełnl-
1ło. koło ł..o4al. -
Wisdomość 6 Sierp 
ni& t2. Mlacurni111. 

no -;y;;ię;la dutj 
•klep i pokól li 

kucbntiua Prsafnd 
11a Elektrowni~. -
Władorno§ć 28 Puł­
k11 Stn. Kaniow.15 
u P· Ronacwell(a. 

Maty.:młast do wy· 
n •aftcła dwa ume 
blowene pokoje (sy­
pialnia, gabinet) -
Piotrkowska 84-8. 

465 

Jwon:yfa11ki'".;i anin' 
Do wynafęcla na 

całe lato J pokoje 
• lc:uchnia, umeblo­
wane, ładna W\>rea· 
da, koni• l mlf'ko 
na mlefscu. 
Wiadomołć f. 6 d t , 
Killbkicgo 164, m. 
10, od 3 do S pp. 

I 466 

'
DOYłddt nad Pilł­

cia p . Toonasa6w 
Mu. P•nsfonał. -
KGehni" dworal&a. 
Ceny prsy•h1?n•. 
Komnnlkaoia aato­
buaowa. - Wiado­
mo!ć na nałeJ1eu 
lu.b Pne!a•d 40. m. 
13, od 4-7, 43 

r. etni:lko • 11łfly­
u maniem we dwo• 
n• praes cały H­

zon. Dokładnyoh 

lnformaclł ad•łolł 
1'· Szulcowa, ł.ódi„ 
Grabowa 29. m. 20 

fasd tramwałem 
:1fler1klm, tr111 111ł­
n1tły od pny•tanku. 
\Viadomoj6 P l a ' 
W olnoJcl Pnyby11 
~kład lro111yk6w w 
ha.tli. 538 

ri;ko'Oane .tJom~ 
Eł u" Je1łel otlska 
Pvm1Jond odnowlo 
ny. - Centrum -
wprost Iotsu Anta-' 
ł6wkl, Salon, łulen 
kit, doskonała fmch 
n!a. Ceny puystę1> 
ne, 7861 

•••••••••• 
rntmnanJałoe. 

~rsv1toj11a elegan­
H eka blondynka, 
muz:vkalna o duH·r 
nb1betul potny­
dzlHłce wdowa s 
•Tnklem, posiada 
mJes::fta:ala I nieco 
gotówki vhce p o­
zna~ bruneta lub 
natyna. warostu wy 
so!dll::(O. lntaligen­
tn elfo l nldlo usy­
łaow,ne!fo do lat 
46. Cal małrymon· 
ja lny. Oferty do 
„Kuriera" poi 
.Chlycantema• 519 

Po~~a·";;1ł1;p~ 
nafyllk,. w ca­

le małrymonfalnym 
thP":&dcfianin. bru­
net. wu„11tu łnd­

nle«o lat 15, Oferty 
do 11dm, .Kurłua 
ł.6dz." 1ub .tos•. 

557 

ftku1aerka J.Olnew 
~ •h - orzyfmufe 
1:&1n6111. dla nl•lla­
mohTch aet.,,lłwo 
Plołtltowalta L. t ł8. 
Illo 9. 7591 

llrzyfm• ,.. j(sd1l• 
P nach włec1ot­
ft?eh orowadznle 
błąg 1ta11dt"...,.c&. 
Pi•nn1on4dfta zna 
fom.ołć lpraw po­
lllałkowyoh. taslr. 
11lfłoez. nb, .Podat­
kowłec• w A.dm. 
.Knrfcra ł.6dzkle­
go•. 408 

Draybł,lrał •ię
 piH 

dober•an • ke.­
fa.dcem nrł 1876 
Ed. Pladela. W'łado­
m.ołć: Praef111:d 66. 
Msryc, 407 

J 5 do 20.000 łr•l•-
OT 11łotyc!i ma1D 

do umlencsenła n• 
I-ny ar. hlpote1tł. 
Oferty nb. .Hipo­
teka• do adm. nl­
nią:lne-to dalannłfca. 

ft~unttka Zalewa 
•Jsserewa iinrfmufe 
zainńwłenla p a1!. -
Nloumotnvm ust4i) 
.two. od 6·1 i od 
5-8 w. Traaiatta 5, 
m. 2. 56t 

585 
·~~---

& 8 t.,.. 11łotyeh 
• poaxu\ufe na 

I Nr. hłpołeld l!o­
soodartłwa rolna­
«•· Prooenł od u­
mowy, Oferty •uo 
.t. 576 

U-ma =xiarte nsy· 
Pl cllolo~ Chłro­
mantlca, daYnlef ul. 
Rl!ldwa!hlta oba.nie 
Sienkławlcaa 67, 

m. 27. r'rrrJmuje 
od godz. 2-•I do ~ 
po i-ołudniu. 152 

n•terkido łTłelek 
przyfmufę do sali 

fowaała rr•temem 
angielskim. Poład­
nlewa 20, lewa o­
fi cyna, 1 plętro -
m. 14. 5.58 

•••••••••• 
Za~ub!nng dok~mentv 

Skradziono 4 wa k­
ale la blanco -

11 wyatayienła A1>· 
•aaa i Faffl Nai­
Jtlanów na oQólną 
suaaę sł. 4000.­
Żyro 1 Abe Holo­
man. Weksle p<>­
wyłne unlewataia 
~!. . 547 

J a n l 11 a Kłfow1ka 
Bawełniana nr. 13 

z:(abiła lagltTmael• 
wapomogowll nr. 626 
wydanll w ł.od;i;i. 

nota E:aglalka Za­
Rj wadi:ka 17, 11gu­
biła dowód osobls­
tr. wydany w Lo­
dzi, 331 

Dr. 

J.Pik 
\łOltzańska 57 

Telefon ll-71. 
PARTER 

Chor. nenvbw• 
I wavnu~trsae 
Paychłene lecsonłe 
cferpłeń duchowo-

nerwowvcb. 
Przr#mafo qd 12- t 
5-7, ceuy lecm le 
dla nlenmołuTch. 

Dr. u:aed 

ftiewiai1ki 
S'9nklewlcza H. 

Tel. 59-40. 

Clloro!tv sll&rae I 
wenervcane. 

i moczopłełowe. 

,.~ 
Na wypła~ę . 
obuwle,fł•ao„ 

Id, f etłwah 
11błory dam1kle 

•wołry 
orac wielki ~b6r 

galaate„!I 
I manuf11l,li:t!l?U· 
Krawlac na m!e is:: ·1 

Plbhkow•k11 !l'f 
Il wefłcłe I pięłrc> 

P. Charl. 

\la .1.' 
Lekarz"-.· 

pon111kwie miui:lcs­
af• 4-5 pok. niP. 
wy!ef II p. w cat­
stym domu w ~ór­

n•f Htśoi Pi°?tr-
1towskief do Placu 
Re1monta włl\e111f~ 
Oferty sub „D-rX" 
do adniln. 

Do alc:t. Nr. 309/21J 

DD.•"~~q~1~. . 
Koai<rtollr t''Jr"' 

S,dale Oilr~1o?.vm 
Y l.odd Bvon. ~ ­
alaw PHnłjfols'i<~ 
umłe3.1kały w to­
dsł, \')rsv t11. p „. 
łudnlowef tu' . J!), D'l 

i:uadsle art. 1".lJ) 
Ust. Post. Cyw. ry ­

,ił.uu, ie w dnia 
22 czerwca 1923 r. 
od god11. 10 ?llO"I 

w l.odd , pny ul. 
Targowej p:ld nJ'. ;J'l 
odbędzie JJię ~prie · 
dat prau lloTłach 
rnehomo§o! n~letą­
c..,cb do Moszln 
Charłupskiei_!o ł g\J,. 
cłalących 1'ię s: 2 m~-
9:>:yn do szycla fir. 
~Singer" oee!J ilJ 
nych na ,umę 685 s t 
lódł. d. 9/V[ 19&1 r. 

Komornllt-

B. Phu:rfofa'k~ . 

Do a\:t. Nr. 3~0' l~ r, 
Komorni'• nr::·r 

~lld&łe Okn>to~von ,i 
w łod1ł BROl'łl· 
SŁAW PING!El· 
SKT, aamł•.ukałv "' 
łodd. puy al. Po­
ładnlowef nr. 20. O"l 

usads\e aTt. \Ol'> 
Ual Post. C1w. o· 
o;la.asa. •e .., dniu 
22 uarwca 1918 r. 
od jfoda, 10 rano "' 
ł.od1l, pny allc;r 
KUł6sldel!o nr. 13), 

odb,d:al• się 
llPfll•dał pri:u li· 
oyłację ruchomo• 
~eł. nalet111cych dD 
małtonków Kac 

ł akładaf4cych sto • 
maszyny do srvcla 
ocenłonTch na 10• 

m• 401 sł. 

nl<ończ„t kur111 '11.­
chowe ltf'•e•..,„„1.„ 
c"ine prn'. Sekuło­
wicu., Warna.wa. 
l:órn..,ia 41. K ttnł\ 
Wy11cnia listownie: 
huehaTtarił. ra„hun­
kowo•cl kupieehlei. 
korespondtncli ban 
dlowef, stenoitrafjl, 
nauki handlu, pra­
wa, kalłl!rafjl, pisa­
nia na massvnach. 
towaro11nawstwa -
an~ielsklego, łran· 
t:u~kiego - nfemie­
ekleito. 

Potrzebni elektra· 
montersył chłop­

cy do praktyki. -
Z-1osaenła Zfler-
1h 96, Dzledsfnak 
od ~odi. 8·ef do 
12-af, 511 

. 579 

O~rodnlk handl•­
włec we wszyst­

kich klarnnhch \')O· 

Hakuje otfpcn•rłed­
nłef poaadv saraa 
1-go lipca, Warunki 
do umowy. PuyJ­
mufe •nełkłe 1le­
eenia. Adre&; l.6dt 
Towarowa 9. Ho­
dowla r6t. I. Mich! 
ski. 384 

~klop z pokojem 
~ do wynaftcła. -
Rokłclńaka 67, (ro­
Qowy slde~) 563 

Zalronaa„, Korsv~t­
na lokata kapita­

łu. Parc:ałc, domy, 
wllle. pensionaty -
wielki Wfb6r Aiita· 
•ia Slemiaaow3kfe-

lJ~l~hrsdc. do-
81 brae utyłaowany 
poasttkuf• 1yrapa­
tyc1:nef, Inteligent· 
nel I prz:Ttlofn•I -
prr;yJacł6łki do lat 
30 w aelu towaray­
skim. Cel matry­
monjtJny nie wy· 
ltluc1onr. Oferty s 
dokładl'!. pod A.dre 
•u pod .Prayfatd". 
do .KusJara ł.6dll­
k!c:to". 525 P

rr.erabłam kape­
lune ł fuany 

C•lla od umoWf 
prsyjmule w god1. 
od 6 do 10 wiecsćr 
ul Kitl61łńofo 133. 
m. 17, U pl•b'o la· 
•• ołleyaa. 691 

Ndwf ettanle 
lampa kwarco­

w:s. 
UdJ, d. 9IVl·18 y· 

Po 11kodc:unlu fwla 
dectwo. Ż•dafde 
p~o.9pekt6w 

ftl'zyimttla acz:enlce 
~ i t>odn1czna, Pra· 
eo~ni:t sukien. Zl'l• 
1>~odei1 .51. Pop!ęl· 
•l<a. •SO 

~;,;;~i lni!e -;rói'iit 
eski namotcej 

: ~lei:a!etne!, do 
konys!ne~o intere­
t1,1, 11 itołówką od 
1000 itł. I wspólną 
pra('a . - Oferty cło 

"I<' nriera tódzkie­
~o • i;>ód •Samotny• 
'"~~k~i<' '";;l';ib'fd-;; 
I ' s:ycia ko?der. -
Piotrkowsk.a 257 ~­
t fo rmanowski. 569 

notrnbna 11dolna 
f' podręnna ł u­
czenlc111 do uvaia 
ul. Ni1b 5/7, m, 12. 

54S 

Potrzebna krawco: 
wa i ucseniee 

do uycia biallsny. 
Władomośt. ut. Se­
natonlra 14. m. 31 

~~t 

17 ar o b o k 400 ał. 
14 mieslęcz:nłe. -
Potrzebni a ar a• 
af•ncl • kaucj4 od 
150-300 zł. prowlzl11-
v.•vnieeia oie mniej 
400 d . mlesięcsni4, 
Ofertr składać do 
min{ejnego płlma 

~ub . • •oo. 559 

n"otuebna kuob'i;: 
ka słutl\ca ł eks­

p edlentka, Piotr­
kowaka 118 kawiar 
nla, 536 

Połraebna sdolna 
eTupedfenł1ca 

(sprsodawczynl) 11: 

w,dllniarnl do mle­
czarni. Zt1lo1lć się 
Główna 59, I pł4· 
tro od 12-:t, 587 

Dotrzebna wykw1-
lłfłllowana ku­

charka li dobrem! 
śwładechramł. Zgła­
saać 1lę Plotrko'W'­
slr~ 76, III platro 
m. 5. !'104 

Dotraebna dzieY­
ca.yna od 1. 16 do 

posł11l(l do kra wco­
wef mete się cara­
:rem aczyć u:ycla. 
Pomonka 22. Wot­
niak. 511 

Ot;'ierafąc interes 
dobry przyjmę 

spólnika lub 1p6lni 
czkę. Zysk 1000 zł. 
miesięcznie. Oferty 
sub „Jutro". 

B;dk7';ęglcw;"°d; -------· odstąpienia Wla­
nosaukufe posady domość: Krucu T. 
'1 fako lc:ufnh mo- sklep lroloa!alny. 

<!ę dołyć ka u cl i ~ri:ylnaę panów łub 
500 sł, Oferty sub. ~ pana n• mleH­
"z. B. • do "Kurie· kanie, pokóJ umeb­
ra ł.Mdtlejo" lowany. A11drseja 

60, m.. l2. 532 

i.J';jf,~;(~•t:~:: 13;;';~k;'jt'ił:łnec1:-
„ li.I nego pokoi• s 

tyka.) naucllyciel po kuchni• od aaru, 
nubje ko.11dcii od Wladomo•ć 11 l l ca 
llpca. R.a1l1awe ofer Na.wrot 11, m. 18. 
ty pod .Gwarancjn." 512 
do admln!ttracll 

„Kuriera ł.6d:&l1i~· go odst,plenla na· 
go• 491 tychmiuł 1ldap 

------- · l pokoi• i kuchnia 

n11lebaT podr6hfą· 
ill cy ~onuknfe po­
sady. Kllfentala o· 
b1serna, e\\•entuol­
Dlo prsyJmłe jak!\­
łtohdek posadę biu­
row-. Oferty „ wyt. 
ne wyJuatałeenie• 

553' 

nadaj!łc• •I• na 
wuelld latere1 prlly 
ul. Francisakań•kłej 
64. Wiadomo't na 
mlej1cu. 568 

mrzvi=• l·ch pa­
l:'nówDa młesskanl• 
ul. Wysoka 36, • · 
17, 

li!:_~ 
nrzyfmafe wn:el'c' 
i>' błeil.zn-s do sz:y­
ci• I reparaetl. -­
Specf alność męalra. 
mogę Hyć do pierw· 
noraędnych 'maga 
synów. AdrH. Al. 
Kołclunki nr. 32, 
m. 7, III piętro le­
wa oficyn, ~ 
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Lódż, dnia 10 czerwca '1928 roku. ' 

Wśród nizin życia. 
Miłość - cierpi~niem, śmierć - wy~awieniem~ 

„Plętno"-nlepospołlta powieł~ Simony Bodeve. -

Wfrćd książek dobrych, zfvch i nija­
Łicn - zdarzają się też ksiażki niepospo­
me, ktc'.irv:ch wartosć mierncna być musi 
mi~Ltm inną, nh: preecietne i uświęcone 
cWVCZ-2iem_ ikrvter~a sprawozdawcze. 
;{siążiO.-te n~e zawsze być musza słupem 
c;ranlcznvni na rubieżv dwóch epok !ite­
: ackich czv też droJ?:-Ow~kazem nowych 
-;!::mnków i sztandarem światoburczych 

:>t.i~tcnów, id;:ievd1 na podbój nieznanych 
.c_ziLdz in sztuki: książki te nie zawsze po­
~:zdaJą stygmat geniuszu, nie zawsze są 
tworzone \':śród blvskavvic niebot~·cz­
nvch, ołśni2 \Y <1}:1cvch natchhień i impro­
\\-izacvi. Zdala jednak od szczvtów zna­
n-::i i uznane.i produkcji oiśmienniczej po­
\\'!:d:aja niekiedy dzieła. zastanawiające 
~wą surową 1Jrostota i powag-a żvciowe] 
prawdv; wolne od codziennel!o zgiełku 
wydeptanych gościńców literackich, tę­
t r;ią c,rie za to żywym rytmem ludzkiej 
l; r wi, skarż.n się echem cichego ukryte­
~D cierpienia i - \\chlonąwszy w siebie 
jego wielko~6 i dcstuje1istwo - nabiera­
~<!. wymiarÓ\V, rozsadzających najgład­
sze. najpoprawniejsze szablony i wzory. 

Twórczość przestaje być kunsztem, 
staje się - inspiracją. Książka nie jest już 
:tylko sumą wartości formalnych, zasła­
:r.iających nierzadko treść i ideę; nie jest 
'Pieczęcią, przybitą na cechowYID paten­
-ciec,_doirzałości, - ale staje się czemś żY­
;wem i istotnem,_ mającem własną rację 

~
1·~tnienia i z głxb.okich Dokladów prawdy 
bwrącem początek. I tu właśnie żYwa 
, prawdziwa tr:eść dzie!a wy,powiadać się 
;niusi•sama przez się, nie przy zręcznej po­
mocy papierowYch fioritur i ozdóbek; tu­
~aj nicościł~wewnętrznej nie zdoła zamas­
~owąć .rutynizm i rzemieślnicze doświad­
-czenie. Trwożliwe zastrzeżenia i bezra-

E
'dne ,koncesje cofają się przed wY!Tlową 

ealrrych proporcyj, które albo zdołają 
'ruszyć i wstrząsnąć albo też nie wY­
rzymują próby utrwalenia, staiąc się 
mgłą i znikomością, choćby opasane o­
'bręczą literackiej formy, wyższego czy 
niższego gatunku. 
· Nie mogf em sobie odmówić tej ma­

(łej introdukcji przed przystąpieniem do 

1JULES RENARD. 

·Wycieczka na wieS. 
<. Eurtka z zielonych sztachet. Biały, 
lprawi:e r il(}W-Y domek wiejski. Trzeba 
rwejś'ć po czterech czystych stopniach i 
;:wytrzeć sobie nogi o słomiankę. Małe 
lpod.wórko, na ,którem grabie zbierają u­
iJ)arcie trawkę śród kamieni, lśniących jak 
·zęby. ,W. ogrodzie rośnie wszystko: kwi a 
ty, jarzyny i nawet koniczyna, która roz. 
pościera się ' aż do strumyka, płynącego 
opodal... 

Jakiś pan wchoazi przez furtkę. Po 
1
sposobie, jak wdycha powietrze. poznać 
\iparyżanina. Wydaje się szczęśliwy. Po­
Żostawil za sobą kłopoty codziennego ży­
cia' i raduje się dniem wolnym. Py.ta spo­
kojnie: 

- Czy niema tu nikogo? 
Potem głośniej~ 
- Czyż niema tam kogo? 
Uśmiecha się na myśl o niespodzian­

ce, jaką sprawi i o przyjęciu jakiego do­
zna. Z nad zagonka karczochów podno­
si się stara kobieta, zbliża· się powoli i cze 
ka. 

Paryżanin. - Przepraszam, czy tu 
mies~ka p. Maury•CY Perrier? 

Matka Perrier. - Tak, panie. 
Paryżanin. - Jestem przyjacielem, 

którego oczekujecie. 
Matka Perrier. - Nie oczekujemy ni-

1 kogo, panie. . 
Paryżanin. - Czyi nie otrzymaliście 

mojego listu? 
Matka Perrier. - Jakiego listu? spy­

tam się synowej. 
Wchod1J do cdomu i sprowadza swą 

synową, panią · Perrier, równie zdumio­
ną, ale uprzejmą. 

Pani Perrier. - Tak jest, otrzymaliś­
my ten oto list. 

Paryżanin. - To ode mnie. Anonso­
watem w nim swe przybycie. 

Pant Perrier. - Maurycy wyszedł 
wcześ-nie i nic czytał jeszcze listu. Ale 
to nic. Bądź pan laskaw ... 

Paryżanin. - Czy Maurycy rychło 
.wróci? 

P ani Pcrrier. - Mam nadzieję, że tak. 
if o wyjątkowy wypadek. Maurycy pra­
.,'\Ą'iic nig-dy nie wychodzi zrana. Jest w po­
>1. ~Y mam po 'lliego posłać? 
~~nin. ~ Poczekam trochę, albo 

zdania sprawy z niepospolitej istotnie po­
wieści Simony Bodeve p. t. „Piętno", -
jednej z nowości wydawniczych ruchli­
wej firmy „Renaissance" ''). Powieść ta 
jest dzielem samorodnego najzupełniej ta­
lentu, niezblazowane.go i niezmanierowa­
nego błąkaniem się wśród rozmaitych 
kapliczek literackich, niezatrutego odde­
chem snobistycznych gustów i wymagań. 
Autorka „Piętna_", dziecię paryskiego pro­
letarjatu. borykająca się przez długie. la­
ta z rn~dzą i cierpienim egzystencji, jest 
samoukiem w całem tego słowa znacze­
niu. Spiritus flat ubi vult - i oto ta robot­
nica paryska, której duszę obdarzyła O­
patrzność pragnieniem światła i wiedzy, 
w starszym już wieku, pisze książkę, bę­
dącą, doprawdy, rewelacją niezwykłej a 
potężnej indyWidualności autorskiej. W 
przedmowie do „Piętna", utrzymanej w 
tonie niekłamanego entuzjazmu, Romain 
Rolland nie waha się m. in. twierdzić, że 
„książka Simony Bodeve dzięki sile z pro 
stotą oddanego życia w najlepszych 
swych częściach jest tak wielka, jak dzie­
lo Tołstoja ... " Nie można oczywiście po­
lemizować z tą subjektyWną oceną znako 
mitego pisarza francuskiego, niepopartą 
zresztą w rzeczonej przedmowie szer­
szeni uzasadnieniem. Faktem jest prze­
cież bezsprzecznym, iż powieść Simony 
Bodeve v.ryrosta nie z suchego pnia natu­
ralistycznego kanonu, lecz z ŻyWego miąż 
szu realistycznej prawdy środowiska, -
i to stanowi niewątpliwie zasadniczy wa­
lor książki. Mimo zupełny brak opisowo­
ści, będącej zazwyczaj formalną nadbudo 
wą realistyczno - obyczajowej powieści, 
„Piętno" uderza plastyką tła i osób. cio­
sanych z epickim niemal, szerokim a bez­
namiętnym rozmachem, - co okupuje 
wszystkie zrozumiałe wady i niedostatki 
tego przejawu rzadkiego talentu „z Bożej 
łaski". . 

P. Bocteve maluje ·dzieje krótkiego. bo 
siedemnastoletniego zaledwie życia dzie-

•) Stmona Bodeve. Piętno. Powieść. Prze<i­
mową poprze<lz;ił Romain Roll a.ud. PrzeJ,ożyt L. 
Staff. - Instytut WY1dawniczy „'Recnaissa.nce". 

p(>1dę naprzeciw niego. Obejrzę sobie 
okolicę, która mi się bardzo podoba. 

Pani Perrier.-Trzeba ją oglądać przy 
słońcu, a nie przy takirrP szarym dniu, jak 
dzisiaj. Tej nocy padało, prawdaż, ma­
mo? 

Paryżanin. - Lato, aż przybyliśmy 
na stację. Obawiałem się nawet, że sam 
przemoknę. 

Pani Perrier. - I nikt pana nie ocze-
kiwał na stacji? 

Paryżanin. - O, to tak blisko, proszę 
pani. Zresztą, cóż może być rozkoszniej­
szego, jak znaleźć się w tej porannej go­
dzinie w nieznanej okolicy? Czuje się 
skrzydła u ramion. . Człowiek jest dum· 
ny, że wstał ze słońcem. 

Matka Perrier. - To dzisiejsze słoń­
ce mało grzeje. 

Paryżanin. - O niech pani nie niwe­
czy mej radości. Cóż znaczy na wsi je­
dna chmurka mniej lub więcej! 

Pani Perrier. - Nie słyszeliśmy na­
wet, jak pan otwierał furtkę ; nasz dzwo­
nek od.dano do reparacji. 

Matka Perricr. - Gdyby nie ja, ten 
biedak zmarzłbv na dworze. Vv'vrywa· 
łam chwasty z karczochów: podnoszę glo 
wę i widzę go stojącego. 

Pani Perrier.-Oddaję panu list, który 
wlożvlam do kieszeni. 

Parvżan~n. - Może go pani przeczy­
tać, niema w nim żadnego sekretu. Pisa-· 
km do Maurvce~o: 

Kochanv nrzv.iacielu ! 
Otrzymałem urlop. Kilka dni z n!ego 

r.ależa się Tobie. Przvbvwam pierwszym 
oociądem. Cieszę się na pogawedkę z to­
bu. i na poznanie twej zacne.i matki i milej 
~iostrzvczki. 

Matka P errier. - A o babci to nie 
wspomina sie wcale? 

Paryżanin. - Ależ pani! Wiemy jak 
M.aurvcv panią kocha. Zanomniałem o pa 
ni przez ~łunote. Prosze mi wvbaczyć. 

Pani Perrier.-Pocóż pisać długie listy 
przed osobistem spotkaniem? 

Matka Perrier· - A w_iec pan zostaje 
na śniadaniu? 

Pani Perrier. -· 0-:zvwiścic. Czv ma­
ma s~dzi. że pan odbvt 25 mil. by nas po­
zdrowić i odjechać, nic zakasiwszy cze­
gośkolwiek? 

Paryżanin . - O, pani jest zbvt l<i.ska­
wa. Przyjmuję, - jt:śli nie sprawie klopołłl. 

wczyny z teJ sfery społecznej, która -
znajduje się na pograniczu najdrobniejsze 
~o mieszczaństwa i wyrobniczego prole­
tarjatu _..,,posiada przedewszystkiem -
ujemne cechy obydwóch. Konsekwencje 
niedobranego mafżeństwa Bugeot'ów, róż 
nice psychiczne i intelektualne rodziców, 
prawem dziedziczności obciążają małą 
Lolę, córkę subjekta z wielkiego magazy­
nu mód i robotnicy z pracowni sztucznych 
kwiatów. Nie będziemy tu zatrzyrnyWaĆ 
się na etapach małżeńskiej kalwarii Bu­
geot'ów, deprawującej i ciemiężącej swe 
ofiary. \Vczel tego dramatu zacisnął się 
z fatalną siłą na szyi Loli dopiero w tym 
momencie, gdy jako dziesięcioletnia dziew 
czynka stała się łu{}em brutalnych, zwie­
rzęcych popędów własnego ojca. 

Wrażliwe, umysfem i sercem ponaa 
swój wiek wyrosłe, dziecko, doznaje w 
najwcześniejszem zaraniu smutnego ży­
cia, głębokiego strasznego wstrząsu, któ­
rego ponury cień towarzyszyć będzie już 
zawsze świadomości dziewczęcia. Obra­
żona i zgwałcona w najtkliwszych swych 
uczuciach, Lola patrzeć będzie odtąd na 
świat przez pryzmat okropnego wspom­
nienia, a cafy proces rozwoju jej duszy 
i ciafa kztattować się bQdzie pod miażdżą 
cym uciskiem przeżytej potworności. 

Zaledwie \vyszedłszy z łat dziecin­
nych, Lola opuszcza dom rodziców, któ­
rych pożycie stało się dla niej oddawna 
piekłem i ohydą. Nienawiść i wstręt do 
ojca miesza się w duszy Loli z uczutiem 
wzgardy dla matki, będącej wciąż - mi­
mo maltretowanie, kłótnie i bijatyki-po­
słuszną i powolną mężowi ·niewolnicą. 
Samiuteńka w ludzkiem morzu wielkiego 
Paryża, Lola cudem niemal znajduje ja­
kiś nędzny zarobek i poczyna żyć pracą 
i nędzą wyzyskiwanej robotnicy. Przy­
padkowe spotkanie i poznanie Henryka 
Lethore, młodego, szlachetnego i bogate­
go studenta, sprowadza przelom w egzy­
stencji Loli. Henryk jest piękny, dobry 
i bezinteresowny, kocha szczerze zasługu 
jącą na lepszy los wyrobnicę, pomaga. jej 
materjalnie w sposób dyskretny i delikat­
ny, wprowadza ją w otoczenie swych naj-

Pani Perricr. - Bal a ieśl\ nawet spra 
wi pan nam troche kłoooh1 ! Ale wiadomo, 
czem chata bo1rnta„. 

Parvżanin. - Uraczy1. ·m sie świeże· 
mi jajkami i biahrm serem. 

Matka Perrier. - Jeśli oan na to liczy, 
to możesz powrócić, skad orz:vbvłeś. Nie 
wvstarczv powiedzieć: amen! - aby ku­
ra niosfa a mleko się zsiadło· Bedziemy 
mieli szczęście, jeśli dostaniemv kawałek 
mięsa u rzeźnika, którv bije bydło tylko 
w sobote. 

Paryżanin. - Pani, wszvstko orzvjmu 
jęz wdziccznMcia. Maurycy tvle mi opo­
wiadał o pani, iż zdaje mi sie. że należę 
do rodzinv. 

Matka Perrier. - 1To Ciziwne. o panu 
nie mówił nilrdv. 

Pani Pcrrier. - Tak. mamo. mówił nie 
hiedv. 'Pan studjuje medycynę, jak Mau­
rycy. 

Parvżanin. - Nie. pani: jestem pisa­
rzem u notarjnsza. Znałem Maurycego 
w S7,kole: potem straciłem go z oczu. a;~ 
snotkaliśmv si<: w Ogrodzie Luksembur­
skim. \Vidujemv sie czesto i bardzo się 
Jubimv. Jak czc:sto mówił. zapraszając 
mię: ,.Zobaczysz moje posiadłości"· 

Matka Perrier. - Jego posiadłości! 
Przecież m v jeszcze ż.vjemv ! I jakie po­
siad!o5ci? Maty demek i trzy piędzi zie­
mi. Jeśli panu się zdaje, że jest u ludzi bo 
g:atvch to sit.: rozczaru.ie. 

Paryżanin. - Proszę pani. zdaje mi 
sic, ie jestem u zacnych przyjaciół. Czy 
nie prawda panno Mario? 

Marja. - Tak, panie. 
Pani Perrit:r. - Posłuchaj, mała, idź 

uczvć się !ekcii. 
Matka Perrier. - Ja wracam do mych 

karczochów. 
Pani Perrier, - A j:i. pójdę zakupić coś 

do jedzenia. Proszę. niech pan wejdzie i 
siadzie sobie-

Parvżaniu. - DziękujQ oa11i. nie je­
stem zmc;>czonv. Poczekam na Maurvce­
g:o na nod \V\~rzu. 

Pani Perrier. - Jak nan woli. Maury­
cy wróci lada chwila. 

Paryżanin . - Chciałbym koniecznie 
uścismić jcgc ri;ke ,. zanim ed.iadc. 

Pani Perril:r. - Zanim pan odjedzie? 
Parvżanin . - Tak. Zapomniałem o pe· 

wne;, bardzo ważnej sprawie. Muszę .dzi1i 
wieczorem wródł oo Paryża, 

Ni 24. 

bliższych, ksztalcl l rozwija, pragnąc z 
małej Loli Bugeot uczynić jak najprędzej 
swą żonę i przyjaciela. Lola, zrazu strwo­
żona i nieufna, lękająca się niemal miłości 
i szczęścia, ulega przecież dość szybko 
namowie swego młodziutkiego serca i -
w radosnem upojeniu - idzie naprzeciw 
rozpostartym objęciom Henryka. Nieste­
ty! w duszy dzie\vczyny odżywają da­
wne wspomnienia; przewrażliwiona wy­
obraźnia najniesluszniej w świecie wypa­
la na czole Loli okrutne, choć jej tylko 
widoczne, „piętno" przeżytej hańby, któ­
rej wyznać Henrykowi dziewczyna nie 
ma siły. A skoro nie może się zdobyć na 
„nieuczciwość" przemilczenia, skoro nie 
odważa się spodziewać przebaczenia z 
ust ukochanego, zapomni('.ć !{O zaś nie po­
trafi, - ze splotu tych zwątpień i niepe­
wności jedno może być tylko wyjście: 
śmierć. I w przeddzień niemal ślubu Lo. 
la popełnia samobójstwo, pragnąc krwią 
zmazać „piętno" i pozostać zawsze czy­
stą w pamięci narzeczonego. 

Oto .iest bajka powieści .:_ prosta i nie­
skomplikowana. Niezwykły jest natomiast 
sposób ujęcia tematu, sposób może nieco 
prosty i szorstki, ale - jak już podkreśli­
łem wyżej znamionujący talent oryginal­
ny a imponujący, nawet w swych błędach 
i usterkach. Są one niewątpliwie zarówno 
w kompozycji catej powieści, Jak w jej 
fragmentach , oddalających się od najlepiej 
znanego autorce środowiska, - nie mó­
wiąc już o prymitywności strony forma!· 
nej. Nadużywanie zdań dwuczłonowych 
i czasownikowych form praesentis nie mo 
że zachwycić wielbicieli wytwornie szli­
fowanego słowa. Po obcym sobie terenie 
społecznym w trzeciej części powieści 
autorka porusza się dość niezg-rabnie. 
przez co część ta poczyna trącić melo­
dramatem, a Henryk L~thore nabiera 
cech oleodrukowego prince charmant. 
kształtowanego na wzór marzeń parys­
kich midinetek. Są to jednak wszystko dro 
biazgi, które nie paczą całości. Catość 
ta opi<tl-a się na mocn-ym fundamencie 
'doskonałej znajomości i intuicyjnego od­
czucia charakterów i losów ludzkich 'da· 
n ego społecznci;o przekroju; na takiem 
oparciu wznosi się gmach powieści o ma­
łej, biednej Loli z paryskiego bruku, PO· 
:wieści, której wrażliwe serce i pewna 
dłoń autorki nadaly - obok prostoty -
cech niekoturnowej ale ludzkiej - wznio-
slości. B. D. 

Pani Perrler .-Co'? Dziś wieczorem? 
Więc pan noledzie oocląsriem. który od· 
chodzi za ~odzinc? 

Parv i.an in. _-- Istotnie! iem niema póź 
niejszeg-o. 

Pani Perrfor. - Ten Jest najwygod· 
niej-;zv. Ale niech pan ódłożv swe spn:.­
wY. 

Parvżanin - Niepodobna. Ładniebym 
sie ubrał! 

Pani Perrier. -· A gdzie pą.n zje śnia· 
danie? Ja nie zdążę już przygotować dla 
pana. 

Paryżanin. - Zjem coś w drodze. 
Pani Pcnier. - Mamo! Pan o<ijeżdia 

za chwllę. M.:iwi, że ma pilny interes. 
Matka J:le.rrier. - Acht interesy są in­

teresami! Pan zna swoje sprawy lep~ej, 
r.iż ty. 

Pani P·~n ~rr. - OczyWiście. Była­
.bym w rl'.1zpa~zy, ~rlyby się krępo\.\i :3ł 
z naszej prz~,~~zyr y. Ale odjechać tak pr ;d 
k:"i ! I c:) vowie M<:.urycy? Namyśl "1~ 
pa'1. 

Paryżania. ·-· Jui. się namyśliłem. Pu~ 
l:iaie ~! ·..: konie~·1no~c1. 

Matka Pe:rr:er. - Pochwalam pańską 
ae~yzj~ I 9rar.nę, tty Maurycy był r.)'.\;. 
nie stateczny. 

Pani Prrr:r·r. -· Pańska rodzina be. 
'dzie miara c rrns złe wyobrażenie. P~J'nv­
ślą, Iż ż!e µ:-zv:,·;:y _ przyśpieszyłeś sw5j 
:1djaz(l 'A" ja che ;. tam pana zatrzymać. 

Ma~ka Pen !t:t - Damy panu bukiet 
na clrogc;. i ja -.;ama zbiorę dla pana tn­
c.h:: wisien. Nic są jĘ.szcze dojrzałe, -i.le 
rrz(·ź:v!q r:a·'.a. 
, Paryżanin . -- Dziękuję pantom bar::lzo. 
Ale muszę je pożegnać; nie nudzę się, ale 
czas nagli. 

Matka Perrier. - Oczywiście. slrnm 
pan postanowił jechać, byloby niegrze-
cznie zatrzymywać pana. . 

Paryżanin. - Do widzenia! I proszę 
pozdrowić Maurycego. 

Pani Perrier. - Będzie bardzo żało­
wał. Zdaję mi się, że śnię! 

Paryżanin. - O nic straconego. Na 
przyszły raz pozostanę, aż mnie wyrzuci­
cie za drzwi. 

Pani Perrier. - Bar.dzo prosimy! I nie 
ukaż się pan nam, jak błyskawica. 

.Matka Perrier. - I żeby sie optacib 
odbyć tę podróż. 



I 

/ 

_1'll_ll _2_.f·-~---------------.-------~Lóćłi, _Clnła)O czerwca ·1928 rok'n. 

W IO-letnią rocznicę szkolnictwa powszechnego IIl-cią ochronę-przeaszkole przeniesiono 
do większego lokalu na ulicę Przejazd 
Nr. 39, przekształcając ją na trzy oddzia­
fo,vą dla 110 dzieci. W r. 1926 Il-gą ochro 
nę-przedszkolę przekształcono na trzyod· 
działową dla 98 dzieci. R. 1927 poświęco 
ny był na rozwój utworzonych już przed -
szkoli, przez intensywne zasilenie ich ~ 
pomoce naukowe. W r. 1928 założono V! 
miejskie nrzedszkole dwuoddzialo\ve, 
przy ulicy Śląskiej (Chojny) dla 6.8 dzieci. 

Historyczny zarys przedszkoli. 
O miejscu i czasie powstania pierw­

szych ochron, brak jakichkolwiek wiado­
m-c,~. naiprawdcpodobniej już w cza· 
są.eh od~gl:ych przy zgromadzeniach za­
konnychii związkach świeckich, tworzo­
no ~rz~tulki dla sierot i ubogiej dziatwy. 

Pie~z_ą ochroną pojętą jako zakład 
wychowa'\'L-CZY, gdzie dziecko rozwijano 
planowo prz1f pomocy śpiewu, moralnych 
opowiadań; ·ręcznych robót i zabaw, byla 
załorona w roku 1779 przez znanego dzia 
!acza na polu filantropijnem, pastora alzac 
kiego Jana Fryderyka Oberlina w AlzacjL 
Ten typ zakładu wychowawczego bardzo 
szybko przyjąt się w całej Alzacji, a na­
stępnie w .Europie północnej i zachodniej. 
\V AngljLszczególnie rozpowszechnił się 
ten typ zakładu wychowawczego pod na 
zwą „szkófek dla małych dzieci", mający 
wycitny charakter szkoły. Przyjmowano 
do r.ich tylko dzieci zamożne. We Francji 
zakłady te utrzymały charakter dobro­
czynny i przyjmo\\rano tam również dzie­
ci starsze, ucząc je rzemiosła. W pierw­
szej połowie XIX wieku w cafej Europie 
wszystkie ochrony prowadzono w sposób 
chaotyczny, nie zwracając należytej u­
wagi na kierunek pedagogiczny z powodu 
niedoceniania wychowania przedszkolne­
go_ Ochr;om;: przekształcały się w szkofy, 
do któr~ch przyjmowano dzieci różnego 
wie ku, albo też praca w ochronach ogra­
nic:zata się wyłącznie tylko do opieki fi­
zycznej. 
. W roku ,1837 pedagog niemiecki Fry­
deryk f roebel, reformuje dotychczasowy 
sy~.tem prowadzenia ochron i zakłada w 
mieście Blankenbttrgu, w Turyng-ji, dom 
wychowawczy pod nazwą „Ogródka dzie 
cięcego". Potlsta :vą tego systemu byto, 
oprócz \vychowania fizycznego dziecka, 
wzwój~umystowy przez stosowanie odpo 
wiednie'h ćwiczeń, zaba\v i zajęć. W o­
statnich czasach metoda Froebla, bez na­
ruszenia jej zasadniczych podstaw, idąc 

z duchem czasu, uległa zmianom i ulepsze 
ni om. 

Ostatnio aokonal prze\vrotu w wycho­
waniu ]J'rzedszkolnem system \Vloszki, dr. 
.Marji Montesscri. która zwraca baczną 
uwagę na wychowanie fizyczne, przy je­
dnoczesnym rozwoju indywidualności 
dziecka, prze:r. stosowanie odpowiednich 
ćwiczeń i zabaw. System Montessori róż­
ni się od syst. Froebla tem, że dziecko 

tutaj jest inicjatorem wszelkich zajęć i za 
baw, wychowawczyni zaś petni tylko ro­
lę opiekunki i towarzyszki. 

W Polsce, a ściślej mówiąc w vVar­
szawie, ruch na polu wychowania przed­
szkolnego rozQocząt się dopiero w poło­
wie XIX wieku, bęz specjalnego systemu. 
Pierwszym założycielem tego rodzaju za 
ktcidu byt wielki dobroczyńca ubogich, 
bajkcpisarz Stanistaw Jachowicz. Jacho­
wicz z funduszów zebranych od ludzi do­
~rej woli, kupit dom na Nowym Świecie, 
w \Varszawie, w którym założył pierw­
sza ochronę, g-dzie znalazło przytułek i o­
r Pkr;· wiele biednych sierot i dzieci. 

Za przykładem Jachowicza w War­
szawie, a potem i w innych większych 
miastach Polski, poczęto otwierać ochro-
11y i przytułki dla biednych dzieci. Naj­
pierwej przystąpiły do tego Towarzy­
stwa Dobroczynności, zgromadzenia para 
fjalne, Macierz i różne towarzystwa kul­
turalno-oświatowe. Początkowo zakłady 
te prowadzone byty chaotycznie, bez ża­
dnego systemu i dopiero po kilkunastu la­
tach zaczęto stopniO\\'O stosować metodę 
froebla w zakfada'.ch wychowawczych, 
zakładanych przez osoby prywatne, dla 
dzieci wyłącznie zamożnych rodziców. 
Zakłady te nosiły nazwę: freblówek lub 
ogródkó\v dziecięcych. . 

Z biegiem czasu w ochronch dobro­
czynnych, za przykładem zaktadów pry 
watnych, zaczęto stosować także metodę 
Frcebla. Obecnie w ochronach prowadzi 
się zajęcia, w przeważającej liczbie wy­
padków. metodą Montessori, lub też sy­
stemem mieszanym f roebla w połączeniu 
z Montessori. Tego rodzaju zakłady wy­
chowawcze noszą obecnie nazwę ochron­
przedszkoli. 

W ostatnich Jatach samorządy miej­
skie i po-wiatowe zainteresowane dodatnie 
mi wynikami ochron-przedszkoli, paczę. 
ty tworzyć tego rodzaju zakłady wycho · 
wawcze i obecnie sama \Varszawa posia­
da ich 57, zaś w caf em Państwie jest kil­
kaset. Ścisłych danych co ·do ilości przed 
szkoli brak. Na terenie miasta Łodzi spra 
wa ochron stata się aktualną stosunkowo 
późno. Pienvsza ochrona powstała w r. 
1889 i była założoną przez Łódzkie Towa 
rzystwo Dobrocz,snności. Toż samo to­
warzystw-0 w roku 1894 założyło drugą 
ochronę, a w roku 1900 trzecią. 

Obecnie miasto Łódź oprócz kilku pry 
watnych dla zamożniejszej dziatwy, po­
siada 35 ochron-przedszkoli, należących 
do samorządu miejskiego oraz różnych 
stowarzyszeń i związków. Z liczby tej 
prowadzą: 

1) Magistrat m. Łodzi - 6 ochron -
przeCfszkoli. 

2) f..ódzkie Tow. Dobroczynności ......, 4 
ochrony-przedszkola. 

3) Parafje katolickie - '4 ochrony -
przeszkola. 

4) Parafje marjawickie - 2 ochrony­
przeszkola. 

5) Macierz S'zkolna - 3 ochrony -
przedszkola. 

6) Rob. Tow. Przyjaciół Dzieci - 13 
ochron-przedszkoli. 

7) Różne stowarzyszenia żydowskie 
-4 ochrony-przedszkola. 

Pierwsze 3 miejskie ochrony-prze<l­
szkola zostały otwarte w roku 1924, a mia 
now:cie: 

l-sze, 'dwuoddziałowe, llrżY ul. Ra­
awańskiej Nr. 42, 

Il-gie, dwuoddziałowe, przy ul. Wacla 
wa Nr. 2/4, 

lII-cic, dwuoddziałowe, przy ul. Ki­
lińskiego Nr. 100. 

Razem trzy te ochrony-przcaszkola 
zatrudniały 208 dzieci. 

W r. 1925 Magistrat m. Łoazi zało°żyl 
IV-tą ochronę-przedszkole przy ul. Sr.e­
brzyńskiej Nr. 17, dla 70 dzieci oraz V-tą 
przy ulicy Wileńskiej Nr. 44, dwuoddziato 
wą, dla 64 dzieci. Niezależnie od tego, 

Miejskie ochrony-przedszkola miesz­
czą się przeważńie na peryferjach miasta, 
w dzielnicach robotniczych i są zasilane 
przez dzieci, których rodzice cały dzieri 
zajęci pracą, zdają wychowanie tychże na 
ulicę. Praca przedszkoli w takich warun~ 
kach daje nadzwycźaj dodatnie wyniki, 
chroniąc dziatwę od zepsucia moralnego 
i zwyrodnienia fizycznego. Miejskie 
przedszkola są zaopatrzone w najnowsze 
pomoce naukowe i prowadzone przez fa­
chowy personel. 

W przedszkolach miejskich, niezależ­

nie od zajęć, dzieci są bezpłatnie doży. 
wiane. 

Według obliczefi statystycznych, "* 
mieście Łodzi znajduje się obecnie w wie 
ku przedszkolnym (od 4 do 7 lat) 30.000 
dzieci. Istniejące przeaszkola w liczbie 
35, zatrudniają dzieci okofo 1350. Qdrzu­
ciwszy pewien nieznaczny .odsetek na 
dŻieci rodziców zamożniejszych, korzysta 
jących z prywatnych freblówek, widzimy 
iż z dobrodziejstwa ochwn-przedszkol! ko 
rzysta zaledwie 4 % ogółu dzieci w wieku 
przedszkolnym. 

Aby dojść 'do zaaowałai:ących wyni­
ków na tern polu, społeczeństwo łódzkie 
jak i samorząd miejski, czeka jeszcze o­
grom pracy. 

W. Z. 

Zakład Optyczn·o • Chirurgiczny 
Z DZIAŁAMI: fłzycmnym, cbemicznyJn, fotograficznym, ortopedycz­

nym i pracownia przesrocay dla sskół ł pogadanek . 

KAZIMIERZ ROSZAK 
w ŁODZI, ul. Pr. tłarutowic.:a N.1. (DzlelDł) Telefonu-nr. 21 •18 I 

Firma e~systuje od 1886 roku. 
poleca w wielkim wyborze: różnorodne szkła optyczne, między innemi szkła 
nPUNKTAL" C. ZEISSA szkła cylindryczne, skombinowana, krzyżowe; 

oprawy do okular i binokli w najróżnorodniejszych fasonach, lornetki tea­
tralne i polowe, lorgnony, szkła powiększające i t. p. Duży wybór szkła che-

micznego dla laboratorjów ·fabrycznych, azkolnych i t. p. 
--------Sprsedaż hurtowa ~ i detallczna. --------
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JAN TRAUflL. 

Kanadyjska noc. 
Pięciiu nas byfoo nd1e0Mehma111yich, lek­

kcmyś:lttyich· nicponi, na kainady.js.klilm girun 
ci'.le Do Eu-ropy wstępu rn~c mi1elllśmy. 
Dzi:\n1ym z-biegirem okcJ1:1c::iności spo;tkav.T­
szy s,i1ę na obcej z.~em!i\, pirzyisitiatilśmy clio sie 
b~1e wraz '~ PT;z-ez trzy okragle lartta nne rrnz­
ł.ą,c1z.a1Hśmy się . ni·gdy, krndnąc, rozbidatiąc 
fil up~arw:;aljąc kłusowrnktwo d'o wspó1tikfu. 

-Pe!\\.1!1ego wueczorn lódź nasza ply:nęla 
bez:.s.z,eJesif!n1f1e ku j,ednej z lilcz:nych mrutych 
IWysiepek, na której '\\iybirzeżu mtieJoiśmy 

~rzv gm0iw.a:ć J :spożyć n.ais.z vvtlleczimny P'QI" 
s~lek. Nad naimł rOIZipośdiiera'la sllię pił1omllen-
11a tof1 gwieźdZl~stej ka.rnadyjsikiilej nocy j1e­
Sl!e11n•ej. 

Grnalem,sob!e n,<_łgf o prz.yjemne IWi do­
iJlmi1ęciiu pTióm powld11r styigną.cy;ch !!rur, rktó­
I'le \°\'lYSmukły: 'Jetty skradlł jednemu z fu:r­
merów. Rozmaiwi1a.U:śmy n'i·ewiiieile, bo cho­
d!zi!'O o to, aby mot~ilw/He jalk ni-atlpiręd'zrej 
'Zina1l1eźć od1powi~n,le mbejsce. K<lZdemu z 
nas bawi'.lem g.ł:ód s!za•rp.a!t w111ięitlrmościl. 

P!ile1lwisza but-elka whi1sky kli!lrka!krotJrl'~e już 

ob'leg-fa w1koto. To nam dobrne zirobilł1o. 

Mlaskaliśmy językami. Dochodziła dzie­
sfą ta. 

Go, u dtł~hła ! Czy będ!zliiemy 'd:mś j1edH 
kolaJcję o d~"U111.astej? 

Na ru1ebii1e z;arrysioiwaity Sfię IW!reSiZOilC 

demn.c kointnry olbrzymich Iodietf. Porw•e­
Sre~Hśmv wrnet w oe1rekitwam.1ilu rychillego 
p~i~ku. - Niikt bowtilem z nais nire pr.z.eczu­
wa~. żie na tej 1wltaśni1e ;wiyspile przyjdiz!,e 
d!o awa.Htuęr. którą jedlen z nasZlej p.ią.tk~ 

przv·p.f1ct~i ~ żvciJem. . 
P~~ńczooej wilecz.erzy, pr.zy zap~­

lonyc11'tct!k;ach, odlezwaił sl!ę naigJe poazor­
wy, starv:i-f.recl ~obbins, oo już przed 
cz.wr.dz.'.{·stu lait:y zosJaiwflł AngLję za sobą: 

- Dz.'..ęk11jmy Bo~u. hrnc:i1a, że nrilc Z111aj 
dujrmy siiię tW strure.i pirz:eklę,tcj Eurnplile i 

· '111iłe jes.teśmy zmusz.eruil z.ahi1jać l•udztl. Praiw 

dę powiiedzfawsrZy, my, pfątka ndlcpoll14, jes 
1Jeśmy wfaści;w1ile naj<lepsvymi chlopcamł 
ma Śl\:\-~leciie. Bo te kidka stairy.ch ku1r, któ· 
rym ukrę-camy pairc razy na tydzli1eń gto-
1wy„. 

Już chcueliiśmy puśc:i'ć butelkę wkoto i 
\v\iinszdwać sobile, kfedy Bifl'ly Sharp, m!lo­
dly AmerY'ka:ni~n. odez'\\'ał silę, pa1t.r>ząc mi 
poprneiZ dc..gas.ające ogn·isko prosto w 
oczy: 

- JeSi~eśmy rzeczyr\\~iśc~e. fred, Sikoń­
C1zonym! illtCcponiilami, skorośmy c1o tej po­
ry nie ukręciE gtc1wv każdemu nap01tk1aine­
mu Niemc°'wi. 

Mifozeini·e zaległo. Mimowolii spufoill!iś­
my w1szysrcv oó,y i wpa•trzyJ1nśmy silę 1w 

dkho syiczące pł·omiileni!e. Ja jed111aik azu­
fom 1v.1zrnk B''lly Slmrp'a utkwiony w.e­
mnile. Już mila•ticm odp,owliledź nra us.ta1ch, 
kiilediy Bilły Shairp wyciągnął z kiles<oon4: 
sita:rą, zmiętą ga1z,etę - Bóg raczy w:i:e­
dlziileć, SJkąd ją dosfa.f - r WrZ,bU!rlzonym, 
ochryp!fym głosem przeczytaJl gJośno opis 
rOIZsJJrzieiain-Oa kanadyjskl·ej p1Lelęg.nli!airki 
prnez n,iemileckire 1Wlładze r\\'. Belgjtii. Skoń­

CIZIY1wszy drod>aił zwrócony . ~WalI'zą dlo 
mnte: 

- I d1La1tieg:o to wilaś111fi1e ukiręcę gilowę 
lraMemu prz,ekiJę.t:emu S.ziwaborwlil 

l\Jr,ew uderzyła mi do i;rłowy: ru .nrBe~o"" 
ii\m gitiooem rze:ktem do Biilly Shairp'a stów 
klilłlm. których nie pamlilętam, lecz k<tóre 
Bill.~y dobrze zir.oz.um1ilat w:id!01c7Z!Jile, Sikoro 
zerl\vla·ł sliię z milejsca i poprze·z ogm)fsko mu 
clill Słilę n a mru.ile. 

'fak meprzytomny ch'W!y;ciiJem mój nóż, 
mileniz:ąc mJi'ędlzy ~01pa.fki1 Biały Sha.rp'ai. Po­
rostruli t01w:airzysze rozłączyli nrus diys.zą­
cy:cb cfężko w akamgini1enilu, wzńląWISzy 

nias w swe p01tęż:ne d'liOn~ie i' tmymaiją.c zda~ 
la jeden od dtrug-i1eg-0 jak pairę rozuuszo­
ll)~Ch byków. 

Wjdąc się z bóliui, w lich że.h11znych uścis 
ka1ch pad!Illiśmy na -kolairra ... Po chiwfiOii pu­
śoilłi nas i póikiI żyda mego nri.c za'Pomnę 
sooiirze:nła f reda RobMns'a. krnc<ly oddla-

ją•c mi nt5ż mów~l bezgral[]Jicim.i~ bo1lie5111ym 
g1'osen1: 

- Kladźde si:ę spać foraiz. 1JUtro rano 
jed;)1a•k, prz.cd wschodem sl101ka, prec.z t 

tej 01koi1ilcy! I ni'gdy silę do nais ną1e zbdii­
ża1c:lle ! I wstydźc[le s1ię pirzeiz ca1l1e ży.cie, 
st~1ego pos~ępku ! 

Tc sur0iv.1e słowa powhedZiila•t slbary 
f,red Robbins, który mi by! drugritm oj­
c.em ! Skulhvszy s! •ę, jaik ziesmaigaine sa;pii1c 
rutą psy przy\vleklLśmy s·fę ku oginllisku z 
pow1wtem. 

Silcd!ZiileHśmv \\'Szyscy, pafrii:ąc w mdl­
czen~u 1w dog-as.ające 11fomi1m~lle. Niikit nfe 
siięgn.ąt po butelkę z whitsky. W1lieiheir za­
wył 1w sz:czvtaich jodet Zi!imrl!() 1w1iaito od 
morza. Zdaje 51iJę, że WS•ZY'S<CY dlrŻlel~śmiyr- z 
21itrrma. Tyl'ko Blilly Shairp mi~ na sobfe 
kurtkę z awcz,ej l\ViClny, llit'ótrą wzornj 
g<fiz.ieś zdobył. 

Nieiznośną c:i1szę }}.rzeir1wa1ł Jeitfy Sh.eair.s, 
J)C)dnillósłsz;y się .il mówtiląc snmtnym gło­
sem: 

-Noc ~d1zfe z1i1rnna. ChodrzicJ1e, chłop­
cy! Pol!ożymy silę dalej mi:ędlzy j.odltami. 

Br,z11ni'aił'o to 111i1e mail talk, j:alk.,o-diy by li! do 
'OOJS snę zwiraca1ł: do mnfib Iii dlo B1!1Jly'ego. 
My jed1111a.lk m~eliiiśmy nn1ec:zys1Je sumileniie. 
Odipa.Jrlli!śiny ted1y poprnstu: 

- Dobr"1!noc, towa1rzys'Zlc ! - i poizo­
s;JaJlilśmy sami nra z.imnem {WIY'blrweżiu. 

-Gdyby tera;z Bfil[y Sha'l"P rzndl sJę na 
mniie, rrui.e mi,a;łbym s.ffy b!!.1otnlitć silę. R01z­
dlląginał1em si•ę na zfomn, pożądarląc za 
wszelką cenę snu. Zimno wszakże nie 
dla~o m~ zasnąć. llekr:oć oczy otiw10rzy­
llem, Bill[y SchaJrp S•!iedlziilalł oliąg'le n~emcho­

rrro, wpatrując stlę w ogi!1eń, jiaigdyby, na­
my.91aj~ snę nad zrobii1en.fem sta11CYW1C;zego 
l\Jroku. 

Poczeka, aż ogciicl1 zga..<:,tłilc zupd111i:e, 
mówiłem sobie w duchu, podpetz­
nile d!o im-:1e, a k.i1cdy z1em11 ą skończy, wsi:ą­
dzie w łódkę i wymknie się z wyspy. 
Rcsz,ta tmv:arzy~·zy dosta11 bi!c sliię wówczas 
w. ręce kanad'y]'Skiiej polij!cj<I, naj,Jepszy ply-

walk oow:Tiem móglłby moż,e:d!osi1ęgnąć sta.­
ł,egio lądu w dlw)ue goidlz.ilny zarlechW1i1e. 

Pockz.ais ki1edy wpół w.e śn1ile już faik 
roz \'v·ażaliem, uczulem c'Uep1łą rękc; na grto­
wli·e a dcl.zttJ.atem w.raiż.ieniia, że Jtfos ·schyla 
sii1ę na.we mn~. Da1r,emt11Jfieby,m suię Zl?'Yłwlaił... 
Już efo ·ma w ręku, pomy'ŚlaJt,em.„ Na.glie 
czu1.ę rosik-oszne ci1epło na soMe:Jark'gdyby 
jakiriiś h::edne Z1\\i'·~rzę przyił!uDło sitę dio 
mn1i1e... Ale z1a1nadito j1esitem zmęcz<ony„. 

Zainadlto zmęcwny „. 
Sł1once staito wys.oko tna rn~ebti1e kueCly 

n~a~ruurz otwo•nzyłcm ooiy. Obu<l!zinłiem' 
si;ę z powtod1u ~wrąca n.i·e d?o wyfrzyman1a. 
~uedy s'..ę poid111i1osłeim Bi1J:ly'ego Sha1·p'a 
km~ro. z O\,:·CZej weln.y ZSIUnęłia mi s'~ę z 
romilon. f?r,zedemną nra •&tiad-01wo-Siooirym \ 
karrnfond•u leżalł mój nóż ois:tr.zem wbi,ty 
p;rzv wyrytych sto\\·a·ch. Prz,e.czytai!iem: 

- Bą<lźci-e zdrawfo, sltairzy 'tlol\\!arrzrysz;e ! 
ldlę z.amelddwiać s1ilę w sfan,;je. Nfiech Jatek 
ml wybaczy. N~e zaipomniij.ciłe - o Wla!Siz.ym 
Blillly Shairp'"e. 

\V mat-ej zatoce, opodaJl, ł-6dź kolvsa:la 
ssi1ę na falach.~ Starry stok:ki :frcd RobMns 
byt w rozpaczy. O. godvitnrj~ dJrug•uej bo­
wtilem nad ra111em.s1zala1Ja• hmza na mOlrzu. 
B!ądlzą:c zbo'laiły;rn wzrok,i<em po fallaich 
spyifu1t , przy bYtym g1l OLS em : 
- •J,aik mvśl~z, Siimmy, czy dobry rlywak 
móg;lby d()pfynąć do •sta1!ego lądu pod•cz.as 
tia!kile~ burzy? 

- Nic! NajlepS-zy plywaik w św1'1~dt! 

mile dok~a:tby ted siztwk•i· - .oidlp1ainl ~a!pyta­
ny. B1My jest gdlzfeś n~edalleko brrz.egu. 

T,ego •wiiieczoru s!iledz.!ako .i.P•a'S czt.eiroch 
przy OiRn:•sku. Wpa!Uryw'at'ł!mny się mikząc 
w morze, k\fórie SZIUTililaito tonem gardla­
nym, jaikgdyby tyka'ło kr•ew.„ 

Pol101żyliJśmy suę później mi1ęc:Lzy jodła· 

mi\. Drża.lem, ja'k Hść o>slilk•] pod krnntkią z 
owcz!cj •wdny .f3ii;l1ly'cg-o Shairp'a, gdyż 
strnszin,i1cjs:zą o<l śrn1ilc1rci. by;łu mii.,t1~yśl, że 
ni1gdy nie będę móid p-r:osmb _o t.pif.zchaic.ze· 
noc umartego, którego jalk: brata kocha­
tem... tłum. jotsaw. 

---iO_:~ 
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LETNlE SUKIENKI. 
Le Touquet, 5 czerwca 1928. 

Pisaf ain ci już, piękna pani, że tutaj oa 
i·ar:a do wieczora uprawia się sport, że 
Tc.uquet żyje tylko sportem i dla sportu. 
Ale że prawdziwa kobieta nie może o­
przeć się chęci pokazania swych sukie­
nek, że Paryż tak niedaleko - i kiedy się 
obejrzy w stolicy kilka wystaw magazy­
nów, w których myślą nietylko o sporcie; 
kiedy piękna pani -pomyśli sobie, jak wiel-

' " 

:Sltln~rilfa·,;:t,j!UsneJ cre:pe~ueorgelfY> o -awcrcn zęba· 
'tv.c11'J„~@li{\fw.:mi.i'Ch·.rfalbauach i plisowanych man­
K-ietao~ \~doStaiących. się z rękawów taftowego 
bolerka~iaśhlelszego .w kolorze o<l sukienki, ewen­
tuaffiie~kremoweg-0-.do sukni frez, vert-amandc lub 
blcu. Sportowa · spacerowa sukienka z kremowej 
maro~aiu;~Pasek', •lamówka i monogram srebrno-

. ' btękit11y. 

ka jest siła. kontrastu, azięki której od le­
gjonu strojów sportowych uroczo odró­
żnia się lekka i powiewna sukienka ogro-
1dowa - nie umie oprzeć się pokusie, i 
'dzięki temu podczas godzin spaceru lub 
wśród stolików kawiarni w Touquet wi­
'dzimy piękue letnie sukienki o niekoniecz 
nie sportowym charakterze. 

Epidemja falbanek, która z taką zacie­
kłością' nawiedziła nas na wiosnę, ma prze 

§ Klłł0u1~:~az}~~owy 
Dziś! 

naJtlekna amddało br. Lwa T1bfoia u. t. 
Dziś! 

JMmmv~HWUAHlr 
W rolach itłównvch jlenjalni a~tvści: DOLO­
RES DEL RIO I ROD LA ROQUE. - Rseca 

daleje aię w Moskwie i na Syberii. 

Ceny miejsc: W dni powszednie na 
wszystkie seansy, zaś w sobotę. niedzielę 
i święta od godz. 2 do 3 po południu 

I m. 75 gr. II m. 40 J!r. Ul m. 30 J!r. 
W soboty, niedziele i święta od godz.4 
popoi. l m. 90 gr. Um. 50 gr. III· m. gr. 30 

~gsp,ff·?' 

M'ej$łd Kinematograf 
OŚWIATOWY. - Wodny Rynek. 

o.i wtorltt1. dnia 5·go do poniedziałb dnia 11-.Qo 
c1etwca 1928 r. wł. 

. - .. - Dla dorosłych1 - -•o· RZE'' dramatw8-~iu 
'!I tr'E .· · aktach. 

Dla młodsleźy1 

*'~u. co się dziejel11 

bieg wcale nie groźny. Falbanki istotnie 
są bardzo moai1c i bardzo lubiane, ale tak 
różnorodnie je stosujemy, tak odmieniamy 
ich szerokość, sutość, ro'clzaj i koloryt, że 
o je'dnostajności nic może być mowy. Dzię 
ki temu wróżą falbankom dfugi żywot, i 
zarazem, mając przed sobą czasu dość. 
by się nierrii nacieszyć, nosimy nadal wie­
le innych sukienek marszczonych, kloszo­
wych lub plisowanych. 

Z materjalów najchętniej noszone są: 
cr.epe de chine od najcieńszego do naj­
grubszego, (meteor pellase) crepe Geor­
gette, toile de soie, organdi, jersey i bar­
wne, bardzo oryginalne etaminy. Mówię 
tu oczywiście o lekkich materjalach, bo o­
prócz tych nosi się naturalnie sukienki z 

',. 

I . 

Sukienka krepdeszynowa vert-amandc w biate 
grochy, wykończona zJelonym ciemny111 jedwa­
biem woskowanym. Falbany •tworzą draperi:.• 
Rękaw workowy o wąskim mankieciku. Sporto­
wa sukienka z tafty w delikatną szkocką kratę, 

daną w spódniczce ukosnie. 

czesuczy, rypsu, popeliny, crepe satin i 
letnich wełenek. 

Kolory modne są naprawdę wszystki:­
i to zarówno wszystkie razem, jak każdy 
z osobna, a ponadto mimo Iata połączenia 
biało-czarne święcą triumfy. Ponadto ult! · 
bione są kombinacje czerwono-granatowe 
Wszelkie odcienie beige, piaskowe i popie 
late zachowujemy dla okryć i kostjumów. 
a r,a sukienki bierzemy je tylko o tyle, o 
ile mają harmonizować z płaszczem. Naj­
więcej widzi się różowego, białego, nie­
bieskiego, vert-amande, żółtego, kremo­
wego, rzadziej jaskrawe odcienie zielone 
trawiaste lub pomarańczowe, bardz-0 du­
żo modnej czerwieni - a po za tern 
„crepes" wzorzyste w kwiaty, bukieciki, 
drcbnc „mille fleurs", esy-floresy, szacho­
wnice, gatązki, iigury geometryczne lub 
fantastyczt'l.e i - grochy, groszki, gro­
szeczki, kropki · - kropeczki, kółka - kó­
leczka. 

Fabrykacja deseniowych materjatów 
osiągnęła szczyt rozwoju: nietylko na ja­
kiemś tle wykwita wzór o kilkunastu bar­

. wach, ale· i tło się zmienia bądź stopnio-
wo, naprzyklad materjaf degrade od ja­
sno-różowego do frez w groszki błękitne, 
w miarę ściemniania materjalu malejące, 
bądź też kontrastowo - materjał pół na 
pól hi~ły i czarny luh- 1;>Iado-różowy i gra- · 
natowy _..: a wzór ten sam, prze\\'ażnie 
kwiecisty. Nas.tępnie dużo je_st krepde-

szynów jednokolorowycłi, a tych o ~zero­
kim kwiecistym szlaku. Te materjały ma­
ją szerokość 140 centymetrów, tak aby 
nawet słusznego wzrostu pani mogła 'dać 
materjat wpoprzek, szlakiem u dołu SU· 

kni. 
Jeśli używamy 'niaterjał jednostajny, 

to ożywiamy go albo inkrustacją innego 
koloru, albo wypustkami czy oblamowa­
nicn1, albo też haftem. Bardzo modnv 
jest szlak pól-ażurowy o szeregach zło-
tych pająków, łączonych haftowanemi pa­
seczkami, dany u dołu sukni tuż nad brze­
giem. 

Jcannc Lanvin lansowała pełne w"dzi~­
ku stylowe sukienki z organdi, w których 
spódniczki są zszyte z plisek kolejno ró­
żowych i niebieskich, lub blado-lila i \'ert 
amande, a stanik jednego koloru. 

Wogóle suknie stylowe nadają się na 
leteic ogrodowe, zarówno bez rękawków. 
lak i z koszulowemi, .ściągniętemi w kiści. 

Do tych sukienek ładniej jeszcze wygląda 
rękawek obcisły, a mankiet duży, szwedz 
ki kirasjerski, złożony z kilku falbanek, 
danych jedna na drugiej. Spódniczki su­
kien'.ek letnich stylowych są marszczone 
lub kloszowe i marszczone, o dolnym 

Biala sukienka z wc1manego creponu: spoon1cz1<a 
plisowana i bolerk-0 obszyte listewkami or«n!-:c. 
Bluzeczka z jersey'u biafo-orange. Parasolka bi<:­
Ia taftov. a z orange ''" ąskiemi frendzelkami zc­
Wll=ltrz i wewnątrz. Sukienka wzorzysta krepde­
szynowa o trzech kloszowych falbankach. Garni-

turek z białego organdi. 

brzegu równym lub zębatym, ale nic dtuż 
szym z tylu, bo to efekt nadający się tyl­
ko na salę balową lub do teatru, ale nie 
do ogrodu. Jasne krepdeszynowe sukien­
ki przybic~·amy hafto,\·anemi na spódnicz 
ce 6 - 8 i 1 na lewej piersi - bukiecikami 
kwiatków lub koszyczkami z kwiatkami. 

Sukienki z falbankami mają staniki pro 
ste, a spódniczka składa się, z dwóch róż­
nych falban, albo z kilku, a wtedy prze­
ważnie najniższa jest zarazem najszer-

. sza, a pierwsza przy staniczku najwęższa. 
Falbanki marszczone albo plisowane dro­
bniutko. Kloszowe falbanki nadają s,ię 
zwłaszcza wtedy, gdy nie stanowią spód­
niczki, a tylko schodzą ze stanika zębami. 
lub też, ledwo falujące naokoło, z jednego 

boku spódniczki opadają, tworząc draper­
ję. Wąskie falbanki kloszowe stanowią 

też często przybranie stanika jako fryz­
ka, przechodząca w rewersy aż do dołu 
idące, jako żabocik i t. p. Mankiecik przy 
sukniach „falbankowych" zawsze jest do­
stosowany, i bądź to tworzy jakby wy­
wrócony lejek z falbanki, bądź też suta 
falbanka naszyta jest wzdłuż rękawa od 
kiści do łokcia. 

Uzupełnieniem lekkich sukienek są' naj 
wic;cej bolerka lub króciutkie pelerynki. 
Najwięcej widać tych „niby-okryć" z tej 
samej matcrji, co sukienka - a wiec wzo­
rzyste i przejrzyste crepes-de-Chin'y, 
Georgetty i woile ale praktyczniejsze są 
np. bolerka z tafty, dobranej v. kolorze 
do tta sukienki, podbitej materją sukien-­
h albo pclervnki z creoe-satin lub faille, 
1 ównit>ż na sukienkowem oodbiciµ. Te bo­
lerka lub pelervnki sa bez kofnierza. ob­
szvtc naokolo szvi szarfa. wiazaną pod 
brodą w kokardę. Rękawy bolerek ~:1 pro, 

ste luźnc:-

Pelervnv ~eorgettowe dlude- nadają 
sic;- do sukien strojniejszych. wizvtowych 
a na wet wieczornvch, ale nie do ogrodo'. 
wych. 

Prawie nieodtc,cznem dzisiai akccso­
rjum pięknej pani stanowi uarasolka któ­
rą chroni się od sto·ica i ooalc11ia. b'.) 
wiesz już zapewne. rnita czvtcl11iciko. Żl' 

c;Jiwko\\"a cera .wvszła z medv. Zadanie 
t:iarasolek: spehl!aią też duZe kaJJ(.lusze 
o~rodowc - ale o nich oomówimv o ob-
110. -- Parasolcczki sa o ksz~<t!cic pia· 
~kim, japo!lskim. z barc!zo wiclctna drn­
tami. albo tci - dębokk .!:!"U.Vbki. MP te· 
r.ia bądź \vzorzvsta, najcześciei kwiecista 
bądź jednostajna. urozmaicona hafkm. ka· 
ronk<i albo fn~ndz\ą. Na olażc i do 1asu 
możn:i używa(: DJ.rasolke z bawc!11i:m2j 

Sui<tenka z gruhego fodwa1meiz;9, lavan~lc jerscy'u, 
prz~tykan ~go ~rebrną nitka. Chusteczka żótta w 

ciemno-żółte grnchy. 
Wzorzysta krepdeszynowa sukienka, cała strojtn 
falbanami - a więc żabot, rodzai mankietów 

spótlniczka, drapująca Ż boku. 

lub lnianej, przetykanej metalowcmi nit­
kami. deseniowej materii. · do sukienek 
spacerowvch 1iatomiast parasclka powin­
Pa bvć jedwabna. 

Pończoszka do ogrodowvch strojó\v 
iasna i. takiż pantofrlek - i o trm zrcsżta 
.ieszcze oomówimv drobiaz1ro\vo. 

Varsovienne. 

' =a.;~· 

~------------------------------_,,,-----------------------==,,,.,,==-~...-=,....----------
~.da!OOr-: !Qemeus .~bUlskł. Odbito .w drukarni ,.Kuriera l.ódzk~e10„. , 
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